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Kraków, Niedziela 24 Marca 1895. Rocznik XIV. 


„Nowa Reforma“ wychodzi codziennie, z wyjątkiem niedziel i świąt uroezystyeh 
Prenumerata wynesi: 


rocsme półroćzmie: | kwartalnie: || miesięcznie: 

W miejscu . . . . . : . . „| 16zł w.a.| 8 zł. waj 4 zł. waj 1 zł. 2 ct. 

Na prowineyi, z przesyłką poeztową | 30 , 108.073 p = E 

W Paśmie Niomieskiom Belgii 34 , | CABĄTE 6 SE r 
Do Włoch, Francyi, Anglii, Belgii, 

Sawajcaryi, Turoyi i innych krajów | 38 „ „ 114 „ „ |7, n 12 „38, 


Pa' usmer kosztuje S ot., z przesyłką peeztewą 10 ot; — ws Lwswis w Biurzs 
Aras: ri Olszewskiego ni. Klllneklege 2 T Pian, el. Karela Ludwika 9, ds nabycia ps 8 ot. 
Prenumeratę przyjmuje się tylko za cały miesiac. i 
Listy z piemiądzmi i prsekasy pieniężne na prenumeratę i ogłoszenia (inseraty) uprasza się mad- 
syłać "rameo do Administracyi Nowej Reformy w Krakowie. — Listy reklamacyjne nieopieczę- 
(cwame nie podlegają opłacie pocztowej. — Iastów miefrankowanych nie przyjmuje się. 
łanych Redakcya nie woruca. 
Adres Redakcyi i Administracyi: Ulica św. Jama Nr. 18. 
"elofom Zr. Li. 


NOWA 


REFORMA 


Premumeratęprzyjmująz 
samiejscową : Administracya Nowej Reformy i wszystkie urugdy pocztowe; malejące: 
wą: eie agi Nowej ormy. — Magazyn nowości F. 4. Grigara i Główna trśńka 
w Rynku -—Biuro (Ig. Herz) Plac Maryacki, 9. — Handle E. Śmidowicza i 8. W. Niemejew- 
skiege w Sukiennicach. J. Bajera przy ulicy Grodzkiej. Kretschmerowa Rynek l. 10. 
Zamiejscową prenumeratę i ogłoszenia przyjmują Biura dzienników: We Lwe» 
wie Ludwik Plohn, ul. Karola Ludwika 11. — W Tarnowie Józef Piss. — W Przemy- 
glu Heszeles. — W Jarosławiu Krzyżanowski. — W Wiedniu pp. Hassonstein & Vo 
glor (także w Hamburgu, Frankfurcie nad Menem, Berlinie, Lipsku, Bazylei i Wrocławiu). — 
A. Opelik, R Mosse (także w Berlinie, Hamburgu, Monachium i Nerymberdze). — Hermann 
Goldschmiedt, M. Dukes, H. Schalek, J. Danneberg. — W Paryżu Societé Mutuelle de Pu- 
blieiew A. Lorette, directeur Rue Oanmartin, 61. 
Ogłoszenia (inseraty) przyjmuje Administracya za opłatą ed miejsca wiersza drobnem pi- 
smem (petit), za pierwszy ras 10 ct., za każdy następny ras pe 5 cent. — Nadesłane zo 
30 centów od wiersza za każdy raz. — Nekrologia po 15 ct. od wiersza. — Głłesy pu- 
bliczme po 50 ct. od wiersza. — Załączniki do Nowej Reformy (prospexta, cyrkularze, 
ogłoszenia itp.) przyjmuje się za cenę 1 złr ed 100 egram. dla zamiejscowych, a 50 ct. od 100 egzem- 
dla miejscowych prenumersi. Należyteść uprasza się maprzód nadesłać przekazem pecztawym. 


Od Wydawnictwa. 


„_ Geum uregulowania nakładu upraszamy 
m dzesne odnowienie prenumeraty, któ- 
rej warunki podano w nagłówku, obok ty- 


Kraków, 23 marca. 
Młodzież upomina się obecnie o zniesienie 


drugiego, przy» usowego roku służby wojskowej 
dla tak zwanych „jednorocznych ocho- 
tników*. W sprawie tej odbyło się w Wie- 
dniu kilka wieców akademickich; dzisiaj zgroma- 
dza się młodzież uniwersytetu lwowskie- 


tułu dziennika» Prenumeratę zamiejscowę|go. aby uchwalić stosowną rezolucyę. Z uzna- 


i miejscową przyjmuje tylko Administracya 
Nowej Reformy w Krakowie i agencye wy- 
mienione w nagłówku dziennika. 


Nowi prenumeratorzy otrzymają bez- 
płatnie początek drukującej się obecnie 
w „N. Reformie* powieści: Elizy Orze- 
szkowej p. t. „Australczyk*. 


Zwiększająca się stale liczba prenumera- 
torów naszego dziennika, życzliwość ich, 
uznanie i zaufanie, których z każdym ro- 
kiem wymowniejsze i prawdziwie radosne 
miewamy dowody zarówno z miasta, kraju, 
jak i od rodaków za granica przebywa- 
Jacych, zacieśniają coraz bardziej węzły, 
łączące nas z szerokiem ich kołem i zachę- 
cają do spotęgowania pracy w imię ha- 
sel, którym od założenia pisma jesteśmy 
i pozostaniemy wierni. 

Dziennik nasz nie jest organem za- 
możnym, bo nie był i nie będzie pismem 
spekulacyjnem, na zyski obliczonem; nie 
stać nas na zbyt kosztowne premie dla 
prenumeratorów, lecz jake skromny wy- 
raz najlepszej naszej woli i wdzięczności 
za dowody uznania, postanowiliśmy przy- 
gotować przy końcu roku bieżącego, na 
XV rocznicę wydawnictwa Nowej Refor- 
my, Noworocznik książkowy, ilustrowany, 
obejmujący przedewszystkiem prace tych 
literatów i publicystów, którzy zasady przez 
nas głoszone podzielają, a w minionych la- 
tach i obeenie piórami swojemi dziennik 
zasilają. 

Aby upominkowi temu praktyczną nadać 
wartość, zamieścimy w nim kalendarz 
i niezbędne działy informacyjne, oraz spra- 
wozdawcze. 

Każdy ze stałych miejscowych prenu- 
meratorów naszych, „Noworoceznik* 
ten wraz z kalendarzem otrzyma 
bezpłatnie, stali prenumeratorzy zamiej- 
scowi jedynie za zwrotem kosztów prze- 
syłki. Dołożymy gorliwych starań, aby 
upominek ten zarówno pod względem tre- 
ści, jak i formy stał się pożyteczną i miłą 
pamiątką XV roku wydawnictwa Nowej 
Reformy. i 


- "- 


niem też podnieść należy, że już przed tygodniem, 
na posiedzeniu Keła polskiego w dniu 17 


marca b. r. wystąpił pos. Lewieki z samoist- 


nym wnioskiem, ażeby od administraeyi wojsko- 
wej zażądano zniesienia drugiego roku służby 
dla jednorocznych ochotników, gdyż najpilniej-i 
z nich, którzy ostatniemi czasy złożyli egzamin 
oficerski z odznaczeniem, nawet kadetami, 
nietylko oficerami w rezerwie, mianowani nie 
zostali. Skoro więc administracya wojskowa nie 
potrzebuje już oficerów rezerwowych, więc 
temsamem odpada motyw, którym rząd 
usprawiedliwiał żądania swoje, objęte paragrafem 
25 nowej ustawy wojskowej. 

Już kiedy ustawę tę w Radzie państwa wno- 
szono, — a było to przed lay siedmiu, — wy- 
stąpiliśmy z całym naciskiem przeciwko 
przymusowej dwuletniej służbie u jednorocznych 
ochotników. Jeżeli bowiem na powszechny 
obowiązek siużenia w armii każdy uczciwie my- 


ślący cbywatel zgodzić się musi, to nikt z ro- 
zumnych obrońców całości państwa żądać nie 


może, aby młodzieniec, dlatego jedynie, 


że ukończył szkoły średnie, czuł powołanie i po- 
siadał zdolności, konieczne do skutecznego peł- 


niema obowiązków oficera. 
Tłómaczył podówczas ten sam minister obro- 


ny kra'owej, generał Welsersheimb, który 
i dzisiaj to stanowisko zajmuje, że państwo po- 


trzebuje bardzo znacznej liczby oficerów rezer- 
wowych i że tylko pod grozą przymusowego, 
drugiego roku służby wypełnić będzie można 


bołesną i niebezpieq aą w armii lukę. Wszelkie 
perswazye i tłómaczenia odbijały się o nieprze- 
łamany upór ministra i po długich, a jak na 
Węgrzech, nawet bardzo burzliwych przejściach, 
wywalczył rząd ów $ 25, mający być deską zba- 
wienia dla armii austro-węgierskiej na wypadek 


wojny. 
I cóż się pokazało? Oto po siedmiu niespełna 
latach więcej jest uzdolnionych i ukwalifizowa- 


mych kandydatów do stopni oficerskiek, niż mo- 


że być posad na to stanowisko. Cóż tego musi 
być następstwem ? Oto, że egzamina oficerskie 
nie będą się odbywać pod tem wrażeniem, iż 
armia potrzebuje oficerów rezerwowych, lecz 
że ma ich za wiele. Mimo woli i najlepszych 
chęci egzaminatorów, wpłynie to niechybnie na 
obostrzenie ich ko i tak bardzo dla kan- 
dydatów trudnych. dalszem następstwie ca- 
ły charakter służby jednorocznej 
przybierze kierunek odmienny od 
tego, jaki mu pierwotnie wytyczono. 
Po co kształcić żołnierzy na oficerów, gdy armia 
tych oficerów nie potrzebuje? Pytanie to wy- 
paczyć musi z natury rzeczy całe założenie, 
na którem opierała się instytucya jednorocznych 
ochotników, — wpłynie niechybnie na prze- 
kształcenie stosunków tej instytucyi do armii, 
unormowanych ustawą w chwili, gdy instytueyi 
tej zupełnie różne zakreślano cele od tego, do 
jakiego ona dzisiaj zdążać może. 


Nietylko drugi, przymusowy rok służby jest 
tutaj, zdaniem naszem, anomalią, jest wykrocze- 
niem przeciwko temu duchowi ustawy, jaki przed 
siedmiu laty sam rząd w nią tchnął — lecz 
wogóle cała instytucya jednorocznych 
ochotników uledz powinna radykal- 
nej reformie, czy też reorganizacji. Powin- 
noby się obecnie tylko najbardziej uzdsinionych 
i chętnych z pomiędzy jednorocznych ochotników 
kształcić na aspirantów oficerskich; innych zaś. 
zaraz po pierwszych kilku miesiącach, traktować 
jako kandydatów do stopni podoficerskich 
i w tym kierunku ich zdolności rozwijać. Wie- 
my, że p. minister Welsersheimb inne w 
tym kierunku objawiał zdanie; pozwolimy sobie 
jednak zauważyć że gdy zasadnieze jego 
motywa do $ 25 nie wytrzymały ognia praktyki 
to i inne jego maksymy do nieomylności dzisiaj 
prawa rośc.ć sobie nie mogą. 

Młodzież ma najzupełniejszą słuszność, doma- 
gając się zasadniczych zmian w jednorocznej 
służbie wojskowej, a obowiązkiem jest posłów 
słuszność tych żądań uznać i posłuch im wyje- 
dnać. Służba wojskowa jest sama przez się je- 
dną z najcięższych powianości obywatelskich; 
jest to podatek krwi, od którego nie wolno 
nikomu się uchylać, komu sicy fizyczne na jego 
spłacenie pozwalają. Ale najmniejszej nie ma 
potrzeby zaostrzać tę spłatę w sposób. który 
mógł mieć pozory uprawnienia przed laty sie- 
dmiu, a dzisiaj, wedle sprawozdań urzędowych, i 
te pozory nawet utracił. 

Miejmyż nadzieję, że Koło polskie, które 
ciężar przymusowego, drugiego roku służby, na- 
łożyło na nas przed laty siedmiu, — teraz, w do- 
brze zrozumianym interesie kraju i państwa, od 
niego nas uwolni. 


Z 


Galicja w budżecie państwa ma rok 1895. 


H: 


Przechodząc do szezegółów zaczynamy od bud- 
Żetu ministerstwa spraw weweętrzych. 
Suma wydatków tegu ministerstwa wynosi zer. 
22 294.481, z czego na Galicys wypada 3,915 817 
zir. czyli 175% całego wydan. W porówzaniu 
2 badzetemyne rik 1894 w JA tego- minister 
stwa na Galicyę są mniejsze a 105.435 zę Po 
wodem tego zniżenia jest głównie znacznie mniej- 
szy wydatek na budowę dróg — o czem niżej. 
W innych pozycyach wydatki są wyższe. I tak: 

Na administracyę polityczną 1,609 487 złr., o 
32687 złr. więcej, niż na rok 1894 a to głó- 
wnie z powodu pomnożenia personalu. Jest bo 
wiem postanowione systemizowanie nowej posa- 
dy radey dworu (na stanowisku delegata w Kra- 
kowie). dalej jednej nowej posady radcy namie- 
stnietwa, 2 sekretarzy namiestnietwa i 12 konce- 
pistów — natomiast zaś będzie zwiniętych 12 
adjutów dla pryktykantów konceptowych, zaś w 
oddziale rachunkowym nastąpi pomnożenie posad 
o 1 radeę rachunkowego, 2 rewidentów, 2 ofi- 
cyałów, 8 asystentów i 4 praktykantów. To po- 
większenie personalu uzasaónia rząd znacznem 
zwiększeniem czynności i potrzebą utworzenia 
dwóch nowych departamentów w namiestnictwie. 
W rubryce „bezpieczeństwo publiczne* wydatek 


z rokiem 1894 o bardzo znaczną kwotę 168.700 
złr., bo z 282.400 złr. na 118.700 złr. W całem 


tek nie był tak niski iak go preliminowauo na 
rok bieżący. W budżetach poprzednich znajduje- 
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jest większy o 11.210 złr. na dyrekcye polieyi 
w Krakowie i Lwowie, w rubryce „służba budo- 
wnicza* o 6.370 większy, skutkiem zmian w per- 


sona'u, dokonanych z końcem zeszłego roku. 


Ważna dla kraju rubryka „budowle wodne* 
większą jest w porównaniu z rokiem 1894 w 
wydatkach zwyczajnych o 2000 złr. zaś w wy- 
datkach nadzwyczajnych cyfra ogólna pozostała 
niezmieniona 506.900 złr., a nastąpiła tylko zmia- 
na w kwotach, przeznaczonych na poszczególne 
rzeki. Preliminowano zgodnie z zeszłorocznym 
budżetem na regulacyę Wisły 190.700 złr. Du- 
najca 47.400 złr. Sanu 128.800 złr., Bugu 9 900 
złr., Biały 8.660 złr. i na kulturę łoziny 10.000 
złr. — zniżono zaś kredyt na regulacyę Dniestru 
z kwoty 100.200 złr. na 90.200 złr, więc o złr. 
10.000, natomiast podwyższono kredyt na regu: 
lacyę Wisłoki o taką samą kwotę z 11240 ztr. 
na 21.240 złr. Dniestr jest jakoś w niełasce u 
rządu, może po tegorocznych uchwałach Sejmu 
zawieje wiatr dla tej rzeki pomyślniejszy. 

Najgorzej jednak wyszły drogi na tegoro- 
cznym budżecie. Wprawdzie w wydatkach zwy- 
czajnych podwyższono kredyt o 5000 złr, ij. z 
kwoty 970.000 złr. na 975.000 złr., motywując 
to większemi wydatkami na konserwacyę; nato- 
miast jednak wydatek nadzwyczajny na budo- 
wę dróg i mostów obniżono w porównaniu 


poprzedniem sześcioleciu ten nadzwyczajny wyda- 


my następujące kwoty : 


w r. 1890 268950 złr. 
1891 297.940 ,„ 
1892 255.400 , 
1898 312000 , 
1894 282.400 „ 
razem 1,416 690 złr. 
przeciętnie 288.338 , 
na rok 1895 118.700 , 
zatem o 164638 złr. niżej od 


cyfry przeciętnej noprzedniego pięciolecia. To tak 
znaczne obniżenie wydatku na budowę dróg, wy- 
datku zatem, którego większa część idzie na ro- 
bociznę, robi szczegf.nie przykre wrażenie w 
roku bieżącym. Wiadorgo, że skutkiem klęsk ele- 
mentarnych ostatu'ch št, bieda rąiędzy ludnością 
wiejską jest bardzo wielka, żąm„zarobki zwykłe 
przy rolnictwie są małe, że okoliczność ta jest 
jednym z głównych powodów gorączki emigracyj- 
nej, która ogarnęła teraz całe powiaty. W takim 
właśnie roku dostarczenie większej niż zwy- 
kle sposobności zarobku dla ludności wiejskiej 
jest obowiązkiem władz tak rządowych, jak auto- 
nomicznych, jest postulatem zdrowej polityki spo- 
łeczno-akonomicznej i nie taki rok jest właśnie 
odpowiednim do tak znacznego obniżenia wydat- 
ku na roboty pnbliezne, dające ludności zarobek. 
Może nas spotkać pozornie słuszny zarzut, że w 
tym roku rozpocznie się budowa większych linij 
kolejowych, jak Halicz Ostrów (Tarnopol) i linii 
podolskiej. Ale te budowle obejmują tylko kilka 
wschodnich powiatów, a budowle dróg mogłyby 
znowu w innych powiatach dać sposobność więk- 
szego zarobku. Koło polskie powinnoby się o to 
upomnieć i przynajmniej tyle uzyskać, aby tego- 
roczne obniżenie wydatku na budowę dróg nie 


było obniżeniem stałem. Nam jeszcze bar- 
dzo daleko do tego, by pod względem ilości dróg 
murowanych dojść do tego stanu, któryby isto- 
tnym potrzebom ekonomicznym odpowiadał. Kraj 
robi w kierunku komunikacyj bardzo wiels, pra- 
wie ponad siły — państwo które ma prelimina- 
rze zwyżkowe, a zamknięcia rachunków tak bar- 
dzo pomyślne, że zapasy kasowe z końcem roku 
1898 wynoszą z górą 200 milionów, nie powin- 
no skąpić na wydatek tak produkcyjny w krajn, 
tak bardzo zaniedbanym! 

Wydatki ministerstwa obrony krajo- 
wej w Galicyi prelimiuowane na rok 1895 w 
łącznej kwocie 1 808860 złr., tj. o 91.380 złr. 
więcej, niż na rok 1894, a mianowicie: koszta 
rekrutacyi, komisyj wojskowych i t. p. 19.070 
złr. (o 2400 złr. mniei) straż policyjna: Lwów 
93.450 złr. Kraków 67.420 złr, razem 160870 
złr. (o 18.870 złr. węcej), wreszcie żandarmerya 
1628420 złr. (o 74910 złr. więcej). W docho- 
dach t+go minięterstwa znajdujemy podwyższone 
w porównaniu z rokiem 1894 dodatki gmin sto- 
łecznych na utrzymanie straży policyjnych. a mia- 
nowicie zapłaci Lwów 35.690 złr. (o 3890 złr. 
więcej) a Kraków (o 3 279 złr. więcej). Sądzimy, 
że będziemy wyrazem opinii obu tych miast, je- 
żeli wyrazimy życzenie, ażeby za te corocznie 
wzrastające dodatki z funduszów miejskich dane 
nam lepszą straż bezpieczeństwa. 
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Korospondoncya „Nowej Reformy”. 


Wiedeń, 22 marca. 
(£ Koła polskiego.) 

(?) Koło odbyło dziś dwugodzinne posiedzenie, 
ua które przybyło około trzydziestu członków. 

Do kemisyi górniczej wybrane w miejsce po- 
sła Skrzyńskiego, który mandat złożył, hr. 
Petoekiego. 

Poseł Czaykowski żąda poparcia u mini- 
stra sprawiedliwości w kwestyi utworzenia sądu 
obwodowego w Czortkowie. 

Poseł ks. Ruczka przedstawia petycyę wło- 
ścian powiatu kolbuszowskiego o zapomogę i pro- 
si o pozwolenie wniesienia w tej sprawie wnio- 
sku nagłości w Izbie. 

Poseł ks. Pastor interpeluje w sprawie pod- 
wyższenia taryf na szlakach kolei państwowych. 
Mowca sprzeciwia się temu, żeby dochód z pod- 
wyższenia taryf miał służyć jako źródło dla po- 
lepszenia płac urzędniczych. A jsżeli sposób ten 
był konieczny, to należało owe podwyższanie ró- 
wnomiernie rozłożyć. Według projektu najbar- 
dziej dotkniętą będzie klasa III, mniej klasa II, 
a naimniej I. Najbiedniejsza ludność zatem naj- 
bardziej na tej zmianie ucierpi. Mowca wyrała 
życzenie, żeby prezydyum Koła porozumiało się 
z zarządem kolejowym, żeby bądźto utworzono 
klasę IV, bądźto zniżono ceny jazdy w klasie IIL 

Poseł Szczepanowski oświadcza, że spra- 
wę zna tylko z dzienników. Rada kolejowa zaj- 
mie się tym przedmiotem dopiero w kwietniu, 
dotąd więc nic stanowczego w tej sprawie powie- ` 
dzieć nie można. Mowca nie widzi powoda, dla 
którego mianoby oszczędzać klasę II i I, i zwra- 
ca uwagę, że jeżeli nastąpi zniżenie taryfy towa- 


PANNA SYDONIA. 


NOWELKA. 
Napisał 
VIGUE GOCTON. 


I. 


Doktor Combal w trzydziestym roku życia o- 
siedlił się w Conet de l Herault. Dotąd fortuna 
nie uśmiechała się do niego. Po nieszczęśliwym 
występie w stolicy przeniósł się do miasta okrę- 
gowsgo, stamtąd do dużej wsi, gdzie również nie 
miał powodzenia. A jednak nie brakowało mło- 
demu doktorowi ani talentu, ani ochoty robienia 
dobrze, tem mniej poświęcenia. 

Świetny uczeń na uniwersytecie, wysoko ce- 
niony przez swych profesorów, odznaczył się u- 
derzająco podezas ostatniej epidemii cholerycz- 
nej... 

Czemże więc wytłómaczyć to stałe niepowo- 
dzenie ?... Niestety, doktor Combal był ubogi, a 
przytem dumny, a tego nie znoszą w tym sa- 
mym człowieku bogaci wieśniacy południa. W do- 
datku miał jeszcze drugą, równie wielką w ich 
oczach wadę — nie chodził do kościoła. 

Czy będzię szczęśliwszy w Conet, dukąd przyje- 
chał w ładny, pogodny czerwcowy dzień?... 
Ozerwone. ceglane dachy murowanych domków 
tej zamożnej wsi przeglądały się w przeźroczy- 
stych wodach rzeki, wijącej się pod sklepieniem 
kasztanów i jaworów, których korzenie odwilża- 
ła, podtrzymując nawet wśród najskwarniejszego 
lata bujną zieloność, Wody jej przeświecały przez 
wąskie gałęzie szarych wierzb i srebrnych topoli, 
lub błyszczały wśród nagich brzegów swych spo- 
kojnych toni, ozłoconych słońcem. 

Wszystko dokoła śpiewało hymn na jej cześć; 
fale dojrzewającego zboża, winna latorośl, ugina- 
jąca się pod ciężarem gron — donośny świegot 
zimorodka, muskającego ją swemi skrzydłami... 
Bujna i ¿ysna dolina kończyła się n jej stóp — 
wdzięczna swej żywieielce, wyciągnęła swe brze- 


gi do szemrzących pocałunków fali dobroczyn- 


nych wód. 

Mimo ciągłych niepowodzeń doktor Combal 
nśmiechnął się serdecznie do ciepłego i bogatego 
krajobrazu... Czerwone dachy błyszezały w pro- 
mieniach czerwonegu słońca, — gdzieniegdzie 
wznosiły się większe folwarki wśród Świeżej zie- 
loności pastwisk, przeciętych drogami o gładkich 
i szerokich płaszczyznach, osłoniętych cienistemi 
drzewami, jak i brzegi rzeki. 

— Jakby tu dobrze było jeździć swoim wła- 
snym powozem, mieć podobnie ładny domek z 
czerwonym dachem, w nim żonę, którą się ko- 
cha — dzieci... 

Wspomnienia przeszłych niepowodzeń podcięły 
skrzydła marzeniom. Lecz gdy znowu Spojrzał 
przed siebie, zobaczył kłosy zboża, spiesznie doj- 
rzewające — winne grona, wyciągnięte do słoń- 
ca i pijące chciwie gorące promienie, jako uzdra- 
wiające lekarstwo po mrozach. Patrzał na świe- 
gocące pliszki, poprawiające w zaroślach swe 
gtiazdka, popsute przez wiejskich urwisów — i 
znowu uczuł tę potężną boską siłę, popychającą 
istoty i rzeczy do odradzania się; siła ta rozgrze- 
wała mu serce, wywołując na usta uśmiech na- 
dziei. 

II. 


Pierwszym jego pacyentem na nowej posadzie 
był ojciec Alingri, biedny wyrobnik. Złamał no- 
gę, spadłszy z topoli... Bezzwłocznie udał się 
Combal do chaty, gdzie go niecierpliwie oczeki- 
wała zrozpaczona żona i strwożone dzieci. U wez- 
głowia biedaka zastał już miejscowego probo- 
szcza, opowiadającego choremu jakąś wesołą hi- 
storyę. 

Jak wiemy, Combal nie lubił księży, — lecz 
gdyby był znał owego proboszcza, zapewnę był- 
by mniej suchym tonem odpowiedział na jego 
serdeczne przywitanie. 

Ksiądz Bourgarel przeszedł już czterdziestkę, 
a może nigdy na ludzkiej twarzy natura nie wy- 
pisała takiego wyrazu dobroci; gruby, niezgra- 
bony nos, usta szerokie, wargi grube i odstające 


uszy były rozjaśnione i oświecone dziwną łago- 
dnością. Parafianie przepadali za nim, każdy coś 
mu zawdzięczał, — on odpłacał im się wzajem- 
nością. 

Mały mająteczek, odziedziczony po rodzicach, 
zamożnych rolnikach, wydał na wspomaganie wy- 
dziedziczonych ; sam żył równie ubogo, ;ak naj- 
biedniejszy z jego parafian pod starym dachem 
plebanii, w której rządziła siostrzeuica jego, Sy- 
donia, biedna sierota, nieco kulawa, która, choć 
bardzo ładna — męża dotąd nie znalazła. 

Po zrobieniu dyagnozy młody doktor z nad- 
zwyczajną pewnością siebie i zręcznością złożył 
złamaną kość, a nogę wstawił w aparat, równie 
prędko jak zręcznie zaimprowizowany. 

Proboszcz, pomagający mu przy operacyi, nie 
mógł wyjść z podziwienia. 

Nigdy, — rzeczywiście nigdy nie przypomi- 
nał sobie, by który ze sławnych lekarzy, spro- 
wadzanych w podobnych wypadkach z miasta, 
lepiei i zręczniej wywiązał się z zadania; to też 
gdy Combal, prostując swą wysoką postać, ode- 
zwał się do ciągle przerażonej żony chorego to- 
nem więcej szorstkjim niż przyjacielskim: „nie 
płaczecie, kobieto, to nie wielkiego, mąż wasz za 
miesiąc będzie chodził”... ksiądz miał niepoha- 
mowaną ochotę złapać go za szyję, wyściskać i 
wycałować z radości. Chciał go odprowadzić do 
domu, lecz gdy zaczął składać mu życzenia, do- 
ktor przerwał ostro: „Ależ, proboszczu, to prze- 
cie moje rzemiosło* — i wyszedł. 

Odtąd nowy doktor zaczął wchodzić w modę. 

Na drogach o każdej porze można było spo- 
tkać skromny jego wózek ciągniony przez konia, 
któremu groziła dychawica. Posyłane po niego 
z folwarków, dworków, chat i kiedykolwiek prze- 
stępował progi domów, czy we dnie. czy w no 
cy, Czy padał deszez, grad, lub Śnieg, zawsze 
zastawał u łoża chorego księdza proboszcza. 
Witał go swym łagodnym, serdecznym wzro- 
kiem i uśmiechem, Coraz częściej zdarzało się, 
że: Combal był wzruszony widokiem tej chudej 
twarzy o bezgranicznej dobroci. 


III. 
Ojciec Alingri czuł się już zdrów od dwóch 


tygodni, gdy jednego dnia w południowej porze, 


ksiądz Bourgarel zjawił się u doktora. 

Podłng zwyczaju on zawsze płacił honorarya 
za najbiedniejszych parafian. 

Combal siedział właśnie przy skromnem śnia- 
daniu. Od kilku dni posmutniał, czuł, że klien- 
tela zmniejsza się widocznie, a doktorzy z miasta 
coraz częściej odwiedzają wioskę... 

Zawsze ta sama historya, powtarzał ze smut- 
kiem, gdy wszedł proboszcz i zdziwił się skro- 
mnym posiłkiem lekarza i prawie ubogiem ume- 
blowaniem jego pokoju. 

— Patrzcie! — zawołał w duchu — tu pra- 
wie tak ubogo, jak u mnie! 

Szacunek, jaki miał dla młodego człowieka, 
jeszcze więcej urósł. W paru słowach wyraził 
cel swych odwiedzin. 

— Alipgri nie mi nie jest winien, księże pro- 
boszczu — przerwał surowo Combal, — wszy- 
sey biedni mają jednakie prawo do mej o0- 
pieki. 

Ksiądz nalegał i prosił — potem dziękował i 
błogosławił doktora. 

— Nie ma za co — odezwał się Smutno 
młody człowiek, — wszak wszyscy na to skła- 
damy przysięgę w dzień doktoratu... 

Pożegnali się. 

— To święty człowiek — szeptał zacny pro- 
boszcz, odchodząc. 

Wróciwszy na plebanię zadziwił siostrzenieę 
hymnem pochwalnym, wygłoszonym na cześć 
doktora. Nie mogła wyjść z podziwienia, tem 
więcej, że wiedziała, co o nim mówią wiejskie 
plotki. Jakto, jej wuj chwali tego bezbożnika, 
który nie bywa w kościele, który nawet nie 
raczył złcżyć wizyty proboszczowi ?... 

-J Uczony, skromny, jednem słowem czło- 
wiek wedle Boga — mówił proboszcz, — Zapa- 
lając się. 

— Ależ to niemożliwe — przerwała Sydo- 
nia, — cała wieś jak najgorzej o nim się wy- 
raża. 


<N: 


— (0? — zapyiał proboszez ?... 

— Tak jest — wszyscy o tem wiedzą, że 
Combal jest bezbożnikiem, — wszyscy głośno 
mówią, że zaledwo raczy wujowi odpowiadać, 
gdy się spotykacie u chorych — i dlatego też 
Soufflardowie, Hotteux, Rouguin i wszystkie za- 
możne rodziny w całej okolicy postanewiły wię- 
cej go do domu nie wzywać. 

Dowiedziawszy się o spisku swych parafian, 
ksiądz pobladł z oburzenia. 

— Zaślepieni! — szepnął zaciskając zęby — 
czyż mogą wiedzieć. jakie Bóg ma względem te- 
go człowieka zamiary ?... 

Odszedł od stołu, nio dotknąwszy prawie skro- 
mnego posiłku... 


Iv. 


Piękne, wzruszające, lecz surowe kazanie wy- 
głosił następnej niedzieli na sumie o obmowie 
i potwarzy. Z jakiem serdecznem ciepłem mó- 
wił, nie wymieniając z nazwiska, lecz wspomina- 
jąc wyraźnie o młodym doktorze, tym skro- 
mnym, uczonym, zacnym człowieku, którego 
Opatrzność im zesłała, chociaż sobie na to nie 
zasłużyli ... 

Wszyscy byli wzruszeni, rozozuleni i po skoń-, 
czonem kazaniu sprawa doktora była wy- 
grana. 

On zaś smutny, zniechęcony, wiedząc o spisku, 
myślał o rychłym wyjezdzie. 

To też zdziwił się niewymownie, gdy spostrzegł, 
że liczni i bogaci pacyenci bez wyjątku wracają 
do niego i nie opuszczają go. Nie mógł się do- 
myśleć przyczyny, dopiero żona starego Alingri 
objaśniła go w tej kwestyi. 

Nie wahał się dłużej ani chwili, — poszedł 
na plebanię. Ksiądz szczepił róże w ogródku. 
Gdy go spostrzegł, zwrócił się do niego, a do- 
myślając się celu odwiedzin, wyciągnął serdecznie 
ręce, — lekarz podał mu swoje. 

— Dziękuję — rzekł krótko. 

Długo ściskali się obadwaj w milczeniu, a łzy 
drżały w kącikach ich powiek. 

Ciekawa Sydonia, która wszystko widziała, 
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rowej, to się różnica wyrówna. (Lecz na czyją | rzy czescy nie mieli pojęcia, że naród czeski mo- 
korzyść !? wszak nie na korzyść jeżdżących III|że się rozwinąć samodzielnie i zachować swój 
język. Widzimy, w jakiej zależności w swych 

Poseł Struszkiewicez sądzi, że taryfy to- |pierwocinach myśl czeska była zależną od filozo- 
warowe nie powinny być podwyższane, lecz oso |fii niemieckiej tak, Ż« nawet zasady słowianofil- 
bowa wymaga regulacji. Obliczenia ks. Pastora | stwa, które czerwoną nicią ciągną się przez cały 
Niemea 
(Herdera). Ruch narodowy czeski miał od same- 

Poseł ks. Chotkowski interpeluje członków | go początku charakter wolnomyślny. a pierwsi 
komisyi podatkowej w sprawie katastralnej, mia- | bojowniey odrodzonego narodu czeskiego nawią- 
nowicie, czy można się w roku bieżącym spodzie- |zali przerwaną nić tradycji z czasów walk hu- 
syckich i nauki Braci Czeskich i w ten sposób 


klasą. Przyp. Red.) 


są niedokładne. Mowca wnosi odroczenie dysku |żywot czeski, zostały zapożyczone u.. 
syi nad tą sprawą. 


wać rwgulacyi katastru. 
Dyskusyę o tej sprawie odroczono do nastę-|stanęli na gruncie humanizmu. 
pnego posiedzenia. Ten 


którego prawo Sejmów zostaje 


jednym członku. W ten sposób kraj będzie wy-|czyły poglądy na sprawę czeską i słowiańską 


bierał 13, rząd 10 członków ; rząd zrzeka się za-|jak powstał austro-slawizm, a po nim panslawizm 
tem większości, jaką mógł rozporządzać według | rusofilski, przechodzący niekiedy w czysty pan- 
rusyzm.. Nie możemy tu z braku miejsca poda- 
wać treści całego dziełka tem bardziej, że treść 
Ktoby 
chciał zapoznać się z dziejami rozwoju umysło- 


pierwotnego projektu. Jest to właściwie propozy- 
cya hr. Deyma i szlachty czeskiej. 

Poseł hr. Wodzieki zgadza się na ten pro-|jego jest nadzwyczaj obiita i pouczająca. 
jekt, który nam zapewnia większość w komisyi. 

Poseł Czecz oświadcza się również za po-|wego narodu ezeskiego, dla tego „Czeska otaska* 
wyższym projektem. 

Posłowie Żuk-Skarszewski i ks. Rucz- 
ks, przekonani przytoczonym argumentem, zga-| Realizm, jak go formułuje sam prof. Masaryk, 
dzają się na ten projekt jest raczej kierunkiem, metodą, niż programem 

Poseł dr. Kozłowski jest przeciw pro-|jakiegoś stronnictwa [olitycznego uważając poli- 
jektowi i występuje przeciw Izbom handlo-|tykę za rzecz wielkiej doniosłości ale nie pierw- 
wym. szorzędnej wagi dla narodu. Pierwszą rzeczą po- 

Poseł Wł. Gniewosz jest za przyjęciem|winien być wewnętrzny moralny i umysłowy po- 
wniosku, bo Izby handlowe i przemysłowe re-|stęp społeczeństwa. Życie państwowo-polityczne 
prezentnją nietylko wielki, leez cały przemysł. |jest tylko jedną stroną życia narodowego w ogó- 

Poseł Rutowski zarzuca p. Kozłowskiemu,|le. Zycie państwowo-polityczne nie ma takiej wa- 
że sprawę traktuje zbyt jednostronnie. gi dla narodów, zwłaszcza nielicznych, jak się 

Poseł Byk nie pojmuje uprzedzenia przeciw | wydaje. Języka nie uważa prof. Masaryk za ja- 
Izbom handlowym. Polemizuje z Kozłowskim i| kąś świętość, ale jedynie za ś.odek życia umy- 
wykazuje błędność przytoczonych przez niego ar-|słowego. Prof. Masaryk raz po raz powtarza że 
gumentów. człowiek powinien być przedewszystkiem moral- 

Poseł Rapaport staje w obronie Izb han-|nie lepszym  humanitarniejszym, a we wszelkiej 
dlowych i podnosi, że one nigdy nie będą mieć| walce posługiwać się jedynie uczeiwemi Środka- 
głosu rozstrzygającego. mi. Wychodząc ze stanowiska humanitarności, 

Poseł hr. Piniński zaznacza, że poprzednia | prof. Masaryk uznaje za główną powinność inte- 
nasza uchwała wpłynęła stanowczo na zmianę w|ligeneyi czeskiej pracę na korzyść tych klas, któ- 
duchu obeenym. re dotąd były zapoznawane w pracy cywilizacyjnej. 

Poseł Chrzanowaki zgadza się z wnio-| Dać tym klasom tylko pewne prawa — tego ma- 

„skiem obecnym, chociaż pierwotny uważa za|ło; powinniśmy myśleć i pracować razem z nie- 
lepszy. mi i dla nich. Realizm wymaga rozszerzenia i 

Poseł Szezepanowski staje w obronie [zb| pogłębienia literackiego, naukowego i filozoficzne- 
handlowych. go wykształcenia, przyczem wiedza powinna stać 

Poseł Kozłowski polemizuje z Rutowskim |się dostępną dla jak najszerszych mas ludowych. 
i zastrzega się, jakoby miał animczyę przeciw | Wychodząc ze stanowiska humanizmu profesor 
Izbom handlowym. Masaryk uważa za rzecz niezbędną pogodzenie 

Poseł Rosenstock zastrzega się przeciw |się Czechów z Niemcami Czech, Moraw i Ślą- 
zarzutowi p. Kozłowskiego, jakoby Izby handlo-|ska. Pogodzenie się zaś to może być urzeczywi- 
we nie były patryotyczne i lekceważyły sobie |atnione jedynie wówczas, kiedy Czesi Niemcom 
interesa krajn. zagwarantują zupełną swobodę we wszystkich 

Poseł Czeez popiera wniosek ks. Ruezki eo|sprawach wewnętrznych, na zasadzie jak najszer- 
do wyboru przewodniczącego i zastępcy przewo- |szego self governementu. 
dniezącego komiayi podatkowej. 

Poseł Jędrzejowiez sądzi, że korzystniej 
jest, jeżeli zastępca przewodniczącego wybrany Paryś, 20 marca. 
“gdzie z poza komisyi, on bowiem funkcyonuje| Sądzę, że dla wielu bardzo czytelników będa 
tylko w razie nieobecności przewodniczącego. | niespodzianką wiadomoścą o wyjścia marcowego 
Różnica głosów pozostaje w ten sposób nienaru- | numeru Bulletin Polonats w Paryżu. Bulletin 
szona. Wniosek ten jest dla kraju korzystnym. |Połonais? Co to być mośs? Jest to, szanoyrny 

Koło przyjęło proponowane wnioski — poczem |ezytelniku, orgęą byłych **zniów szkoły w Ba- 
posiedzenie odroczono. jtignolles, który: wychodzi »d lat dwudzies:n: 

z ostatni zaś numer wydaw®% „twa z datą 15 mar- 
ca 1595 jest ośmdzissiątym z kolei. Być bardzo 
Praga, 22 marca. |może, iż kilku a nawet kilkudziesięciu z pośród 

W swej najnowszej pracy, którą można uwa-|czyteluików oburzy się na tę informacyę, oraz na 
żać za credo t. zw. „realizmu, prof. Musaryk|posądzenie o zupełną ignorancyę w sprawie Bul- 
podaje krytyczny pogląd na całą dotychczasową |letim u. Ale poza tą nieliczną garstką istnieje nie- 
historyę narodu czeskiego, a wytyka drogę spo-|wątpliwie szeroki ogół, dla którego wiadomość 
łeczeństwu czeskiemu na przyszłość. Jest to nie- | powyższa będzie, jak powiedziałem, niespodzianką. 

jako filozofia ostatniego okresu dziejów czeskich, | Sądzę o tem przedewszystkiem z wymownego 
a zarazem program polityczno - kulturalny. Prof. |milczenia, jakie zachowuje wobec Bulletin'u pra- 
Masaryk ukazuje nam, jak powoli powstawała j|sa krajowa; następnie zaś z faktu, że między 400 
narodowość czeska, jak nieśmiało i niepewnie|jego prenumeratorami Pelacy stanowią mniejszość 
stawiała swe pierwsze kroki, jak pierwsi pionie-|eałkiem nieznaczną. Wśród tych wreszcie, którzy 


czerpane. 


— — 


ideał humanizmu głosił w Czechach 

Poseł Jędrzejowiez zdaje sprawę z roko |Dobrowsky, Kollar, następnie Szafarzyk 
wań o zmianę $. 18 usiawy podatkowej *). Mi.|i Palaeky, jego zwolennikiem i głosicielem 
nister skarbu przedstawił nowy projekt, według |jest dziś sam prof. Masaryk. Znajdujemy w jego 
nienaruszone. | dziełku ciekawy obraz rozwoju idei humanizmu 
Sejm galicyjski wybięra 10 ezłonków, tak jak! w Czechach, widzimy jak niejednokrotnie najle- 
według dawnego projektu, rząd mianuje również| psi przedstawiciele narodu ezeskiego schodzili 
10 członków, a oprócz tego Izby handlowe po|z drogi humanizmu, jak wykrzywiały się i pa- 


prof Masaryka może służyć za źródło niewy- 


coś wiedzą o istnieniu wydawnictwa, o kierunku 


=) $. 18 nowej ustawy podatkowej dotyczy utwo |jego i zadaniach, krążą najdziwaczniejcze legendy. 
rzenia krajowych komisyj w cela wymiaru podatków. | Jedni skłonni są uważać Bulletin za wyraz opi- 
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bardziej kulejąc, niż zwykle, uciekła z ogródka, 
by ukryć wzruszenie. 
F: 

Od tej chwili między doktorem, który czyty- 
wał Volisira, zaprzeczał duszy, wierzył tylko 
w naturę, a księdzem pałającym najżywszą mi- 
łością do Boga — wspólna dobroć i wspólna li- 
tość nad cierpieniami ludzkiemi zaeieśniły węzły 
przyjaźni. Chociaż Combal, tak, jak i dawniej, 
nie bywał w kościele, wieczory spędzał na ple- 
banii, gdzie dzięki jednakiej wysokości umysłów leka- 
rza i księdza. godziny szybko mijały im na po- 
gawędce, z której, za wspólną ugodą, było raz 
na zawsze wykluczone wszystko, coby mogło 
drażnić ich osobiste przekenania. 

W ubogiem i surowem mieszkaniu księdza, 
srebrn, Śmiech Sydonii i jej nieznaczue utyka- 
nie było jedyną rozwesełającą nutą. 

Gdyby proboszcz był mniej roztargnionym, 
mniej oderwanym od ziemskich rzeczy, byłby 
zauważył rumieńce występujące na blade liea 
siestrzenicy i błyskawice przelatują:e w jej nie- 
bieskich oezach, ile razy zachrypły dzwonek ogro- 
du oznajmiał przybycie doktora; byłby spostrzegł 
że młody jego przyjaciel. mimo zapału w ogniu 
dysputy, zatrzymywał się. patrząc na białe rącz- 
ki Sydonii w chwili, gdy podawała w szklankach 
z podstawkami wyborne białe wito z Adissann. 
Ale proboszez nie mie widział i może dlatego 
ręce ich spotykały się czasem mimowoli, doty- 
kały i drżały.... 

Od dłuższego czasu proboszcz cierpiał na ser- 
ce. Najwięcej używał tego organu, musiał go 
więc zużyć... Czyż to biedne serce nie uderzało 
przez czterdzieści lat na każdą niedolę, nie drża- 
ło z radości, nie cierpło z bolu nad cierpienia- 
mi parafian !?. Cóż więc dziwnego, że w sile wie- 
ku raptem bić przestało ?.. 

Pegodnego majowego poranku, przeźroczysta 
rzeka płynęła u stóp plebanii, ozłoconej promie- 
niami słońca, na starym dachu Świegotały jg- 
skółki, oczekując zjawienia się duszyczki święte- 
go człowieka, w zaroślach bzów i jaśminów sło- 


wiki ucichły, zachowując swe najpiękniejsze trele 
na uczczenie jej w przelocie — na prostem, że- 
laznem łóżku ksiądz proboszcz umierał. 

Przerażeni, miłczący, doktor z Sydonią czuwa- 
li nad konającym. Na bladej twarzy księdza ma- 
lowała się pogoda szczęśliwej śmierci, a słodycz 
szarych oczów była nadziemska... Zrobił ostatni 
wysiłek, sparł się na poduszkach i szepnął le- 
dwo dosłyszanym głosem : 

— Bydonio — podaj mi rękę — i ty Com- 
balu daj swoją. 

Złączył je i dodał: 

— Pobierzcie się moje dzieci, umieram szczę- 
śliwy, będę was oczekiwał w niebie... 

Na ozłoconym promieniami słońca dachu za- 
świegotały jaskółki, w krzakach bzów i jaśminów 
słowik im zawtórował — ksiądz proboszcz umarł. 


VI. 


W dwa lata po śmierci proboszcza, w dzień 
Wielkiejnocy, gdy dzwoniono na sumę, gromad 
ka ludzi rozprawigła żywo na rynku. Był wśród 
nich aptekarz Razigade, wolnomyślny, nawrócony 
przez żonę, ładną bruuetkę, którą ubóstwiał, ko- 
wal Roumegas stary ojciec Alingri i rzeźnik 
Fromenty. 

— A ja wam powiadam, że wejdzie! — za- 
wołał Razigada — wskazując palcem doktora, 
który prowadził żonę pod rękę. idąc do kościoła. 

-- A ja wam mówię, że nie wejdzie, — prze- 
rwał żywo Fromenty. 

Roumegas i Aliugri byli zdania aptekarza. 

— A co nie miałem racyi, — rzekł wesoło 
rzeźnik widząc, że doktor otworzył drzwi ko- 
ścioła żonie a sam wrócił do domu. 

— To wejdzie na przyszły rok, — zapewniał 
energicznie aptekarz, wcale nie zmięszany — Oj 
te kobiety! kobiety !. . 

— Nawet kulawe! — dodał rzeźnik. 

— Nawet kulawe! — powtórzył z wiarą apte- 
karz. (M. M) 


politykowany a bez Żadnej wartości świstek ja 
kiejś kliki a jeszcze inni. 


wach polskich w języku francuskim. 


literackim w kraju; 
objawy życia społeeznego i politycznego, s:re- 
szczając oryginalne prace krajowe lub zagrani: 
czne w tym zakresie. Szczegółową wreszcie uwa 


wisko informacyjne. 
zawiera kronikę 'iteraeką, podejącą dokładne stre- 
szczenie wybitniejszych prac w Ateneum, prze- 
kład sonetu Tetmajera, dalszy ciąg noweli Ra- 
wity p. t. „Ils mont pas oublie“; statystykę lud- 


nisława ` Komorniekiege i przegląd polityczny, 
z powodu ostatnich zmian w Rosji. 


wę" głosy prasy francuskiej w kwestyi pol- 
skiej. 

Między innemi znajdujemy streszczenie artyku- 
łu z Monde w sprawie Podknuckiej, oraz pole- 
mikę między Mirbeau i Notowiezem o 
Syberyi Kennan'a, Polemika ta toczyła się, jak 
wiadomo, w marcowych numerach Journal'u. Pi- 
smo jest nie duże, środki ma szezupłe, robi je- 
dnak wszystko, co może, w sprawie prostowania 
fałszów i przesądów o Polsce, w sprawie do- 
starczania informacyj tym, którzy się Polską inte- 
resować nie przestali. Taką właśnie eywilizacyjną 
raczej niż polityczną, powinna być misya organu 
kolonii polskiej w Paryżu; jeżeli zaś nie jest 
Bulletin tak żywotnym, jakby mógł być, to już 
nie jego w tem wina. Ogół polski dużo więcej 
mógłby zrobić dla pisma niż robi, a to po pro- 
stu prenumerująe je (6 fr. rocznie!) i zasilając 
autentycznemi wiadomościami z kraju. Dużoby o 
zachowaniu się naszem w tej sprawia można je- 
Szcze powiedzieć, — odkładam to jednak na pó- 
źniej. 

Literaturą polską, jak już pisałem. zajmowała 
się w ostatnich czasach Revue des Revues. Obe- 
enie wzmiankę o niej czyni miesięcznik p t. La 
revue blanche. W małym artykuliku p. t. Les 
lettres polonaises paui Gabryela Zapolska daje 
krótki przegląd naszych sił literackich. Jest to 
załed vie kilka frazesów, napisauych z zacięciem 
nieco naiwnem: „Czy istnieje literatura 
polska? — O, bezwątpienia* — mówi pani 
Zapolska. Następuje dalej wyliczenie pisarzy, dra- 
maturgów it. p. polskich. „W poezyi — har- 
monijne piękno bez form zbyt wyszukanych lub 
sabtelnych*. I na potwierdzenie tego twierdzenia 
estuje pani Zapolska... Asnyka i Langego, z któ- 
jeb jeden jest właśnie ideałem subtelności, a 
drugi w wyszukaniu. czy wykrzywianiu (formes 
conteuraies) nie ustępuie franeuskim harmoni- 
stom. „W sumie*—wxzfa lęeraturę przeniknięta jest 
nastroifm nieco banalnym i nieświeżym, lecz 
Smutgyn. i rzewn,m.* W każdym jednak razi 
ufs pani £apolske, że „bliskiem jest przebudze- 
nie się tej literatury w czas jutrzni braterstwa 
powszechnego. Notatka powyższa, pomimo. że 
jest szezupłą bardzo i może nawet nieco ubogą 
na duchu eo do rozumienia istoty rozwoju pol- 
skiej literatury, świadczy bądź co bądź o dobrych 
chęciach francuskiego pisma, którym naturalistka 
nasza starała się zadośćuczynić. 

Koufiskata kilku numerów N. Reformy jest 
przyczyną, że teraz dopiero informuję (ponownie) 
czytelników o bardze ciekawej polemice, która 
toczyła się 3, 4 i 5 marca w Jornal'u. Miano- 
wicie p. Octave Mirbeau, jeden z najwybitniej- 
szych pisarzy młodszej generacyi, napisał artykuł 
p. t. Sous le knout.“ W artykule tym p. Mirbeau 
przytacza kilka faktów z Kennana i wypowiada 
parę refleksyj o smutnych rządach Aleksandra 
„Pokojowego*. Oburzył się na to p. Nicolas 
Notowiez, Izraelita rosyjski, i odpowiedział 
bezezelnym artykułem p.t. La legende du knout. 
Dowodzi p. Notowiez. że legendę o knucie wy- 
myślili... Polacy, że Kennan pisał same łgarstwa 
i że on. Notowicz, zaprasza fancuskich literatów 
do Rosyi, ażeby na miejseu sprawdzili stan rze- 
czy. Bezczelność swoią p. N. posuwał tak dale- 
ko, że twierdził, iż o ile nawet istniała kara 
knu'a, to był to środek... humanitarny. 
Jako epilog tej polemiki zapisuję wiadomość po 
daną przez Ľ’ Eclair o zniesieniu kary 
knuta przez Mikołaja II, które miało 
nastąpić w tych dniach. 

Kończąc, nie mogę powstrzymać się od zło- 
żenia nowego hołdu Paderewskiemu z po- 
wodu drugiego koncertu przy Polach K'izejskich. 
Tym razem nie nie zamąciło tej uczty muzycz 
nej. Tłum słuchaczów dochodził wprost do eksta- 
zy przy „Fantazyipelskiej*, przy Rapso 
dyi (10-tej) Liszia i Noeturnie Chopina. Pa- 
derewski nawet w Anglii, do której się znewu 
podobno udaje, nie może już doznać przyjęcia 
bardziej entuzyastycznego. Pisma poświęcają mu 
całe artykuły. Bardzo gorące wyrazy uznania 
czytałem w Gaulois w specyalnym na cześć Pa- 
derewskiego artykule. I mimo brzydkich i śmie- 
sznych małostkowych względów „politycznych* — 
cała prasa franeuska hołd składa polskiemu 
wirtnozowi dziwnej potęgi. J. G. 


— EEEE 


Uniwersytety ludowe w Finlandyi, 


Na wzór t. zw. uuiwersytetów ludowych, istnie 
jących w krajach skandynawskich. szczególnie zaś 
w Danii, Finiandczycy postanowili również, od 
pęciu lat już. zorganizować podobne uniwersy- 
tety wędrowne, czyli popularne wykłady z dzie- 
dziny nauk uniwersyteckich, dla ogółu przystę- 
pne. Program tych nvniwersytetów obejmował 
przeważnie wykł dy z dziedziny prawa, ekono- 
nomii, soeyologii i innych przedmiuiów w zakre- 
sie pożytecznym, zwłaszeza dla klasy roboczej; 


nii z przed 30 raku; inui sądzą, że jest to roz- 


przejęci ebronicznem 
przerażeniem wobec wszelkich „mrzonek* — z gó- 
ry odmawiają wszelkiego znaczenia pismu o spra- 


Nie będę tu wznawiał ! ardzo ciekawej kwestyi 
pisma o sprawach polskich w jednym z języków 
europejskich, bo to mogł by przerwać drzemkę 
pewnego komitetu mającego się tą sprawą zająć; 
powiem tylko słów parę o pracy, jaką podjął w 
Paryżu Bulletin Polonais. Nie wdająe się w hi- 
storyę pisma, zaznaczę, że dziś nie stoi ono 
wcale na fałszywym gruncie jakiejbadź misyi dy- 
plomatycznej we Francji. Wydawane z natchnie- 
nia i ku pożytkowl kolonii polskiej, informuje 
przedewszystkiem tę kolonię o ruchu arystyczno- 
notuje również ważniejsze 


gę zwraca Bulletin na głosy prasy franeuskiej 
w kwestyi polskiej. Jest to, jak widzimy, stano- 
Ostatni zeszyt pisma 


ności polskiej według najświeższych prac p. Šta- 


W reszcie 
w dziale rozmaitości znajdujemy skrzętnie pono- 


denei uniwersytetu helsingforskiego. 


runku, o ile można, rozszerzyć 


Życzenia reprezentacyi narodu fińskiego. 


zem wielkim księciem finlandzkim. 


nie odpowiada celom rusyfikacji. 


wykłady popularne nie stały się w Fiulandyi na- 
rzędziem propagandy autonomicznej i nie wzma- 


dzielności narodowej i państwowej 

W jaki sposób zapatrują się na sprawę tę nad 
Newą, dowodem tego świeży artykuł, zamieszezo- 
ny w Now. Wremia, a wymierzony przeciwko 
uniwersytetom ludowym w Fiulandyi Dziennik 
rosyjski chwali niezatwierdzenie uchwał Sejmu 
finlandzkiego i utrzymuje. że odnośae usiłowania 
Finlandezyków stanowezo zasługnją na potępie- 
nie, ponieważ, zdaniem tego dziennika, uniwer- 
sytety ludowe w Finlandyi są tylko narzę- 
dziem sprzecznej z interesami Ro- 
syi „polityki finlandzkiej.* 

„Trzeba wiedzieć — pisze Now. Wremia, — 
że od roku 1885, tj. od chwili utworzenia Weis- 
senbergowskiej komisyi dla rewizyi ustaw fin- 
landzkich, wszelka publiczna działalność w Fin- 
laudyi przybrała charakter par ezee'lence poli- 
tyczny, działacze fiulandcy wyłącznie oddani są 
„Sprawoin państwowym“ i wytężają swe usiło- 
wania ku temu ażeby uwieńczyć konstytucyę 
Fiulandyi podniesieniem tego kraju do rangi 
odrębnego państwa. 

„Pragną oni tę ideę przeprowadzić w teeryi 
i w prak'yce, w ustawodawstwie i w literaturze. 
Ale niestety, naród milczy i obo,ętnym  jesi 
na tę propagandę. Po akademiekiem opracowa- 
niu teoryi finlaadzkiego prawa państwo- 
wego, przygotowano dla ludu wydawnictwa po- 
pularne o tym przedmiocie Edwarda Berga, 
Surandera, Federleja i inne. Widać sro- 
dek ten okazał się niedość skuterze; 'o. 

„Ażeby jak najskuteczniej szerzyć i rozpowszech 


lektorami byli po większej części zdolniejsi stu- 


Z prywatnej inicyatywy w roku 1891 powsta- 
ły dwa takie wędrowne uniwersytety, i okazały 
się w praktyce tak pożyteczne, że obywatelstwo 
finlandzkie postanowiło działalność w tym kie- 
Ale oczywiście 
przedsięwzięcie takie wymaga środków materyal- 
nych. i uniwersytety wędrowne mogłyby się roz- 
winąć na szerszą skalę, jedynie przy pomocy ze 
strony państwa. To też Sejm finlandzki, uznając 
pożyteczność uniwersytetów ludowych , zwrócił 
się z prośbą do rządu o udzielenie stałego kre- 
dytu na organizacyę tego rodzaju popularnych 
wykładów. Nie uwzględniono jednakże wówczas 


Tymczasem uniwersy ely wędrowne rozwijały 
się, dzięki ofiarności prywatnej, i w ciągu ubie- 
głej kadeneyi liczba ich wzrosła do ośmiu. — 
W przeszłym roku Sejm znowu uchwalił kredyt 
na uniwersytety ludowe, ale władze rosyjskie o- 
parły się temu 1 uchwała sejmowa nie uzyskała 
zatwierdzenia cara, który, jak wiadomo, jest zara- 


Sprawa tak pożyteczna i sympatyczna, jak or- 
ganizacya popularnych wykładów dla ludu, na- 
potyka ze strony rządu rosyjskiego systematyczny 
opór, co rzeczywiście tłómaczy się rusyfikacyjną 
polityką rządu rosyjskiego, który w Finlandyi 
trzyma się tej samaj metody, co i wszędzie, i 
stara się tamować drogi zdrowemu posiępowi i 
nauce na gruncie narodowym oparlej, w obawie 
że jedno i drugie sprzeciwia się samowładztwu i 


Oczywiście rząd rosyjski obawia się, ażeby owe 


cniały pośród ludności finlandzkiej poczucia samo- 


ła katolickiego, na eo odpowiedział minister Wlas- 
sies. że nie ma państwa cywilizowanego, które- 
by nie zastrzegało sobie w ten sposób poszano- 
wania swoich ustaw. Wniosek ks. biskupa sprze- 
ciwia się zasadzie udzielności państwa i ani ka- 
tolieki, ani żaden inny kościół nie może mieć po- 
trzeby karania kogokolwiek za to, że wykonuje 
ustawy państwowe. 

Hr. Ferdynand Zichy popierał wniosek ks. 
Steinera, a po krótkiej replice ministra, za- 
brał głos kardynał Sehlłauch, który oświad- 
czył, że jeżeli minister żąda, aby szanowano u- 
dzielność państwa, to sam powinien uszanować 
prawa kościoła katoliekiego, jako samoistnej kor- 
poracyi. Postanowienia projektu sprzeciwiają s'ę 
przepisom prawa kanonicznego i dlatego mowca 
prosi, aby uchwalono wniosek ks. biskupa Stei- 
nera. 

Minister wyznań Wlassies zabiera jeszcze 
głos i wyjaśnia, że mówiąc o zwierzchnietwie 
państwa, nia myślał weale o mięszaniu się władz 
świeckich do kwestyj wiary. Państwo jednak bez- 
warunkowo nie może zgodzić się na to, aby kto- 
kolwiek nakładał kary za posłuszeństwo ustawom 
państwowym. Wewnętrzne życie religijne nie ma 
z item żadnego związku i rozchodzi się tylko o 
władzę dyscyplinarną, objawiającą się na ze- 
wnątrz. 

W głosowaniu Izba odrzuciła również ten 
wniosek 119 głosami przeciw 117. 

Przy $. 6 rumuński metropolita Miron za- 
żądał, aby przy wyliezaniu wyznań wymieniano 
wyznanie szyzmatyckie qprzed  protestanekiem. 
Wniosek ten popierał hr. Ferdynand Zichy. 
Wielu jego stronników opuściło jeduak salę i 
wniosek upadł. 

Następnie przy drugim rozdziale, obejmującym 
$$. 7 do 21, hr. Franciszek Żichy wniósł, aby 
odrzucić cały ten rozdział. Po krótkiem przemó- 
wieniu ministra wyznań wniosek ten upadł i 
uchwalono rozdział drugi w myśl projektu komi- 
syi. Tak więc Izba załatwiła dwa pierwsze roz- 
działy projektu po myśli rządu i tutaj wezoraj- 
szy telegram biura korespondencyjnego tylko 
o tyle był zgodny z prawdą. 

„kolei przystąpiono do trzeciego rozdziału, 
zawierającego postanowienia o bezwyznaniowych. 
Postanowienia te są właśnie osią, okołe której obra- 
cały się usiłowania obu stronnictw i od ich przyjęcia 
lub odrzucenia zależy byt ustawy, a prawdopo- 
dobnie i gabinetu. 

Hr. Emeryk Schechenyi przedstawił znane 
wnioski kompromisowe ; polegają one na tem, że 
w miejsce tego rozdziału ma nastąpić upoważnie- 
nie rządu do uregulowania stosunków osób nie- 
należących do zadnego wyznania w drodze roz- 
porządzenia. 

Hr. Aladar Andrassy popiera ten wniosek 
a hr. Ferdynand Zichy oświadcza że w razie 
odrzucenia wniosków hr. Schechenyi'ego wnienie 
o skreślenie całego tego ustępu. 

Natomiast kardynał Schlauch występuje 
przeciw wnioskowi podnoszące, że zmienia on tyl- 
kò formę, ale nie istotę rzeczy. Nadto sprawę 
tak ważną, zamiast załatwić w drodze ustawo- 
dawezej, pozostawią się rozporządzeniu. Sprzeci- 
wia się to pojęciu państwa opartego na prawie, 
w którem ustawa powinna być podstawą stosun- 
ków. Rozporządzenie nie ma również mocy usta- 
wyj. „Ową okropną katastrofę, która nazywa się 


niać w kraju tę separatystyczną tsoryę politycz- |rewvlucyą francuską, należy przypisać również 


ną, postanowiono użyć za środek propagandy t. 
zw. uniwersytetów ludowych i stworzyć prze- 
ciwwagę rosyjskiej władzy państwowej. W tym 
celu na czele programu tych uniwersytetów po 
stawiono wykłady finlandzkiego prawa pań 
stwowego dla ludu, oczywiście według naj 
nowszej ewangelii politycznej, jaką głoszą apo- 
stołowie separatyzmu finlandzkiego. 

„Ta szkodliwa tendencya — mówi dalej Now. 
Wremia — zepsuła i spaczyła piękną w zasa 
dzie myśl wprowadzenia w życie popularnych 
wykładów naukowych. Oczywiście rosyjski gene- 
rał-gubernator kraju nie mógł aprobować tego 
kierunku w oświacie narodowej w Finlandyi i 
musiał w raportach swoich wyrazić odnośną opi- 
nię, zalecając odrzucenie uchwały Sejmu fin- 
landzkiego.* 

Nowoje Wremia nie poprzestaje na tych de- 
puncyatorskich uwagach o działalności obywatel- 
skiej w Fimlaadyi. Dziennik ten sądzi, że przez 
zniesienie uchwały Sejmu rząd rosyjski spełnił 
tylko część zadania i wprost wzywa władze TO- 
syjskie, ażeby powściągnęły zgubną „propagandę“ 
i zakazały popularnych wykładów prawa pań- 
stwowego dla ludu w Finlandyi Dla dziennika 
rosyjskiego nie istnieje ani konstytucya finlandz- 
ka ani finlandzkie prawo państwowe; nie liczy 
się on ani z nauką prawa, ani z traktatami 
międzynarodowemi, poręczającemi prawno-poli- 
tyczne stanowisko W. Księstwa Fiulandzkiego. 


m 


Klęska rządu węgierskiego. 


Wczorajszy telegram biura korespondencyinego 
zupełnie błędnie przedstawił wynik obrad szezę- 
gółowych nad usiawą o wolności sumienia, która 
toczy”a się w węgierskiej Izbie magnatów. We- 
dług telegramu uchwalono ustawę w brzmieniu 
kom syi, a więe w br.mieniu pierwotnem, nawet 
bez poprawek, opierających się na kompromisie 
pomiędzy liberalnymi magnatami, a minister- 
stwem. Tymczasem rzecz całkiem inaczej się mia 
ła i gabinet- poniósł ciężką klęskę, która dopro- 
wadzić może do nowego przesilenia. Lecz ne 
uprzedzajmy toku dyskusyi. 

W dyskusyi szczegółowej przedewszystkiem bi- 
skup Steiner zażądał opuszczenia $ 8 który 
zawiera postanowienie, że ani religijne przekona 
nia, api przepisy religii nie uwalniają nikogo od 
wypełniania obowiązków wynikających z ustawy. 
Wnio.ek ten po przemówieniu ministra oświaty 
W lassiesa odrzucono 123 głosami przeciw 120. 

Zywszą dyskusyę wywołał dalszy wniosek bi- 
skupa Steinera o wykreślenie $ 4 który przepi- 
suje, że nikt nie może ulegać karze kościelnej 
z tego powodu, że wykonał pewien obowiązek. 
który nakładają nań ustawy państwowe, albo 
nie wykonał czynu, zabronionego przez te usta 
wy, albo wreszcie z powodu wykonywania przez 
niego praw nadawanych mu przez usawy świe- 
cekie. 

Biskup Steiner wniosek ten uzasadniał tem, 
że przepis ten sprzeciwia się podstawom kościo- 


sa > wybujaniu rozporządzeń i ordonan- 
sów.“ 

Minister oświaty W lassies oświadcza. że stoi 
wprawdzie na stanowisku projektu ale uważa za” 
obojętne, czy kwestya tu będzie uregulowaną 
w drodze ustawy, czy też w drodze rozporzą- 
dzenia. 

Hr. Maurycy Esterhazy wnosi, aby skre- 
ślono cały trzeci rozdział. 

„ Minister sprawiedliwości zapowiada, że w je- 
sieni rząd wniesie projekt o postępowaniu sądo- 
wem w sprawach małżeńskich. 

W głosowaniu Izba uchwaliła wniosek hr. E s- 
terhazyego 126 głosami przeciw 118. Wsku- 
tek tego odpadają wnioski kompromisowe hr. 
Szechenyi ego. 

W ten sam właśnie sposób załatwiła Izba pro- 
jekt rządowy za rządów hr. Wekerlego. Pod- 
ówczas wskutek wykreślenia trzeciego rozdziału 
w trzeciem czytaniu głosowali przeciw projekto- 
wi także liberalni magnaci. Chociażby zresztą w 
Izbie magnatów zmieniono dziś taktykę i projekt 
utrzymał się w trzeciem czytaniu, to prawie nie-- 
możebnem jest, aby Izba posłów uchwaliła usta- 
wę po takiej opozycyi i również nieprawdopodo- 
bnem wydaje się, aby rząd okrojoną ustawę przed- 
łożył do sankcyi. Gdy nadto obeeny gabinet 
oświadczył, że uważa za obowiązek przeprowadzić 
ustawy kościelne, przeto możliwem jest, że za- 
miast nowych prób uzna za stosowne ustąpić. 

Po uchwaleniu wniosku hr. Esierhazy'ego, wie- 
lu magnatów opuściło salę, wskutek czego pre- 
zydent zamknął posiedzenie. 


Reforma _ podatkowa. 


X. 
Podatek rentowy. 

Na dzisiejszym systemie podatkowym w Aa- 
stryi stosunkowo najlepiej wychodzą dcchody 
z majątków ruchomych. Z natury rzeczy nie ła. 
two dostrzegalne i do uchwycenia trudne, ucho- 
dzą one z reguły uwadze władz podatkowych i 
umieją się wygodnie urządzać z podatkiem do- 
chodowym III klasy, pod który je patent ces. 
z 29 października 1849 roku pedciągnął, a któ- 
rego albo wcale nie płacą, albo tylko w iluzory- 
cznym wymiarze. 

Statystycznie wyk.zano, że z tego źródła pły- 
nie bardzo znaczna część dochodów społecznych. 
a przyznane im faktycznie przywileje podatkowe 
krzywdzą wprost inne grupy dochodów, zdoby- 
wanych pracą i trorkaiai. Wolność podatkowa, 
gdzieindziej wskazana i konieczna, tu staje się 
prawdziwie karygudna. Opodatkowauia dochodów 
z majątku ruchomego domaga się sprawiedliwość 
tem bardziej, że dochód z ziem, z budynków, 
z płae I z pracy przemysłowej dźwiga i tak wiel- 
ki ciężar podatkowy. A skoro upragniona refor- 
ma nakłada na wszystkie rodzaje dochodów obok 
powszechnego osobisto-doehodowego, także, jak- 
kolwiek do pewnego stopnia zredukowany, poda- 
tek przychodowy, byłoby rażąco niesłusznem, 


Krakow, 24 Marca 1895. 


gdyby tylko szczęśliwi posiadacze majątków ru- 
chomych byli wyjęci z pod tego podwójnego opo- 
datkowania, t. j. uiszczali jedynie podatek osobi- 
stosdochodowy. 

Już pierwotny projekt Steinbacha wprowa- 
dzał w tym celu tak zwany podatek rentowy. 
Traktuje o nim trzeci rozdział projektowanych 
usw, którego pierwszy $. (12%) ogólnie orzeka, 
że „podatkowi rentowemu podlega każdy, kto 
pobiera dochód z przedmiotów lub praw majątko- 
wych, o ile na nich już bezpośrednio nie ciąży 
podatek gruntowy, domowy, zarobkowy lub po- 
datek od płac“. 

Zapowiedź rządu obudziła z razu wielkie na- 
dzieje co do wysokości podatku rentowego. Przy- 
puszczano i słusznie, że wymiar jego będzie eo 
najmniej odpowiadał wymiarowi innych bezpo 
średnich podatków. Niebawem atoli nastąpiło pod 
tym względem bolesne rozczarowanie. Zarówno 
motywa projektu, jak wywody“ przedstawicieli 
rządowych w komisyi podatkowej, jak wreszcie 
sama treść przepisów, objętych tym rozdziałem, 
dostarczyły ponownie dowodu, że naturalny gdzie- 
indziej i logiką nieraz wskazany optymizm, 
w Austryi racyi bytu nie ma i mieć widocznie 
nie może. d 

Rząd wyłączył przedewszystkiem od podatku 


rentowego dochody bardzo znacznej części kapi- 


tałów ruchomych, jako dziś już rzekomo wyso- 
xim obciążonych podatkiem, wyższym niż w in- 
nych państwach. Należą tu miliardy, które re- 
prezentuje kapitał licznych spółek akcyjnych i 
innych przedsiębiorstw, obowiązanych do publi- 
eznego składania rachunków. Mają one płacić od 
dywidend i odsetek pierwszeństwa 10-cio procen- 
towy podatek dochodowy, który przy niemożno- 
ści potrącania odsetek biernych s reguły więcej 
wynosi, a z doliczeniem przyjętych w  Austryi 
dodatków krajnwych, powiatowych i gminnych 
dochodzi do cyfr „niezwykle wysokich*. Proje- 
ktowaua reforma zdaniem rządu nie zniży tego 
podatku na równi z innemi podatkami przy- 
chodowemi, oprze go jeno na „rozumniejszych 
podstawach“. 

Druga, niemniej znaczna część majątków ru- 
chomycb, także wolną będzie od reutowego poda- 
tku, ato na podstawie ustawowych przywilejów. Na 
wzór austryackiej 42% renty państwowej zawa- 
rowsało ustawodawstwo — jak wiadomo — wol- 
ność podatkową licznym pożyczkom krajów, po- 
wiatów, gmin i innych korporacyj, aby szczegól- 
nie w czasach wysokiej stopy procentowej szu- 
kającym kredytu stworzyć znośniejsze warunki. 
Pośrednio tylko dochody z takich papierów bedą 
opodatkowane, mianowicie posiadacze ich ulegną 
podatkowi osobisto-dochodoweinu. Obciążenie efe- 
któw tego rodzaju bezpośrednim podatkiem przy- 
cehodowym, mianowicie rentowym, mogłoby zda- 
niem rządu narazić austryacki kredyt państwowy 
na bardzo poważne i grożne przesilenie ! 

Na dalszą, niemałą także część ruchomego ma- 


jątku w Austryi, gdyż reprezentowana przez nią 


suma idzie w tysiące milionów, składają się ka- 
pitały ubezpieczone na ziemi, hipoteki, listy za- 
stawne itp. Nie można twierdzić -— dowodzi 
rząd, — jakoby intencją ustawodawcy było uwol- 
nić od podatków odsetki tych bardzo wielkich 
kapitałów, które zwłaszcza skutkiem silnego roz 
woju miast, pomnożenia się miejskich budynków 
i skutkiem hipotecznego obciążenia posiadłości 
wiejskich ostatniemi czasy znacznie jeszcze wzrosły. 

Wprawdzie już patent z r. 1849 dozwolił ob- 
dłużonym właścicielom gruntów i domów z tytu 
łu podatku doenodowego strącać swoim wierzy- 
cielom 20-tą część odsetek, jakie w danym razie 
opłacać mają. 

Dłużnicy ci tak samo jak kupey i przemy- 
slowcy, którym podobną „ulgę* przyznano, byli 
uprawnieni pomimo tego potrącenia żądać po- 
kwitowania całej sumy dłużnej. Atoli jedno jest 
niewątpliwie pewnem, a i rząd ujrzał się zmu: 
szonymt to przyznać, Że z prawa tego pra- 
wie nigdy nie korzystano, z powodów 
łatwych do zrozumienia, z obawy przed utrace 
niem kredytu. I w sferach rządowych przemo 
gło wreszcie przekonanie, ż3 wierzycielom kapi: 
iałów, lokowanych na hipotekach, należałoby na 
procenta od tychże nałożyć bezpośredni podatek. 
Tylko co do takich częściowych zapisów długu 
; pożyczek hipotecznych, których odsetki w przed- 
siębiorstwach, obowiązanych do publicznego skła- 
dania rachunków. wliczone są do opodatkowane 
zo przychodu i w ten sposób wysokiemu ulegają 
>odatkowi, przedsiębiorstwa te, o ile w myśł 
astaw dotychczasowych miały prawo do potrą- 
'eń podatkowych, zatrzymują to uprawnienie i 
1a przyszłość. Zmznaczyliśmy jednak już wyżej, 
„e listy zastawne i podobne papiery wartościowe 
ie mają być doliczane do opodatrowanego przy- 
shodu, a zatem przywilej powyższy, jeśli go tak 
aazwać można, nie odnosi się do wymienionych 
:fektów. 

Rząd więc zdecydował się nareszcie na wpro- 
wadzenie tu podatku rentowego, wymierzył 
ro jednak bardzo umiarkowanie, bo tylko w wy- 
sokości 2 pre. t. j. w */,, Części fasyonowanych 
odsetek, a to z obawy, że pomimo tendencji ob- 
niżenia się stopy procentowej, mogłoby nastąpić 
wne, acz „niewielkie“ podrożonie kredytu hi- 
notecanego. 

Tłómaczy się dalej rząd, że podatek rentowy 
v Austryi przynajmniej w tej formie, za nowy 
«chodzić może, przedewszystkiem zaś tem, że 
ównocześnie ma być wprowadzony progresywny 
odatek osobisto - dochodowy, któremu podlegać 
nają wszelkie odsetki od papierów wartościo- 
wych, pożyczek hipotecznych i innych. Wysoka 
topa podatku rentowego mogłaby, zdaniem rzą- 
tu, przeszkodzić wprowadzeniu podatku osobisto- 
jochodowego, tem samóm zaś całe dzieło refor- 
iny podatkowej na szwank narazić. 

Co z tego wynika? Oto, że jak utrzymuje mi- 
ister skarbu, największa ezęść dochodów z ru- 
-homego kapitału w Austryi jest już (wysoko!) 
podatkowaną. inna wielka ich część ma podle 
ać tylko podatkowi osobisio - dochodowemu. Po- 
ostaje zawsze jeszcze niamała grupa tyeh do- 
hodów, przedstawiająca roczną cyfrę 140 do 150 
gilionów złr. Na nią nałożony będzie obok oso- 
isto-dochodowego, także osobny podatek ren- 

Wy. 


Przegląd polityczny. 


Kraków, 23 marca. 
Sprawa jednorocznych ochotników, 
poruszona przez nas dzisiaj w artykule wstępnym, 
była wczoraj przedmiotem obrad komisyi budże= 
towej. Minister Welsershei mb dał, w odpo 
wiedzi na skargi i zapytania pesłów w tej spra 


wie, wyjaśnienia, które wcale zaspokoić naszych 


żądań nie mogą 


ków i zapewniał, że skutki tego obostrzenia prze 


szły wrzelkie oczekiwania, albowiem liczba kan- 


dydatów, którzy złożyli egzamin oficerski, pod 


niosła się z 38'/, pre. na 88'/4 proc. Uważa więc 


minister dążności ku zniesieniu drugiego roku 


służby za niebezpieczne d'a dalszych wyni- 


ków egzaminu oficerskiego. 


Minister zaprzecza twierdzeniu, jakobyśmy już 
dostateczną mieli liczbę oficerów. Na wypadek 


wojny gotowe i zorganizowane jest tylko pierw- 
sze powołanie; natomiast starać się należy o dal- 
sze uzupełnienia. „Gdyby jednoroczny ochotnik — 


mówił minister — pomimo najlepszych chęci, 


nie mógł uczynić zadość wymaganiom przy egza- 


minie oficerskim, to wypadki takie gotową jest 


administracya wojskowa uwzględnić. W tym celu 
nawiązane będą z Węgrami rokowania, aby ta- 


kim jednorocznym ochotnikom, jeżeli zresztą nie 


im nie będzie można zarzucić, dawać urlop w 
drodze administracyjnej”. 

Sądzimy, że oświadczenie to żadną miarą nie 
może zadowolnić uprawnionych żądań o zniesie- 
nie drugiego roku służby wojskowej u jednoro- 
cznych ochotników w drodze ustawodawczej. 


Juridicz. Gazeta donosi, że prawdopodobnie 
już od 1 stycznia 1896 roku na Syberyi wpro- 
wadzoną zostanie jawna procedura sądo- 
wai sądy przysięgłych. Projekt wprowa- 
dzenia na Sybir ustaw sądowych z 1868 roku 


w całej ich rozciągłości wniesiony już został do 


Rady stanu w Petersburgu. Wprowadzenie w ży- 
cie tej reformy przyczyni się zapewne także co- 
kolwiek do złagodzenia losu wygnańców na Sy- 
beryi, ponieważ władzom administracyjnym odję- 
tą zostanie wszelka kompetencya sądowa. 

Prawit. Wiestnik podaje do wiadomości, że 
naczelnik dyrekcyi naukowej siedleckiej D ob ro- 
wolski mianowany został pomocnikiem kurato- 
ra warszawskiego okręgu naukowego. 


Z Niemiec. 
Radę stanu zamknął cesarz Wilhelm o- 


negdaj przemówieniem , które prawie w dosło- 


wnem brzmieniu podały nam wczoraj telegramy. 
Uchwały powzięte przez Radę siauu znamio- 


nuje przedawszystkiem odrzucenie wniosku Kani- 


tza o monopolu zbożowym. Rada stanu oświad 


czyła, że bezpośredni wpływ państwa na handel 
zbożowy uważa za niewłaściwy, a nawet niemo- 
żliwy do przeprowadzenia, stąd i spodziewany 


wynik podwyższenia cen zboża bardzo byłby wąt- 
pliwy. Nadto zadania, jakie w tym wypadku spa- 
dłoby na państwo, nie podobna pogodzić z jego 
stauowiskiem. 

Państwo nie może zajmować się zakupnem i 


Sprzedażą zboża, a przytem wymierzyć i ustalić 
potrzeby ludności. Organa państwa nie nadają 


Się po prostu do takiej czynności. Jeżeli zaś ce- 
lem tej czynności ma być sprzedawanie biednym 


klasom ludności środków spożywczych po możlit 
wie najwyższych cenach, to postępowanie 


takie pod względem socyalno-politycznym bardzo 
musi być niebezpieczne. Objęcie przez państwo 
sprzedaży zboża wywołałoby bardzo wielkie 
niezadowolenie i zaszkodziłoby życiu pań- 
stwowemu. 

Uchwalone natomiast przez Radę stanu rezo- 
lucye nie zawierają właściwie nie nowego ponad 
to, co w innych państwach także dla podniesie- 
nia rolnictwa zrobiono lub zaprojektowano. 

Mianowicie uchwały te zdążały do obmyślenia 
środków, mogących obniżyć cenę produk- 
cyi zbożowej przez obniżenie ceu produktów 
surowych, potrzebnych rolnietwu, przez popiera- 
nie instytucyi dóbr rentowych i polepszenie wa- 
runków kredytu włościańskiego. W myśl tych 
zasad poleca Rada stanu: reorganizacyę składów 
trausitowych; reformę giełdy zbożowej z możli- 
wem ograniczeniem gry spekulacyjnej; popiera- 
nie instytucyi spichlerzy wspólnych ; zmianę sto- 
sunków kredytu w młynach; reformę ustawo- 
dawstwa o podatku spirytusowym; obniżenie ta- 
ryf kolejowych i t. p. 

Dodać winniśmy, że odrzucenie wniosku Kani- 
tza przez Radę stanu nie przesądza wcale o jego 
losach w parlamencie. 

Prezydent parlamentu Levetzow zamierza 
mimo opozycyi w konwencie seniorów podać dzi- 


Bismarka w dzień jego urodzin. Parlaeent liczy 
obeenie 388 ezłonków, z tych tylko 175 poprze 
wniosek marszałka, 213 głosować będzie przeciw 
niemu. Nie ma więc p. Levetzow widoków zwy- 
cięstwa, chyba liczy na to, że przeciwnicy jego 
wniosku w nadzwyczajnie małej stawią się liez 
bie. Levetzow miał zagrozić, że w razie odrzuce- 
nia tego wniosku poda się do dymisyi. 
Program uroczystości otwarcia ka- 
nału bałtyczko-niemiecekiego ogłoszono 
już urzędownie. Cesarz przybędzie 19 go czerwca 
z zagranicznymi gośćmi do Hamburga, podczas 
gdy obce okręty wojenne zarzucą kotwicę w por- 
cie kielskim; 20-go czerwca wysiądzie cesarz z 
gośćmi na ląd, aby obejrzeć upusty i oddać ka- 
nał do użycia, poczem uda się z całą flotą kra- 
jową i zagraniczuą kanałem aż do Rendsburga, 
gdzie Żl-go czerwca odbędzie się wielka parada 
| oe zawornika na upuście w Holtenau. 
uroczystości tej weźmie udział więcej niż 100 
okrętów wojennych, z tych około 60 niemieckich. 
Nigdy bodaj jeszcze nie zgromadziła się na je- 
dnym punkcie taka ogromna fłota wojenna. 


Ks. Radolin ambasadorem w Petersburgu. 


Wczorajszy telegram przyniósł niespodziewanę 
wiadomość o mianowaniu księcia Radolina am- 


bnsadorem w Petersburgu na miejsce odwołane- 


go generała Werdera. Wiadomość tę nazywa- 


my niespodziewaną ponieważ w liczbie kandyda 
tów na to stanowisko nie wymieniano wcale księ- 
cis Radolina i mówiono już z całą pewnością, że 


Mianowicie minister obrony krajowej powtórzył 
powody zaprowadzenia drugiego, przy muso- 
wego roku służby dla jednorocznych Gchotni- 


siaj w parlamenie wniosek o uczczenie księcia 


mysłem, porucznik Heytmsnek bowiem pozostawił 
list do matki, a F.iizi Reistóten do krewnych, z 
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br. Herbert Bismark zostanie następcą Wer- 
dera. Stało się inaczej. 

Przez powołanie ks. Radolina, dotychczasowe- 
go ambasadora niemieckiego w Konstanty- 
nopolu, na reprezentanta niemieckiego przy 
dworze rosyjskim, cesarz Wilhelm dał do po- 
znania, że zależy mu na tem, ażeby politykę nie- 
miecką wobec Rosyi reprezentował dyplomata z 
powołania, który zarazem odpowiada najwyższym 
wymaganiom towarzyskim. Rosyjskie sfery dwor- 
skie i rządowe nie będą miały powodu żalić się 
że następca generała Werdera może popsuć jego 
pokojowe dzieło. Ks. Radolin będzie niewątpli- 
wie dla rosyjskiego rządu o wiele sym patyczniej 
szą osobistością, miżby był hr. Herbert Bismark. 
przeciwko któremu dzienniki rosyjskie otwarcie 
podniosły zarzuty. 

Książę Hugo Leszczyc v. Radolin po- 
chodzi ze starożytnego arystokratycznego rodu pol- 
skiego, dzistaj zupełnie zniemczonego ; jest synem 
hrabiego na Radolinie Radolińskiego, ordynata 
Jaroczyńskiego w Poznańskiem. Urodził s'ę 1 
kwietnia 1842 roku. Od 1882 roku był posłem 
pruskim w Weimarze a w 1885 roku został 
starszym marszałkiem dworn następcy troru Fry- 
deryka Wilhelma, który go zaszczycał osobistą 
przyjaźnią, a zostawszy cesarzem, wyniósł go do 
godności książęcej. 

Po upadku ks. Bismarka znowu wstąpił do 
czynnej służby dyplomatycznej i został ambasa- 
dorem w Konstantynopolu na mieisce Ra d o w i- 
tza, przeniesionego na ambasadora do Madrytu. 

Obowiązki swe dyplomatyczne przy dworze 
sułtana ks. Radolin pełnił bardzo zręcznie iz 
wielkim talentem. To też cesarz Wilhelm mianu- 


jąc go ambasadorem w Pe'ersburgu nadał mo 


równocześnie order Czerwonego Orła za „znako- 
mite usługi dyplomatyczne". 

Ambasadorem w Konstantynopolu na miejsce 
ks. Radolina mianowany został baron S sur ma- 
Jeltsch dotychczasowy ambasador w Waszyng 
tonie, a niegdyś generalny konsul w Kairze i 
i poseł w Bukareszcie. 


ERPONIIKA. 


Kraków, 23 marca. 


Następny numer naszego dziennika, ze względu 
na przypadające w poniedziałek uroczyste święto — 
wyjdzie dopiero we wtorek o zwykłej porze. 

Chcąc zaznajomić czytelników naszych z rezli- 
cznemi kierunkami literatury powieściowej Fraueu- 
zó“, w feletonie dzisiejszego nameru dajemy prze- 


śliczną nowellę Viguć d'Octon, wytwornego pisarza 


o idealistycznym kierunku, w tłómaczeniu tego sa 
mego pióra, co dwie poprzednie nowelle Pawła Mar- 
gieritte. 

Dla Tow. „Szkoły ludowej“ złożył p. E uil Ta- 
deusz Kurowski 11 tomów książek do dyspozycyi 
Zarzą lu głównego. 

Walne zebranie członków krakowskiego Koła mę 
skiego Tow „Szkoły ludowej“, jak zaznaczaliśmy, od- 
będzie się w poniedziałek d. 25 b. m. o godz. 3 po 
połndniu w sali obrad Rady miejskiej. 

Walne zgromadzenie Stowarzyszenia „Czyteluia 
dla kobiet“ w Krakowie odbędzie się w niedzielę d. 
31 b. m. o godz. 3 po pełuduiua w sai; wykłada 
wej kursów im Baranieckiego, w domu przy ulicy 
Karmelickiej 1. 15, I piętro. — Porządek dzienny: 
Sprawozdanie z dotychczasowych czynności. Wybór 
wydziału. Wnioski ezłonków. 

Walne zgromadzenie kasy chorych przy Stow. 
przem. krawców w Krakowie odbędzie się jutro w 
w niedzielę o godz. 2 po południu w sali posiedzeń 
Rady miejskiej, na które Szanownych delegatów tak 
z grona pryncypałów, jako też i towarzyszów za- 
prasza dyrekcya. 

Dr. Edmund Kowalski, przez lat kilka kiero- 
wnik zakładu wodeleczniczego w Jaworzu na S'ą 
sku, a w ostatnich czasach dzierżawca tegoż zakia- 
du, zrzekł się tej dzierżawy i obejmuje od maja br. 
peusyonat wodolecznicy „Kisielka* pod Lwowem. 

P. Zygmunt Kaczkowski zmienił mieszkanie w 
Paryżu i mieszka: rue Ribouttć 6. 

Losowanie dzieł sztuki, nabytych przez krakow- 
skie Towarzystwo przyja-iół sztuk pięknych, odbę 
dzie się jutro w niedzielę w salach Towarzystwa w 
Sukiennicach o godz. 12 w południe. 

Samobójstwo i zabójstwo usiłował dziś popeł 
nić w mieście nasz:m porucznik trenu, liczący 
28 lat, Robert Heytmanek, edler von Kron 
vart rodem z Pragi czeskiej. Około godziny pół do 
dziesiątej rano do hotelu Krakowskiego zawezwano 
pogotowie stacyi ratunkowej, tak prawdziwą pomoc 
niosące w coraz częściej trafiających się nagle nie- 
szczęśliwych wypadkach. W jednym z namerów te 
go hotelu od trzech dni zamieszkiwał wymieniony 
porucznik wraz z 17 lat liczącą kasyerką kawiarni 
przy ulicy Szpitalnej Fr.tzi Teklą Reistóten. Przy- 
byli ze stacyi dyżurni medycy pp. Dobrowolski i 
Nowotny, zastali już na miejscu d/. Gabryszewskie- 
go. W numerze hotelowym około 9 rano porucznik 
Heytmanek dał dwa strzały s rewolweru do swojej 
towarzyszki, która siedziało. Przy pierwszym strzale 
nabój nie wypalił wcale; przy drugim, drżącą już 
ręką wymierzonym, Fritzi zranioną została w głowę 
z lewej strony, kula wszakże przeszła skcśnie, wy 
włując tylko kilku centymetrów długości ranę na 
skórze Trzeci Btrzał skierował we własną pierś i 
kula atkwiła mu w ciele poniżej serca. Uaiłowane 
to samobójstwo i zabójstwo popełuione zostało z roz 


w'jośnieniami, iż nieszczęśliwa miłcść była przyczy 
ną ich zgonu, nadto oboje pozostawili kartkę z wy- 
mienieniem swoich nazwisk, wieku, oraz prośbą o 
wspólny grób. Po udzielenia na miejscu pierwszej 
pomocy, ciężko rannego porucznika Heytmanka po- 
go owie stacyi ratunkowej oiwiozło do szpitala gar- 
nizonowego na Wawela. Nie utiacił on przytomno 
ści, lecz z żalem wspominał ustawicznie o Fritzi 
Życiu jego grozi poważne niebezpieczeństwo. Fritzi 
Reistóten, która niebawem przyjść może do zdrowi3 
cdwiezioną została do szpitale św Łazarza na od 
dział chirargiczny prof. Obalińskitgo, gdzie ją na 
tychmiast przyjęto. Na miejscu wypałku obecni byli 
urzędnicy policyi, lekarz policyjny dr. Szwarc i t.d. 
Sensacyjne to zajście dziś w południe zaalarmowało 
miasto i stało się przyczyną najfantastyczniejszych 
pogłosek zarówno o osobach głównych aktorów krwa- 
wego dramatu, jak i o pobudkach całego wypadku 
Relacyę powyższą, prawdziwą, bo zbadaną u źródeł 
nrzędowych, nznpełniemy wieścią, krążącą w sferach 
wojskowych, którą wszakże z zastrzeżeniem powta- 


mo R 


rzamy, iż porucznik Heytmanek poprzednio już wniósł 
podanie o uwolnienie go ze służby. 

Z krakowskiego Towarzystwa technicznego. 
We wtorek 26 b. m. o godz. 6 wieczorem w iokaln 
przy Rynku głównym l. 8 odbędzie się posiedzenie 
Towarzystwa. Na porządku dziennym: Sprawozdanie 
nadibżyniera R. Ingardena z czynności w komisyi 
wodociągowej. — Ze względu na ważność sprawy. 
prosimy usilnie o liczny współudział. oraz o wcze- 
sne zebranie się Prezas Karol Zaremba. 

Ministerstwo spraw wewnętrznych w Austryi, 
jak donosi Przegląd lekarski, orzekło na podstawie 
opinii najwyższej Rady lekarskiej, iż metody hidro- 
patycznej Kneippa nie można uważać zk metodę 
umieiętną, na rozumowych zasadach opartą, i że 
przeto przy udzielania pozwolenia na zakłady hi- 
dropatyczne według metody Kneippa, której użycie 
zresztą zupełnie zostawia się uznaniu lekarza za- 
kładowego, uie wolno tej metody wpisywać w kon- 
cesyę. 
krakowskie Towarzystwo oświaty ludowej za- 
łożyło nowe bezpłatne czyt-lnie luduwe: w Siótko 
wej (pow. Grybów) pod kier. p Janowskiej, nanczy” 
cielki, drugą czytelnię w Mogile (pow. Kraków) pod 
kier. ks. Celestyna Grzesiaka i w Koźmicach Wiel- 
kich (pow. Wieliczka) pod kier. p. Ulrichównej, 
nauczycielki. Oprócz tego uzupełniono nowemi książ 


kami 16 dawniej założonych czytałń a mianowicie : 


w Płokach, Rzep'enniku Marci:zewskim, Raciborsku 
Lubli, Frydrychowicach  Ryczowie, Krzeszowie, No- 


wosieleach Trzcinicy, Zborowicach, Siedlcach, Psa- 


rach, Zarównia, Dembnie Podolu i Libiążu Wiel- 
kim, W tym celu użyto ogółem 1178 tomów ksią: 
żek, wartości 398 złr. Do drugiej czytelni w Mo- 
gila włączono naito 562 tomów książek, wartości 
240 złr, ofiarowanych w darze przez ks. Celestyna 
Grzesiaka. Dla czytelni mieszczańskiej w Tarnobrze- 
gu, tudzież dla czytelni na Śląsku austr. w Dę- 
bowcu w Karwiny i w Kończycach Małych prze- 
słaao w darze 277 książek wartości 160 słr. 

W „Ognisku“, Stowarzyszeniu drukarzy krakow- 
skich, jutro w niedzielę danem będzie dla członków 
przedstawienie amatorskie. Prcgram obejmuje: „Vis 
à Vis“, traszka sceniczna w 1 akcie Adolia Abra- 
hamowicza; „U ciotuni*, komedya w 1 akcie Cy- 
ryla Danielewskiego; „Piosnka wujaszka*, kroto- 
chwila w 1 akcie ze Śpiewami Al. hr. Fredry. Po 
czątek o godz. 7 wieczorem. 

Pielgrzymkę pelską do Rzymu celem zwiedze- 
nia miejsce pamiątkowych jak już dono-iliśmy, urzą 
dza ks. Jan Siedlecki, Wedle nadesłanego nam pro 
gramu pielgrzymka wyruszy z Krakowa dnia 15 
kwietnia b. r. o godzinie 7 wieczór osobnym poeią- 
giem, i skieruje się drogą na V iedeń, Padwę Lo- 
reto, Assyż do Rzymu, a z powrotem przez Chiusi, 
Florencyę, Bolonię i Wenecyę. Koszta podróży tam 
i napowrót wynoszą: I klasą 125 złr, II klasą 
80 złr., III klasą 48 zir. Zgłoszenia do uczestnie 
twa przyjmuje i bliższych wyjaśnień udziela ks. Jan 
Siedlecki w Krakowie Mały Rynek, 7. 

Z dyrekcyi kolei państwowych. Dotychczasowa 
nazwa stacyi „Praga B. W. B.“ (kolei zachodnio- 
czeskiej), położonej na szlaku Praga — Pilzno — Fürth, 
zmienioną zostanie z dniem 1 maja b. r. na „Smi- 
chow“, 

Koncert Ireny Abendrothówny, primadonny ope- 
ry wiedeńskiej odbędzie się nieodwołalnie d 2 kwie 
taia b. r. 

Z teatru komunikoją nam: Powszechne zaintere- 
sowanie i ciągle nowe zgłoszenia publiczności miej 
scowej skłeni*y dyregcyę do naznaczenia dziewiąte- 
go już przedstawienia „Haausi* w tak krótkim cza- 
sie. Odbędzie się ono w poniedziałek, poprzedzi je 
zaś tym razem dawno nie grana fareetka Dobrzań- 
skiego, niespożytej siły komieznej „Złoty cielee*, 
Obok „Madame Sans Gene* odniosła „Hanusia* naj- 
wyższy dotąd sukces na nowej saenie. 

Odczyt. Jutro w niedzielę o godz 4 po południu 
w głównej sali Collegii novi prof. dr. Stanisław hr. 
Tarnowski wygłosi odczyt o ś. p. Marcelinie księ- 
żuej Czartoryskiej. Dochód z'odszytu przeznaczony 
na Czytelnię katolicką w Krakowie. 

Wieczór muzyczny. Od lat kilku urzędnicy To 
warzystwa wsejamnych ubezpieczeń podjęli piękną 
myśl urządzania raz w roku wieczoru muzycznego. 
którego dochód przeznaczony jest na fnadnsz dle 
sierót po nrzędnikach Towarzystwa. Charakterysty- 
czną cechą tych wieczorów, że udział w wykona- 
nin programu biorą sami urzędnicy lub też osoby 
należące do ich rodzin, że wieczory te mają chara- 
kter prywa nych, a jako takie nie roszcząc pre- 
tensyi do wyso iego artyzmu i niedostrajając się do 
wygórowanych wymagań, są mimo to bardzo zajmu 
jące i świadczą o znacznym kulcie mazyki pomię 
dzy urzędnikami i ich rodzinami. Wieezór taki od. 
był się wczoraj przy szczelnie zapełnionej aali, a 
piękay program i artystyczne tegoż wykonanie było 
zasłużonym rezultatem pracy kółka śpiewackiego u- 
rzęłników, które przygotowaniem wieczoru się zajmo- 
wało. Podzielony na dwie części program ob-jmo- 
wał produkcye solowe i zbiorowe, wokalne i instru- 
menutalue, oraz deklamacyę i w całości sprawiał 
bardzo sympatyczue wrażenie. W części pierwszej 
prawdziwą niespodzianką był występ młodziutkiej 
p. Kr, uczennicy p Galla, obdarzonej ładnym i do 
brze postawionym głosem, która odśpiewuła cztery 
sclowe utwory. Cavatina z „Hogonctów* i „Barka- 
rola* Galle, wykonine z wielkim wdziękiem i do- 
skonałem ziozumieniem, zjednały wykonawczyni dłu- 
gia i rzęsiste oklaski, Pojawienie się tego sympaty- 
cznego i wiele obiecującego taleniu na muzykalaym 
horyzoncie naszego miasta z szczerem zanotować wy- 
pada zadowoleniem Gra na skrzypcach p. P. dała 
nam pozaać w młodym amatorze prawdziwy mu- 
zykalny tem erament i szczere poczucie i zroznmie- 
nie wykonywanych ntworów, z których najpiękniej 
wypadła „Gendoliera* Riesa. Znany z częstych wystę 
pów estradowych barytonista p. Nowak obdarzył słucha. 
czy bardzo artystycznie wykonanemi pieśniami: „Dwie 
Zorze“, „Niuetta* Galla, oraz lekką kołysankę Burgar 
ta Gra na fortepianie p. Z, deklamacye i produkcye 
chóiu kółka, który pod betutą p. W. odśpiewał 
bardzo ładnie pieśni Ławrowskiego i Żeleńskiego, a 
na zakcńczenie melodyjne i efektowne „Życie Cy 
ganów* Schumanna, z tow. orkiestry dopełoiło cało 
ści pięknego wieczoru. Do śpiewu akompaniował 
prof. Gall. 

Zmarli. Rudolf Ditmar, znany fabrykant lamp 
w Wiedniu, zmarł tamże wczoraj w 78 rokn życia. 
D.tmar był jednym z największych przemysłowców 
austryackich, posiadał bowiem oprócz głównej fa- 
bryki w Erdberg pod Wiedniem, zatrudniającaj 700 
robotników, tekże filialne fabryki w Berlinie, Me 
dyolanie, Warszawie i Zuaimie, które miały swe 
składy w kilkudziesięciu miastach Europy. Zródłem 
powodzenia i olbrzymiego majątku Ditmara był wy- 
naletiony przez niego regulator z palnikiem. wpro- 


EZ 


wadzającym ulepszenie w dotychczasowym systemie 
oświetlenia. S. p. Ditmar był właścicielem orderu 
żelaznej korony III klasy i Franciszka Józefa, rndoą 
handlowym i miejskim, wreszcie posłem na Sejm 
dolno-austryacki. Zakładami przemysełowemi Ditmara 
zarządzać będą w przyszłości syn jego i zięć. 

W Przemyślu zmarł Gustaw Zygadłowios, 
general porucznik, dywizyoner obrony krajowej. 

Wydział krajowy ogłasza, że w dniu 16 b. m. 
preświęcony i otwarty został dla publicznego użytku 
krajowy zakład położniczo-ginekologiczny, wzniesiony 
obok gmachu krajowego szpitala powszechnego we 
Lwowie. 

Rada miasta Lwowa na ostatniem posiedzenin 
uchwaliła nabyć realność przy ul Św. Zofii, w któ- 
rej mieści się obecnie dom pracy pod godłem „O- 
patrzność* , za cenę 22000 złr. i przeznaczyć ją 
dla celów kwaterunkowych; dalej uchwaliła wybu- 
dować dle ośmiu kompanij piechoty koszary naprse- 
ciw- domu Iowalidów Kosztem nie wyższym jak 
300000 złr. Roboty rozpocząć cię mają jeszcze tej 
wiosny; wreszcie uchwaliła, aby witraż który swe- 
go czasu Rada miejska ofiarowała się kosztem 3000 
zir. ufundować dla lwowskiej rz. k. katedry. przed- 
stawiał „Slnby Jana Kasimierza* i poleciła Sek. 
III postarać się o projekty, których koszta Rada 
miejska pokryja. Rozpoczęte następnie dyskusyę nad 
miejskim budżetem ezkelnym, którą jedoakże z po- 
woda braku kompletu przerwać i do następnego po- 
siedzenia odroczyć musiano. Dom praey pod godłem 
„Opatrzność“ otrzymał od Rady miejskiej subwen- 
cyę 7000 ałr. i przeniesionym zostanie na ulicę 
Kochanowskiego. 

Sankcyę cesarską otrzymała uchwała Sejmu co 
do pożyczki dziesięciu milionów złr., jaką zaciągnąć 
ma gmina m Lwowa, 

Nowe towarzystwo dramatyczne. P. Andrzej 
Lelewiez, znany monologista, stormował towarzystwo, 
złożone z kilka osób, i zamyśla objechać główniej- 
sze miasta Galicyi. W skład trupy, cptócz p. Lele- 
wicza, wchodzą: p. Celiński, pani M. Szerotti i para 
baletowa z Warszawy, produkująca się przedtem z 
wielkiem uznaniem w Kijowie, Moskwie i Petersbur- 
gu Przedstawienia składać się będą z monolegów 
hnmorystycznych, komedyek jedncakiowych, duetów, 
teccetów i tańców tiantazyjnyak i charakterysty- 
cznych. Pierwsze przedstawienie odbędzie się jutro 
w niedzsielę w Tarnowie. Następnie towarsystwo uda 
się do Przemyśla, Stanisławowa, Kołomyi, Osernie- 
wiec i t. d. 

„Śwoi* w Przeworsku. Czytamy w Kuryerse 
Przemyskim : 

Z bólem serca przychodzi nam sasnaczyć, że z 
każdym dniem i na każdym kroku napływ obockra- 
jowców w naszej bitdnej Galicji się wzmaga, wy- 
pierając rodaków poza ocean szukać Ezozęścia i pra- 
cy, co jest jednakże bezwaruukowem następstwem 
postępowania szłachty polskiej, która sama do tego 
pomocną przykłada rękę. 

Dowodów na to szuknó nam nie trzeba daleko; 
bo oto spółka, budująca oukrowuię w Przeworska, 
oddała przedsiębiorstwo budowy Czechom i Niem- 
oom, a ci, naturalnie, popiernjąc swoich rodaków, 
ściągnęli cały zastęp cieśli, murarzy, nadsiawników 
i wielu innych robotników, ba nawet pisarzy i ry- 
sowników z Czech, Niemiec, a nawet aż ze Szwaj- 
caryi, Skutkiem tego na placu bndowy widnieją z 
daleką czeskie napisy z nazwiskiem p. przedsiębior- 
cy, a u dołu „Baunternehmung“, lub „Central 
Bureau 'der Baunternehmung* i inno. Zamiast 
polskich nazwisk, napotyka się takie, jak; Pospiśil, 
Nawratił, Podrigal, Pretacek, lub Lindenieli, Gar- 
tenmann i wielu innych „tilów*, „gulów', „manów”, 
„tacków *, Polaka ze świecą nie znajdziesz. 

Zapytujemy więc, ezy sztuki wybudowania cukro- 
wni w Przeworsku nie dokazałoby przedsiębiorstwo, 
składające się z inżynierów Polaków, których nie 
brak w Galioyi, a przytem ludzi sumiennych w 
swym fachu, może nawet bieglejszych nii obookra- 
jowcy i nie patrzących na wyzyskanie towarzystwa, 
które przez obeokrajowców absolutnie wyzyskiwanem 
być musi? È 

Teraz za póżuo wynurzać życzenie, aby ei pp. 
przedsiębiorcy i Pospopiezyle szukali pola do dzia- 
łania w swoim „Vaterlandzie*, gdyż są już na 
miejscu. Żywimy jednakże tę niepłonną nadzieję, że 
nasi protektorzy praemysła krajowego nie pójdą w 
ślady towarzystwa budującego cukrownię w Prse- 
worsku. gdyż w przeciwnym rasio przemysł krajo- 
wy nigdy się nie rozkrzewi. I ozy takie mają być 
owoce wystawy krejowej we Liwawie |? 

Brody, 20 marca. (Koresp. N. Reformy). Donie- 
śliście niedawno, że w mieście nassem wychodzić 
będzie z dnjem 1 kwietnia Gaseta brodska s do- 
dutkiem Rękodsielnska postępewego. Otóż z prsyje- 
mnością mogę wam donieść, że pierwszy numer uj- 
rzał już ćwiatło dzienne, a cieszono się już naprzód, 
bo spodzewano się zualeść różne lokalae plotki i 
ploteczki. Nastąpiło jednak rozezarowanie! Gazeta ta 
redagowana jest przez p. Popiela, ezłewieka spokoj- 
o go ducha, klóry we wstępnym artykule wyraźnie 
powiada: „Zaznaczamy z góry, że osobistych wycie- 
czek przeciw drugim ogłaszać nie będziemy, nato- 
miast wazelkie szlachetne dążności w piśmie naszem 
podnosić będziemy.* Są to piękne słowa i spodzie- 
wamy się, że słów tych redaktor trzymać się bę- 
dzie. Na pierwszej stronicy znejdnjemy „Szkie topo- 
graficzny powiatów brodzkiego i złoczowskiego*, opa- 
trzonego mapką, Artykuł „Nasze położenie”, akre- 
slony na podstawie relacyi, wystosowakej przes Izbę 
handlową do ministerstwa handln, daje mam bardzo 
smutny obraz rozwejn pod każdym względem nasze- 
go powiatu. Artykuły „Ze sfer szkolnych* i „Spół- 
ka wodna dla osuszenia bagien oleskich* są bardzo 
wyczerpująso omawiane. Feleton p. n. „Szarówka*, 
napisany przes inspektora szkoluego p. Tokarskiego, 
znanego na polu piśmiennictwa ludowego, i Kroni- 
ka dopełniają numeru. — Dodatek ohejmaje „Słowo 
wstępne“ i „Evha z wystawy krajowej“. 

Eksplozya kotła u lokomotywy. Na stacyi ko- 
lei państwowej Princersdorf pod Lincem nastąpił w 
dniu 21 b. m. straszliwy w skutka h wybuch ko- 
tła u lokomotywy w ohwiłi, gdy pociąg towarowy 
wjeżdżał na stacyę. Katastrofę poprzedziła ogłusza- 
jąca detonacya, A równocześnie z nią dwóch ludzi 
maszynista i palacz zakreśliwszy łuk w powietrzu 
zrznoeni zostali na ziemią. Palacz w jednej chwili 
był trupem maszynista zaś walezy ze śmiercią. Lo- 
komotywa została roznieasioną w szczątki, które w 
promieniu 500 kroków się rozleciały, główny kor- 
pus wrył się głęboko w ziemię, obrówony kołami do 
góry. 

Jubileusz kompozytora polskiego w Ameryce. 
Obehód jubileuszowy, urządzony przes Pełaxów i A- 
mórykunów w mieście Los Angeles w Kalifornii na 
upamiętnienie 70-letniej działalności kempozytarskjaj 
gnańego muzyka Antoniege Kętskiego od- 
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był stę istotnie, jak nam x Ameryki donoszą, w dniu 


14 stycznia b. r. Z powodu szalonego orkanu, jaki 
w dnia tym panował, na koncert jubileuszowy mała 


tylko pospieszyła garstka miłośników muzyki i wiel- 
bicieli Kątskiego. Progcem koncertu wypełniły utwo- 
ry Beethovena Leonarda, Robaudiego, Dndley Bucka 
i Jubilata Sam Kątski odegrał Allegro z 5 Sonaty 
skomponowane w r. 1850, Senerad; Szuberta, Zbiór 
pieśni amerykańskiob, a na ogólne żądanie odegrał gło 
śne „Pizebndzenie się lwa“ i nowo skomponowany „Pa- 
trol polski“. W dniu koncertu i kilku dniach Ba- 
stępnych nadeszły do jubiłata liezne telegramy i li- 
sty gratulacyjne, między inaemi od warszawskiego 
Towarzystwa muzycznego od Józefa Rawicza, konsu- 
la amerykańskiego w Warszawie, od p. Kerntopia 
fabrykanta fortepianów w Warszawie i bardzo wie- 
lu Polaków z Warszawy, Galicyi i Ameryki. Po 
skońezonym koncercie 79-letni starzec wyruszył no- 
cnym pociągiem do Salem, gdzie miał nazajutrz dać 
koDcert. 

Miasto San Francisko urządziło na oześóć Kątskie- 
go wielki koncert banefńsyjny w dniu 21 lutego 
b. r. Na koncercie tym odegrał Kataki kilka utwo- 
rów fortepianowych. Ulegając namowom rodaków 
Antoni Kątaki postanowił powrócić do kraju ro- 
dzinnego. 

Katastrofa na pogrzebie. W miejscowości Fel- 
tre pod Wenesyą zawalił się wysoki mur kościelny 
na cmentarzu podczas pegrzebu w chwili, gdy spu- 
szczano tramnę ze zwłokami do grobu. Kilka osób 
a orszaku pogrzebowego, między innemi ksiądz pro- 
wadzący kondnkt, poniosło Śmierć na miejscu, a 18 
osób odniosło ciężkie uszkodzenia. 

Straszna scena zemsty rozegrała się w tych 
duiach w Konstantynopolu. Pewien Kurd, nazwi: 
skiem Zsakard, wydalony przez swego chlebodawcę, 
kupoa korzennego, który przyjął na jego miejsce 
Armeńczyka, praguąc s'ę zemścić, wpadł do sklepu 
dawnego zwierzchnika i dwoma pchnięciami noża 
zabił go na miejscu Następnie udał się do kawiar- 
ni pobliskiej, gdzie siedział Armeńczyk i także za- 
bił go nożem, jak również jego brata, Bpieszącego 
z pumocą. Uoiekającego po spełaieniu tej zemsty 
Zakarda rozżarty tłum ukamienował na uliey w 
oczach licznych przechodniów. 

Jedyny w swoim rodzaju podarunek otrzymać 
ma Bismark w dniu swoich urodzin (1 kwietnia). 
Dyrekcya gimnazyum berlińskiego sum grauen Kilo- 
stem, do którego nezęszczał późniejszy kanclerz sje- 
dnoczonych Niemiec, ofiarować ma swemn byłemu 
uczniowi. podobizny jego świadectw szkolnych, któ- 
re przeważnie wcale dobre nie są i za- 
wierają zarówno z „pilności“ i z „uwagi“, jak nie- 
mniej z „przedmiotów szkolnych“ osęsto bardzo 
mierne cenzury. 


Repertoar teatru krakowskiego. 


W niedaielę 24 mar a: „Kościuszko pod Ra- 
cławicami*, obraz historyczny w 5 oddziałach La- 
soty. 

W poniedziałek 25 marca: „Hanusia*, ma- 
rzenie senne w 3 częściach G. Hanptmana, przekład 
M. Kouoprickiej. 


Wiadomości naukowe, literackie | artystyczne, 


— Pomnik Miekiewicza w Krakowie. Kilka 
nwag aapisał Tadeusz Błotnicki. Kraków 1895. 

Kiedy sprawa budowy pomnika Miekiewicza była 
w pełnym toku i gorączkowo zaprzątała umysły 
oczekiwaniem i nadzieją, że w projektowanym mo- 
numencie sztuka nasza zaajdzie najświein'ejsze pole 
do popisu, a miasto zyska wspaniałą i godną tra- 
dycyj starego grodu ozdobę i pamiątkę narodową — 
każdy z rozpisanych konkursów, każda z ważniejszych 
uchwał komitetu  komentowaną była w stosach 
bioszur i rozpraw. 

Z przyczynków tych powstała wcale pokaźna li- 
teratura sprawy pomnika, która kiedyś będzie świa- 
dectwem, jak gorąco społeczeństwo nasza pomni- 
kiem tym się zajmowało i jak szczerze pragnęło 
najszczęśliwszego pokierowania tą narodową spra- 
wą. W miarę zbliżania się sprawy do końca sła- 
bło zainteresowanie — i rzecz charakterystyczna, że 
obecnie, kiedy pomnik gotowy i dyskusya nad nim 
otwarta, kiedy chodzi o rezstrzygnięcie, czy można 
dzieło p. Rygiera przyjąć. czy nie — broszura p. 
Tad. Błotnickiego jest poza głosami prasy pierw- 
szą publikacyą dotyczącą pomnika, pierwszą facho- 
wo Napisaną krytyką skończonego dzieła. 

P. Błotnicki jako artysta rzeźbiarz, a zatem ko- 
lega w zawodzie twórcy pomnika, traktuje rzecz 
z pewną koleżeńską galanteryą. Krytykując dro- 
biagzowo i wyczerpująco wszystkie szczegóły monu- 
mentu, podnosi i zaznacza na wstępie, że jako dzie- 
ło sztuki, utwór p. Rygiera ma piętno dekadentyz- 
mu wieku, że jest utworem nerwowego fim de Sie- 
cle'w, pelnym afektacyi w układzie ciała  rysuuku 
linij i.xompozycyi draperyj — ale że jest dziełem 
talentu. 

Kont luzyą zapatrywań p. Błotniekiego, jako kry- 
tyka, jesż w wykwintne słowa ubrany, nader słusz- 
ny i powszechnie podzielany zarzut dekoracyj- 
ności w wykonaniu dzieła, które monumen- 
talnem być miało i być powinno. Zapewne chęć 
uniknienia posądzenia o stronnieczrść poglądu 0 t. 
aw. jałusie de metier, podyktowała p. Błotnickie- 
mu więcej Żżycaliwości i przychylności, niż na to 
rzecz wina zasługujo. 

Broszura jest do nabycia we wszystkich  księ- 
garniach. 

— P. lózef Kotarbiński, kierownik | teracki 
naszego teatru, kawiący obecnie w Warszawie, wy- 
stapi? tam na Wieczorze Tow. mnzyczaego z dekla- 
macyą. O występie tym wszystkie dzienniki wyra 
żają się pochwał:mi. Na program cenne złożyły się 
arcydzieła: wyjątek z „Daadów* M ckiewicza i 
wiersz Asoyka „Pigmalion“. Przepyszny organ gło- 
su artysty dykcya wzorowa, modnlacye efektowne, 
Jakichby mu niejeden z gnto opłacanych barytonistów 
włoskich mógł pozazdrośc 6, nadto szczerość uczu- 
cia głębokiego, obok wielkiej piękności poetyckiej 
wierszy, żywem odtwarzanych słowem ogromne wy- 
warły wrażenie. Oklaskom owacyjaym nie było koń: 
oa Zaakomity artysta, widocznie waruszony pizyję- 
siem tak serdecznem , uprzejmie dziękował swym 
wielbicielom dodatkami nadprogramowami. „Różą“ 
Asnyka, prześlicznym „Grajkiem* i „Strzyżonem go- 
lonem* Mickiewicza. 

— Aleksander Myszuga opnszcza scenę lwow- 
ską ed września r. b. Głośny śpiewak został za- 
anzażowany na stałe d) opery w Kijowie. Arty- 


włosku. 


zef Chołodecki (Walenty Cwik). Lwów 1895. 
tkliwie odczuwać 


Karolowych Warach, 
towem zdrojowisku. Dla tysięcy rodaków naszych, 
dążących rokrocznie dla poratowania zdrowia do 
cieplie karlsbadzkich, broszurka p. Owika będzie 


sumiennie, a utrzymaną w stylu lekkim i zajmu 
jącym. Jest to, o ile nam wiadomo, pierwszy pol- 
ski przewodnik po Karlsbadzie. 

— Walka o tren krakowski w r. 1228. Jako 
osobne odbicie z „Przeglądu powszechnego“ pod po- 
wyższym tytułem wyszła z druku rozprawka histo- 
ryczna dra Kazimierza Krotoskiego Skład główny 
w księgarni Potnralskiego w Podgóriu 

— Rośliny lekarskie i ich uprawa. Napisał 
Jan Biegański, prowizor farmavyi. Warszawa, 1895. 
Str. 455. 

Dzieło powyższe, nagrodzone na konkursie warsz. 
Tow. farmaceutycznego, wzbogaca ubogą naszą w 
zakresie botaniki lekarskiej literaturę podręczoikiem 
pierwszorzędnej wartości i znaczenia. Uprawa ro 
ślin lekarskich rozwinięta zagranicą tak szeroko, że 
stanowi poważną gałąź przemysłu ogrodniczego i 
rolnego i jest źródłem zamożności pewnych okolic 
w Niemczech i Austryi, u nas jest, niestety, wiel- 
ce zaniedbaną. Pożyteczna książka p. Biegańskiego, 
będąca owocem długoletniej mozolnej pracy i do- 
świa”czeń, ma na celu spopularyzowanie wiado- 
mości o uprawie roślin lekarskich, udających się w 
naszym kraju i zachęcenie ogrodników i aptekarzy, 
zwłaszcza prowincyonalaych, do hodowli ważniej- 
szych roślin. Auter zebrał kilkaset gatuntów roślin 
lekarskich, podał wyczerpujący sposób uprawy, opis 
i zastosowanie, a przez to obdarzył piśmiennictwo 
książką, której brak dotkliwie czuć się dawał w 
kołach aptekarskich i ogrodniczych. Książka p. „Bie- 
gańskiego powinna znaleść szerokie rozpowszechnie- 
nie pomiędzy aptekarzami, zwłaszcza na prowincji, 
mającymi możność na własnym kawałku gruntu 
hodować pożyteczne lekarskie rośliny. 

— Monitor, ozasopismo prlskie z XVIII wieku, 
przez Mieczysława Offmańóskiego. Lwów 1835 
Str 21. 

Drobna praca powyższa odznaczona na konknrsie 
ś. p Kaspra Bieleckiego rozstrzyganym przez Aka- 
demię umiejętności, jest zajmującym przyczynkiem 
do mało u nas znanej historyi początków dzienni- 
karstwa i prasy peryodycznej w Polsce Monitor, 
o którym stosunkowo najwięcej wiew y, należał do 
najpierwszych czasopism polskich i największą zdo- 
był sobie popularność wpływ i poczytność w krejn. 
W okresie dwudziestoletniege istnie ia swego (1765 
do 1784) Monitor był jedynem czasopismem, które 
nie było jak inne współczesne suchą kroniką bie- 
żących wypadków podawanych bez komentarza, ale 
posiadało własny pogląd i występowało nie rzadko 
z surową krytyką podnosząc głośny lament i wzy- 
wając do naprawy opłakanych politycznych, ekono- 
mieznych i obyczajowych stosunków w najsmatniej- 
szej dziejów naszych dobie upadkn Autor zadał 
sobie pracę przeglądnięcia roczników Monitora i na 
podstawie znalezicnegu materyału podał charakte 
rystykę tendencyj pisma, zapatrywań politycznych 
i programu, jaki Monitor przeprowadzał. Liczne 
cytaty, jakiemi p. Ofimański uzupełnił swą pracę. 
dostarczają poddostatkiem danych na poparcie twier- 
dzenia, że Monitor był pierwszem pismem demo- 
kratycznem polskiem, które jawnie i śmiało już to 
siłą poważnej argumentacji, już to satyrą występo- 
wało w obronie praw ludn i klas robotniczych, na- 
woływało do reform w duchu zrównania stanów 
w obliczu prawa i podstawiało zwierciadło błędom, 
popychsjącym naród do upadku. 

Autor w pracy swej stosował się ściśle do tema- 
tu konkursowego, żądającego określenia znaczenia 
Monitora dla umysłowego i moralnego rozwoju w 
Polsce XVIII wieku, a pominął zopełoie historyczno. 
bibliograficzną stronę przedmiotu Stąd też ciekawa 
i zajmująca praca jest zaledwo w połowie spełnie- 
niem literackiego zadauia przysporzenia literaturze 
monografii czasopisma Monitor, które tak wybitną 
w naszym rucha umysłowym XVIII wieku odegra- 
ło rolę Byłoby ze wszech miar do życzenia, aby 
autor, rozporządzając materyałami, uzupełnił swą 
pracę nietylko wiadomościami śoiśle bibliograficzne- 
mi odnośnie do Monitora, ale także szczegółami, 
dotyczącemi osoby redaktora i współpracowników, 
stosunku do współczesnych czasopism, do osób wy- 
bitaych i do rsądn. (wp.) 

— „Muzeum“ zeszyt III. za miesiąc marzec za- 
wiera: I Odezw® wydziałn Towarzystwa do Kół 
II. Dr. H Biegelesein: Wpływ rodziny na J. Sło 
wackieżo III Rawita Fr : Kartki z historyi szkol- 
miotwa pod zaborem Rosyi. Gimnazyum w Niemiro- 
wie (dokończenie). IV. Gorzycki K.: Kilka słów o 
nauce historyi w szkołach średnich V. Zagó ski 
W.: Kult Kabirów (ciąg dalszy). VI. Reoenzye i 
sprawozdania. VII. Sprawy Towarzystwa nauczyciel. 
szkół wyższy:h Sprawozdanie z posiedzeń Wydziału 
Tow. nauczycieli szkół wyż. Sprawozdanie z po- 
siedzeń {Koła krakowskiego. VIII Sprawy bieżące: 
Sprawy szkolae w Ssjmie. IX Fandaoya im. A. Mie 
kiewioza. 


Dział ekonomiczny. 


Producentów buraków cukrowych z okolic 
Krakowa mam zaszczyt zaprosić na konferencyę 
w dniu 28 marca b. r. (czwartek) o godzinie 10 
przed południem dn sali Rady powiatowej w Kra- 
kowie (ulica św. Marka L. 5) celem zawarcia 
umowy z zastępcami arcyksiążęcej fabryki cukru 
w Chybi co do warunków dostawy buraków cu- 
krowych w r. 1895 dla tejże fabryki. 

Jan Skirlunski. 


sta wymówił sobie, że śpiewać będzie wyłącz ie po 


— Karolowe Wary i tychże okolice napisał Jó- 
Do- 
się dająca potrzeba polskiego 
przewodnika po Karlsbadzie, skłoniła autora do pna- 
pieania powyższej broszurki, w której czytelnik znaj- 
duje wyczerpująco skreśloną historyę zdrojowisk w 
oraz iniormacye o tem świa- 


bardzo pożyteczną wskazówką. gdyż opracowaną jest 


do 12? —. 
—— do 3:—. 


Jagły od 11:— do 18:—. 


80 —. 
od —— do 


40'—. Koniczyna nasienna czerwona za 100 klg 
—— do —*—. Kukurudza za 100 klgr. — — 
do ——. Rzepak zimowy od —*— do — —. 
Rzepak jary od -—*— do —'—. Kapusta w gło- 
wach świeża za kopę od —— do —' —. 


Spostrzeżenia meteorologiczne. 
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Telegramy „Nowej Reformy“ 


(Telegramy własne „N. Reformy*.) 


Wiedeń, 23 marca. Jak w kołach parlamen- 
tarnych zapewniają, nairafiły obrady w subkomi- 
tecie dla reformy wyborczej na wielkie 
trudności. Przeszkodę ma stanowić prawo wy- 
borcze dla klasy najniżej opodatkowanych. 

Z powodu tych trudności nie będzie mógł 
subkomitet dotrzymać terminu, wyznaczonego mu 
przez Windischgraetza do wypracowania spra- 
wozdania i przodłożyć je przed wielkanoenemi 
świętami. 

W innych komisyach także obrady wloką się 
ociężale, lub doznały przerwy. 


(Telegramy Biura Korespondencyjnego.) 


Wiedeń, 23 marca. Wiener Ztg ogłasza no- 
minacyę fachowego nauczyciela w szkole ślusar- 
skiej w Świątnikach Bruchnalskiego, zwy- 
czajnym nauczycielem w państwowej szkole prze- 
mysłowej we Lwowie. 

Wiedeń, 23 marca. Komisya górnicza obrado- 
wała wczoraj nad wnioskiem p. Barnreithe- 
ra o wprowadzenie insiytucyi inspektorów gór- 
riezych. Minister rolnictwa oświadczył, że zgadza 
się wogóle z myślę utworzenia inspektorów gór- 
niczych, jedaakowoż nie chce aby inspektorowie 
ci byli samoistnymi organami. Po dyskusyi, w 
której brali udział pp. Siegmund, Haber- 
mann, Suess, Bauer, Wodzicki, Szcze- 
panowski i Bärnreither jako referent, po- 
lecono referentowi, aby porozumiał się z mini- 
strem co do tekstu ustawy i projekt przedłożył 
na najbliższem posiedzeniu. 

Wiedeń, 28 marca. Fremdenblatt dowiaduje 
się. że rząd złożył znowu w banku austro-wę- 
gierskim około 5 milionów złr. w sztukach 20 
koronowych. Cała suma złożona w złocie wynosi 
66"; miliona złr. 

Wiedeń, 23 marca Do Izby poselskiej wniesio- 
ne zostało przedłożenie rządowe w sprawie re- 
Wizyi stowarzyszeń zarobkowych, gospodarczych 
i innych. 

Bareuther interpelował na dzisiejsze po- 
siedzeniu ministra oświaty o rzekomą presyę, ja- 
ką ministerstwo wywrzeć miało na. profesorów 
uniwersytetu w Insbruku, ażeby nie brali 
ndziału w uroczystości na cześć Bismarka z po- 
wodu jego 80 urodzin. 

Następnie [zba przystąpiła w dalszym ciągu 
do rozprawy podatkowej. 

Budapeszt, 23 marca. Izba magnatów przyję- 
ła w rozprawie szczegółowej pozostałą część u- 
stawy o wolnem wyznawaniu religii, 
poczem całe przedłożenie, zmodyfikowane przez 
wczorajszą uchwałę, przyjęto w trzeciem 
czytaniu 127 głosami przeciw 112, 

Berlin, 23 marca. Według Post w sterach de- 
cydujących powątpiewają mocno, czy pariament 
jeszcze w tej sesyi załatwi projekt reformy gieł 
dy, bo z powodu ważności sprawy nie jest wca- 
le wykluczonem, że owym projektem Rada związ 
kowa zajmie się dłużej. niż pierwotnie przypu- 
SZCZAUO. 

Berlin, 23 marca. MNordd. Allg. Ztg. donosi, 
że usunięcie się generalnego konsula w Kapsta- 
dzie br. Nordenflychta ze służby państwowej ma 
powód w stosunkach iamilijnych. Koła urzędowe 
ubolewają nad jego ustąpieniem. 

Tenże dziennik zapewnia — wbrew donies eniu 
dziencika Berliner Neueste Nachrichten, — że 
w kołach żądowych nie nie wiadomo o zamiarze 
Rady związkowej eo do zniesienia tak zwanego 
dyktatorskiego paragrafu w Alzacyi i Lotaryngii. 
Według wyjaśnień złożonych w parlamencie na- 
leży przeciwnie przyjmować, że o tem ua razie 
wcale myśleć nie można. 

Berlin, 23 marca. Parlament niemiecki na 
wczorajszem posiedzeniu uchwalił resztę pozycyj 


Z targów zbożowych. Kraków, 22 marca. 
Płacono za 100 kilogr. netto: Pszenica od 7:40 
do 822. Żyto od 6— do 7:10. Jęczmień od 6-— 
do 627. Owies z opłatą akcyzową od 650 do 
4:10. Groch od 7:— de 10 —. Tatarka od 7%:— 
do 8:—. Proso od 6— do 7—. Fasola od 8:— 
Siano od 
Słoma od —— do 220. Koni- 
czyna na paszę od —*— do 360. Ziemniaki za 
hektolitr od 1:80 do 2 —. Jaja za kopę od 1:40 
do 150. Masło za garniec od 350 do 4—. Spi- 
rytus na 95° Tralesa za hektolitr od —— do 
Okowita na 75° Tralesa za hektolitr od 
— — do 60'--. Tymotka nasienna za 100 klgr. 
Wyka od —.— do——. 
Koniczyna nasienna biała za 100 klgr. —'— do 


budżetu pocztowego i przyjął rezolucye przez ko- 


misyę proponowane o wyrównaniu tych szkód, 
na jakie narażeni są niektórzy urzędnicy skutkiem 
zaprowadzenia systemu stopniowego, 
od liczby lat służby. 

Berlin, 23 marca. Magistrat przyjął adres do 
księcia Bismarka wypracowany przez podkomisyę. 
Adres będzie przesłany Bismarkowi d. 1 kwietnia. 


Volksblatter przedwczoraj książę hesski z nara- 
żeniem własnego życia uratował kobietę, która w 
cəlu utopienia się rzuciła się do rzeki. Książę, 
który przypadkowo tamtędy przechodził, rzucił 
się bezzwłocznie do wody i z trudem wielkim 
wyciągnął na brzeg kobietę. Złożywszy ją na pe- 
wnem miejseu pod opieką, pospieszył książę bez- 
zwłocznie do miasta i sprowadził jej męża. 

Madryt, 23 marca. Królowa regen ka powie- 
rzyła Canovasowi misyę utworzenia nowego 
gabinetu. Canovas przedłoży dzisiaj listę nowego 
gabinetu. 

Na wspólnem zebraniu oficerów i dziennikarzy 
usuaięto wszelką różnicę zdań. 

Madryt, 23 marca. Generałowie i pułkownicy 
tutejszej załcgi postanowili udać się do marszał- 
ka Martinez Camposa, aby go zapewnić że bez- 
warunkowo stoją przy tronie i przy każdym rzą- 
dzie — i zaręczyć, że takim samym duchem 
przejęta jest cała armia. 

Takie postępowanie ułatwi rozwiązanie przesi- 
lenia. 

Królowa regentka miała wczoraj naradę z Pi- 
dalem i ze Silvelą, przewodnikiem konserwatyw- 
nych dyssydentów politycznych. 

Barcelona, 23 marca. Dziennik Duluvio otrzy- 
mał od trybunału wojskowego uwiadomienie, że 
mu proces wytoczono. 

Alicante, 23 marca. Dziennik Głos Ludu oskar- 
żony o obrazę armii będzie sądzony w trybunale 
wojennym. 

Reus, 23 marca. Trzech dziennikarzy uwięzio- 
no z rozkazu trybunału wojskowego pod zarzu- 
tem obrazy armii. 

Bruksela, 23 marca. Część fabryki prochu w 
Herenthals pod Antwerpią zburzona została 
skntkiem wybuchu. Nikt jednakże przytem nie 
zginął. 

Livorno, 23 marca. Ostatniej nocy dało się tu 
uczuć dwukrotnie trzęsienie ziemi. 

Londyn, 23 marca. Ruch giełdowy przy ulicy 
Throgmortonstreet miał wczoraj przebieg nor- 
malny. 

Londyn, 28 marca. Standard dowiaduje się 
z Nowego Jorku ze źródła dobrego. że Japonia 
nie pragnie odszkodowania ani w srebrze, ani 
w złocie. ani w ziemi, lecz tylko w zapisach 
dłużnych. dostatecznie gwarantowanych. Przez 
to pragnie Japonia uniknąć zaburzenia, jakieby 
powstało z wielkiego nagromadzenia bogactwa w 
gotówce, przewyższającego możność korzystnego 
zużytkowania pod względem finansowym i zarob- 
kowym. Zresztą Japonia woli mieć dłużnikiem 
Chiny, niż Europę. 

Londyn, 23 marca. Na wczorajszem posiedze- 
niu Izby gmin sekretarz parlamentarny Grey 
oznajmił, iż z Konstantynopola otrzymał wiado- 
mość, że wszyscy duchowni ormiańscy którzy te 
raz są pod sądem, mają być sprowadzeni do Kon 
siantynopola wraz z dotyczącemi aktami sądowe- 
mi, — z wyjątkiem tych duchownych, którzy są 
skazani za mordy lub inne zbrodnie. Oskarżeni 
pierwszej kategoryi mają być wypuszczeni z are- 
sztu. jeżeli pod przysięgą dadzą zapewnienie, że 
się dobrze będą sprawować. 

Londyn, 23 marca. Na ostatniem posiedzeniu 
Izby gmin Allen wniósł rezolucyę następują- 
cej treści: Ponieważ zasada bezpłatnej działalno 
ści parlamentarnej, na której opiera się reprezen- 
tacya Izby, ogranicza wolność wyborców przy 
wyborze reprezentantów, przeto Izba wyraża 
opinię, iź należałoby przyznać członkom parla- 
mentu odpowiednie dyety. Izba przyjęła tę rezo- 
lucyę 175 głosami przeciw 158. 

Petersburg, 23 marca. Prawit. Wiestnik ogła- 
sza nominacyę p. Osten-Sacken arubasadc- 
rem w Berlinie. 

Petersburg, 23 marca Car i carowa przesie- 
dlili się do Carskoje Sieła. 

Rzym, 23 marca. Wczoraj nad rauem o godz. 
8 min. 88 zauważono lekkie faliste trzęsienie 
ziemi w mieście Reggio di Calabria. Dało się ono 
uczuć także w Messynie. 

Piacenza, 23 marca. Skutkiem usunięcia się 
ziemi wieś Bollara zupełnie zniszczona. 

Konstantynopol, 23 marca. Na mocy uchwały 
Rady sanitarnej, dotychczasową kwarantannę za- 
mieniono na dwudniową obserwacyę podróżnych 
i desinfekcyę pakunków. 

Ateny, 23 marca. Następca tronu lekko zacho- 
rował na odrę. 

Sofia, 23 marca. Według doniesienia dzienni- 
ków redaktor Narodnej Swobody Mitaków ska- 
zany na sześć miesięcy więzienia za obrazę ks. 
Ferdynanda. 

Kalkutta, 23 marca. Tutejszy agent dyploma- 
tyczny emira algańskiego uwiadomił o stanow- 
czem postanowieniu, że najstarszy syn emira od- 
wiedzi Anglię w kwietniu. 

Hongkong, 23 marca. Japończycy uderzyli na 
grupę wysp Pescadores w bliskości Formosy. 


Odpowiedzialny Redaktor : 
Michat Konopiński. 
Wydawca: Dr. Lesław Boroński. 
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Przy grach i zakładach, przy składkach | zapisach 
pamiętajmy 


0 Towarzystwie „Szkoły ludowej“, 


Wszelkie papiery warto- 
ściowe, banknoty zagrani- 
czne i monety, kupuje 
i sprzedaje pod najko- 
rzystniejszemi warunkami. 


KANTOR WYMIANY 


Filii c. k. uprzyw. 


w Krakowie, Rynek 
Główny L. 30. Zlecenia 


zprowincyi uskutecznia 


Galic. Banku Hipotecznego “e odwowa poczta, bez 


doliczenia prowizyi. 


zależnego 


Darmstadt, 23 marca. Według Neue hessische 


Kursa telegr. na giełdzie wiedeńskiej i berlińskiej. 


Wiedeń, dnia 23 marca 1895. 


Zjednoczony dług w papierach 
Zjednoczony dług w srebrze 
Austryacka renta złota "r 
49, austryacka renta (marcowa) . 
40/6 węgierska renta złota 

40, węgierska renta koron. 


Akcye banku austro-węgierskiego . .|1088| — 
Akcye kredytowe . . . . . . 404) 40 
Mondyn wre o . 0%... 4.6 |KCŻD = 
Banknoty banku niemiec. za 100 m. 60 10 
20 marek „ „OKO a -. TE 
20-to frankówki za sztukę . . . . 9174) 
Banknoty włoskie so ŚL. gA 5 
Dukaty austryackie 5 77 


Wiedeń, 23 marca. Ruble 13125. Cena nafty 
16:— — —— Spirytus gotowy 15:70. — Żyto na 
wiosnę 6:04— 0-00. Pszenica na wiosnę 7:00 do 
0:00. Owies na wiosnę 6:59—0-00. 

Wiedeń, 23 maraa. 4°/, oblig. poż. kraj. z 1891 
97:50; 4%, oblig. poż. kraj. z 1898: 9835; 49, 
galic. fund. propin. 98-30; 4:1/,0/, list. banku kraj. 
101:—; 50/,-0we obligi banku krajowego 102:—; 
40/, list. kred. ziemsk. 56 let. 98:—; Akcye Karola 
Ludwika 22210; Akcye kolei lwowsko-czern. 
380'—; Losy z 1854 na 250 złr. — 15250; lo- 
sy z 1860 na 500 złr. — 158—; losy z roku 
1860 ua 100 złr. 16475; losy z 1864 za 100 
zr. -- 19750; akcye zakładu kd dla handlu 
i przemysłu 405:— ; akcye. galic. banku hip. na 
200 złr. 451-—; Landerbank na 300 złr. — 
e akeye austro-węg. banku na 600 złr 

Berlin, 23 marca. Godzina 2 minut 35 po poł 
Austryackie kredyty 248 20 mrk. Węgierskie kre- 
dyty —— mrk. Austryacka złota renta 103 40 
mrk. Austryacka srebrna renta 99:70 mrk. Wę- 
gierska złota renta 103:— mrk. Węgierska renta 
koronowa 97:50 mkr. Austryackie banknoty 166*25 
mrk. Akcye kolei lwowsko-czerniowieckiej —— 
mrk. Ruble 21920 mrk. 59, listy zastawne 
Królestwa Polskiego —'— mrk. 4%/, listy likw. 
Królestwa Polskiego —*— mrk. 


[== gt i || magie GK" | 
Rubryka „Nadesłane' nie pochodzi od Redak- 

cyi, która też żadnej odpowiedzialności za nią 

nie przyjmuje. 

EE IE Ő 


NADESŁANE. 


Kopalnia nafty Szymona Skarbek Malczewskie- 
go. — Kowalowa 21 marca 1895. 

Szyb Nr. I głęboki 8250 obecnie ruruje się. 
Pokłady te same. Ślady piękniejsze. Lekkie ga- 
zy. Udziały są jeszcze do nabycia. 711 


Najlepsze nasiona 


są zawsze do nabycia u znanej powszechnie firmy 


Edmunda Mauthnera 


dostawcy wielu dworów zagran. 
w Budaneszcie. 


Jako dowód wielkiego rozwoju tej firmy za- 
znaczyć należy, że stosując się do niejednokrotnie 
wyrażonego życzenia JW. i W. Klienteli swojej, 
wydał obecnie po raz pierwszy obszerny i bogato 
ilustrowany CENNIK POLSKI, który 
na każde żądanie przesyła się darmo i opłatnie. 

(568 16 0) 


Od administracyi „Newej Refermy': 
Ogłoszenia do kalendarza „Nowej Reformy“, 
który wydany będzie z końcem AG 10 roku. 
przyjmuje wyłącznie Administracya naszego 
dziennika, tudzież agenci, zaopatrzeni należy- 
tem pełnomocnictwem Administracyi. 

Cena inseratu :;za całą stronę wielkiej ósemki 
w 18 złr., za pół strony IO złr., za ćwierć 

zir. 

Ze względu na to, że liczba ogłoszeń będzie 
ograniczoną, upraszamy o wczesne ich nad- 
syłanie. 


Bank krajowy 


Królestwa Galicyi i Lodomeryi z W, Ks, Krakowskiem 


Filia w Krakowie. 


Przyjmuje gotówke na asygnaty kasowe, ra- 
chunek bieżący przekazowy i wkładki oszczędno- 
ści; weksle i przekazy do inkassa w kraju i za 
granicą — wypłaca kupony i wylosowane sztuki 
emisyi własnych i krajowych bez Żadnego po- 
trącenia — kupuje i sprzedaje własne listy za- 
stawne, obligacye komunaln» ı krajowe — prze- 
chowuje depozyta — udziela zaliczek na papiery 
wartościowe urzędownie na giełdzie notowane i 
na warranty — eskontuje weksle i wylosowane 
własne listy zastawne obligacya komunalne i kra: 
jowe. oraz kupony od tychże — wydaje prze- 
kazy ma place krajowe, na których Bank ma 
swoje zastępstwa i na główne place zagraniczne — 
przyjmuje do winkulacyi własne listy zastawne 
i obligacye komunałne — pośredniczy w spra- 
wach hipotecznych i innych z Zakładem central- 
nym we Lwowie. 


Biura Banku w Rynku głównym L. 19, dom 
Wgo Wentzla „pod Obrazem”, otwarte dla P. T. 
Publiczności codziennie od 9 do 1 w południe 
z wyjątkiem niedziel i świąt. 
666 (Przedruku nie płacimy). PAD) 


ce E a ae 


3.165.102. analfabetów. 


Broszurę pod powyższym tytułem, wydaną na- 
kładem Tow. „Szkoły ludowej“ można nabywać 
w Administracyi „Nowej Reformy“ i we wszyst- 
kich księgarniach. Egzemplarz 10 ct. Z przesył- 
ką pocztową 15 ct. 


1 — 


kupuje i sprzedaje pod najkorzystniejszymi warunkami krajowe i zagraniczne papiery, akcye, 
isty zastawne, lasy, mesety, wymienia wszelkie kupony, wylosowane papiery. — Zlecenia x prowincyi 
uskutecznia edwretną pocztą bez liczenia prowizyi 


Dom bankowy i kantor wymiany JAKOBA HOCHSTIMA 


JKraków, Rynek główny, kinia A-B, 


"raków, 24 Marca 1895. 
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Nr. 70. 5 


Z 12 centowej 


„Bibliat teki powszechnej 


opuściły już prasę : 


Nowe wydawnictwa Spółki Wydawniczej Polskiej 


w Krakowie. 


Abgar-Sołtan. Z wiejskiego dworu. No- 


492 6 10 
Lepszy Leonard. Wspomnienia artysty. 


welc, str. 281. zły. Urywki z pamiętnika. Wydanie wytworne Mi Aa Gi Un świóją. Bij Ę o 
w ozdobnej oprawii złr. 2.50. na wzór paryskiej „Collection Guillaume“, | 143—145. Sarnecki Nośelle. 36 et 

Antoniewicz Karol ks. Poezye religijne. z licznemi winietami i 18 rycinami Edwar- MG 147. Szekspir, Palins? (CRZL 24 ct 
(Treść: Jezus w żłóbku. — t stóp krzy- da Lepszego. Druk kolorowy.  złr. 1.50,| 148. Krasicki, Bajki i brzybowieści 12 ct 
ża — (Chwała Maryi. — Wianeczek ma- w bardzo wykwintnej oprawie złr. 2. | 149150 Sohni Pe E ZIE i 
jowy. — Pieśni błagalne. — Polscy Pa- | Macaulay T. M. Szkice i rozprawy hi- mj” ZARY Tae i = 24 et 
tronowio. — IPoselstwo anioła w niebie.) storyczne. Tłumaczył Stanisław Tar- „ASA fomiki w Mruk 690 2 3 
Str. 155. Wydanie wytwornie wytłoczone nowski. Dwa tomy złr, 3, w opr. złr. 3.80. Proszę Wa 


żądać szczegółowych katalogów 1Z-enmt. 
„Biblioteki powszechnej“ w księgar- 
- niach lub wprost od księgarni nakładowej 


Wilh, Zukerkandia w Złoczowie. 


Równocześnie opuściły prasę : 
Bełza Wł. Dawni królowie tej ziemi, treść dzie- 


na najpiękniejszym welinie z licznemi wi- 
nietami i portretem autora w szacie du- 
chownej, z okładka przyozdobioną rysun- 
kiem Tondosa. złr. 150. 
Buko'ski julian Or. ks. © reformie nau- 
ki religii w szkołach gimna- 
zyainych. Str. 10. 40 et. 
Burckhardt J. Kultura odrodzenia we 


Margert. Trzy doby dziejów naszych. 
Jadwiga (obraz histor. w 5 odsłonach). — 
Królowa korony polskiej. (obraz ,z obrony 
Qzęstochowy). — Unici (szereg obrazków 
z prześladowań podlaskich). — Obrazki 
sceniczne, str. 113, 155 i 145. złr. 1.50. 

Matyas Karol Dr. Motas, chłop poeta, z por- 
tretem, str. 16. 40 ct. 


5 i poki + ý lskich wierszem z 39 wiz. Wyd. Il. ozdo- 
Ł m. Tłumaczenie z 3 wydania. | Moszyński Jerzy. Myśl poliiyczna z księ- jów po yogn 
Erer 368 «PSE T 2.60 gi dziejów cierpień i pracy. bne, w prześl. > oprawie. „kr 1.20 
E ne orze ZK. 3 Tom II, część I, str. 196. vira Sędzimir J. 0. prof. Nauka języka polskiego Pi- 
Caro Leopold Dr. Pomoc dla rolników Tegoż dzieła obszerny tom I. o <BR o a 777 RA 


|.|Ponikło Stanisław Dr. Kilka uwag o na- 


w Anktryi. str. 97. tr. 
© gą” Ą pojach wyskokowych, w szcze= 


- Czubek ian, prof. gimn. Wacław z Potoka Na skład główny otrzymała powyższa księgarnia: 


y 6lmości o piwie. pod wzeledem hi- | Młynarski józef. Taschen-Lexikon. österr, Gose- 
wa = Taa szczegóły do peona P PE poc wzgję 30 ai tze u. Verord. s. 1781—1893. złr. 1.50 
Farrar F. W. Mrok i brzask. Powieść z cza- | Smolikowski Paweł ks. Historya Zgro- Do nabycia w każdej księgarni. 


sów Nerona. Autoryzowany przekład K. M. madzenia Zmartwychwstania 


3 romy w jednym. str. 331.  złr. 2.40, Pańskiego, podług źródeł r kopiśmien- n ZRZEC. 
w starannej i ozdobnej oprawie  złr. 3. Tegoż PA. sA a ADO ER 42 A er SI a 

Górski Konstanty, pułkownik piechoty. Histo- | 19507 @zieia tom 1, str. „ 7 portretem D. F S a kHoli b 
rya piechoty polskiej. Na podsta- Jańskiego. złr. 250. ran CI Ze U 


Tegoż dzieła tom II, str. 267, z 5 portret., 
Całe dzieło złr. 9, 
Tarnowski Stanisław. © kolędach. str. 52. 


wie nowo odnalcz. źródeł, str. 271. złr. 2.60. złr. 3. 
—  Historya jazdy polskiej, na pod- 


stawie niezużytkowanych dotąd źródeł, z 3 


Magazyn sukien 


tablicami, str. 363, złr 3.50. 2 AA A s , ` - x 
Górski Piotr. Samorzad gminny. Tomi | — Dewek Popiel jako pisarz. Bl ) [OIĘ oJ) AMSKIC 
str. 371. sr. 3.50.) __ Studya do dziejów literatury i 


Książka ta, owoc długoletnich studyów 
zawiera zarówno naukowy rozbiór istnie= 
jących urządzeń , jak i praktyczne wska 
zówki. potrzebne przy codziennem urzędo- 
waniu władz rządowych i autonomicznych 
Dodany jest przytem obraz urządzeń admi- 
nistracyl lokalnej we Francyi, Anglii, Pru- 
siech i t. d, a w końcn projekt reformy 
gminnej na podstawie porównawczej. 

Kalinka Wałeryan ks. Dzieła, tom III ij — 
IY. (Pisma pomniejsze, tom 


Z ah n a a A 


polskiej XIX wieku. (Treść : 0 ko- 
lędach. — O Konfederataclı Mickiewicza. — 
O księgach pielgrzymstwa Mickiewicza.— 
Ze studyów o Słowackim. Mazepa, Nie: 
poprawni, Horsztyński. — Roczniki pol- 
skie z lat 1857 — 1861. — Rachunki Bo- 
lesławity). str. 291. złu. 28 
w ozdobnej oprawie płóciennej złr. 2.50, 
w półskórbk franeuski złr. 3 
Z wakacyj. Wspomnienia z podróży 
po Kijowie, Moskwie , Wilnie i Prusach 


Kraków, ul. Floryańska, 6, 


otrzymał świeże oryginalne mode- 
le na porę wiosenną. podług których wy- 
konuje łaskawe zamówienia dobrze leżą- 
cym krojem francuskim jak naj- 
.| staranniej i z wszelką dokładno- 
Ścią w czasie ściśle oznaczonym, niemniej 
po cenach nader umiarkowa- 
mych tak z materyj własnych, świeżo 
nadeszłych, jak i dostarczonych. 


Z ZTYTYLW.W WWW] 


I i EM). Zawierają na 673 stronach 30 królewskich. — Wydanie drucie. 2 tom Na łaskąwe zamówienia z prowincyi 
prac znakomitego autora treści przeważnie str. 475 i 318. 4 kę” zł. z YB ód hiy - B Św da "a 
historycznej, Cena obu tomów złr. 3.60, | Tretiak Józef Dr. Z dziejów rosyjskiej SOSSZĘPOWNICY | ODJ W SIOOLAE a 
ozdobnie oprawnych złr. 4.60. i cenzury, str. ea wi 50 Sa peleryny i rotundy długość takowych yE 
— Sejm czteroletni. Wydanie czwar- | Zagórski Włodzimierz (Chochlik). Nowele. Se- jętość w szyi. 615 2 8 
te, stra 728. Tom I i IL. gir 3.60, rya I.: (Wenus w podróży. — We śnie i|% Amazonki krojem angielskim. 
w ozdobnej oprawie złr. 4.60. na jawie. — Jak w bajce. — Wilga. — Ra 
Kluczycki Stanisław. Niebt i ziemia, po- Moja przygoda. — Homo novus. — Od- PENNEN ANNEN NEN 
gadanki popuiarno-naukowe. W 4-ce, str, mienieg B: złr. 1.40. 
33 1 520, złr. 8 — erya IL: (Lisiarz. — Drała. — U na- i 
w bardzo wykwintnej oprawie złr. 10, szych. — Marcin Tullius Maruda. — Przez Pierwsza krakowska 
ze złoconemi brzegami zły. 12 jednę chwilę. — Jak pan Pomeranz po- 
Pogadanki — jak autor mówi w przed- lował? — Koniggritz. W maju — pl Į 
mowie — nie są systematycznym wykła- Dwa słówka). str. 161. złr. 1,40 
dem astronomii i kosmografi ; zawierają —  Serya IJL: (Teatr w Błotowie. — Kochan- 
< one zestawienie tego, co się mówi w kółku ka anioła. — Rodzina mojej żony. — Ja- 


przyjaciół „przyrody w ogólniejszem zna- 
czeniu, — Tekst ilustruje kilkaset rycin, 
liczne chromolitografie , tablice sferyczne 
i 1 hbeliograwura . wszystko wykonane pie- 
czołowicie, starannie i z przepychem, który 
dorównuje najozdabniejszym francuskim 
edition de luxe: = Dzieło to wypełnia lukę 
w przyrodniczej literaturze naszej i zaró- 
równo dla osób dojrzałych juk i starszej 
młodzieży miłą i pożytecz. lekturę stanowi. 
Kozmian Stanisław. "Ludwik Wodzicki. 
/yciorys. str. 118. znad. 


skółki. — Hy pRotyczka) str. 223. złr. 1.80. 
Zbawienie zapewnione przez na= 
bożeństwo do Maryi, czyli devo- 
tus Mariae nunquam peribit. Dowody i 
przykłady przez autora „Anioła Euchary- 
styi*, tłumaczone z francuakiego z upo- 
8 ważnienia autora. str. 108. 40 ct. 
Złóbek. Przedstawienie sceniczne na uroczy- 
stosć Bożego narodzenia, w 3 odsłonach, 
z samych prawie kolęd zestawił ks. J. Łabaj, 
z towarzysz. fortepianu lub harmonium, har- 
monizował St. Niepielski. str. 66. 75 ct. 


pia chemiczna. 


Biuro centralne: 


Kraków, ul. Grodzka, 51, 


(przystanek kolei konnej). 
Lwów, Jagiellońska, 9. 


Uprasza PT. publiczność, która na nad- 
chodzący sezon ma zamiar dać przed- 
mioty do czyszczenia lub farbowania, by 
zechciała to łaskawie wkrótce uczynić, 
gdyż w samym Sezonie trudniej 
życzenia ściśle wypełnić. 557 7 10 
Z poważaniem 


3 ciągnienia już 1 i 14 kwietnia. 


Polecamy następujące grupy 0 bardzo wielkich głównych wygranych : 


(nie nadarzy się rzadka sposobność do naby- ) 
cia ZA 663 2 3 


tylxo Zir. +25 . 


następ. wspaniałych przedmiotów : 


I0 sztuk IO sztuk ? 
) ją zir. 25 c. 4 zir. 25 C.4 


| los dobrego serca (Jó szivy | po 2 złr. 

1 turecki los 400-frankowy na 40 | 13% serbski los 100-frankowy 
rat miesięcznych po złr. 2.65. na 27 rat miesięcznych po 2 złr. 
S$ Natychniastowe wyłączne prawo gry po złożeniu pierwszej raty. — Każdy los musi 
być wyciągnięty. "WRĘ 
Kantor wymiany Werner & Go., Wien, l., Wipplingerstrasse 39. 


Losy ciągnień ża darmo i. opłatnie. = Spłata kartami wkładkoweji wolna od opłaty po- 
cztowej. — Zlecenia z prowinevi załatwia się natychmiast 675 2 3 


BOLESLAW ARMATOWICZ 
JUBILER 


w Krakowie, Rynek gł., L. 17, 
obok księgarni Wgo Friedleina, 


poleca łaskawym względom Szanownej 
P. T. Publiczności swój nowo otwarty 


SKEAD 


pobów zb I sredmy 


Safi podług Aoki 
szych wzorów ozdobnie i gu- 
stownie. 
Praktyka , jakiej nabyłem, 
pracując w tym zawodzie prze- 
szło od lat 20, pozwala mif} 
spodziewać się, że zdołam zu- r 
pełnie zadowolnić nawet naj- 

wybredniejsze wymagania. 
Zamówienia i naprawy uskn- |) 
teczniam szybko, na czas ozna- 
czony i po cenach na- 
der przystepnych. 
Kupuję i przyjmuję w zamian 
przedmioty złote, srebrne i 
inne kosztowności. 263 9 0 
Z poważaniem 
Bolesław Armatowicz. 
Kraków, Rynek, L. 17. 


"W. Stachowicz 


krawiec 
cywilny i wojskowy 
w Krakowie, Rynek główny, L. 30, 


poleca bogato zaopatrzony skład wszel- 
kiego rodzaju 503 4 10 


UNIFORMÓW 
jakoteż wszelkie artykuły 


dla c.k. oficerów, urzędników woj- § 
skewych i cywilnych 
Ceny umiarkowane. 


E SA 


CO 


$ montoar, dokładnie idący, z 3-letniem porę 

Į} czeniem ; 

1 z imit. złota piękny łańeuszck pancerzo- ' 
| Wy 


ż pierścieniem bezpiecz. i kawabinerem ; 
2 pierścienie z imit. złota w najnowszym 
l| fasonie, wysadzane sztucznyin brylantem. fade 
(szywym turkusem i rubinami ; 

V 2 spinki do mankietów z rzeszowskiego zło- 
ilta, z figurami i patentowana mechanika 

1 sliczna damska bvosza, paryski fason : 

3 z imit. złota spinki do gorzu. 

'Te wszystkie praktyczne przed- 
mioty w liczbie 10 kosztują ras, 
zem iylko 4 złr. 25 ct. 

Nadto osobna niespodzianka za 
| darmo., a to w celu, aby moją firmę stale 

4 zachowano w pamięci. 

Spieszyć się z zamówieniem, dopóki zapas 
starczy, gdyż podobna sposobność już się nie 
nie nadarzy nigdy, 

) Wysyła się każdemu za zaliczką. 

Za niestosowne zwraca się pieniądze z wszel- 
| ką gotowością, „guPujący więe nie naraża się 
na żadne ryzyko. — Do nabycia jedynie i 


M wyłącznie przez firmę zegarumistrzowską 


I Alfred Fischer 
Wien, J., Adlergasse 12. 


OE OC a a OO LO 


( 
1 pierwszej jakości art zegarek 3 
j 


~- 


k z RIGA 


— 


Austryackie. węgierskie 
i zagraniczne 359 s 10 


Wina czer wonel DAĆ 


czyste, naturalne, za co się ręczy, pO Cenach 
niskich, sprzeda je w flaszkach i beczkach 


HENRYK BERGER 
winiarz w Cieszynie, Sachsenberg , L. 22. 


W ysyłka z Cieszyna i z Klosterneuburg. 


Chiopca 


który ukończył już lat 14, przyjmie do 
nauki krawieckxiej 
Jan Pawlas. krawiec, Solza-KKar- 

wina (Sląsk ausir). 669 2 


ehi. A hia M i zwie! i Vaternacht. 
29 mysi ayesan UN, 992,000 "prac 40 sS Seran N, 2,974.000 rec” lm se 
e a ae z r kk | PAK Drugi raz w życiu już nigdy |! 
I serbski ios tabaczny rat mies. l los dobrego serca (lo sziv)|po zir., 2.90. 


Grand Magasin 


„AU PRIX FIXE 


(Brüder Hirsch & Comp.) 
Wieden, I, Graben Wr. 45. 


Nasz kolorowany dziennik mód, w najszerszych kołach niezbędny, za- 
wiera obok niezmiernie wielkiej ilości wyszukanych wzorów toalet, konfekcyj, kapeluszy, 


parasoli, wiele przedmiotów, jak: kotary, dywany, kołdry, bieliznę męską i damska 
itd., i umożliwia Szanownej Klienteli wybór w sposób przyjemny i łatwy. 


Z pośród wielkiej iłości świeżo nadeszłych materyj na porę wiosenną polecamy 
jako szczególnie uwagi godne: 


Modne materye, podwójna szerokość, metr 32, 35, 40, 52 ct. 


Francuskie kamgarny. czysta weina., 100 em. szerokie, 


Modna materya z jedwabiem, podwójna szer., metr 40 ct. metr . złr 1-30 i 1:50 

Beż z jedwabiem, podwójna szerokość , metr : 65 ct Czarne matery€ modne, gładkie i w desenie, podwójna szero- 

„Alexandrine* modna materya z Jen mainm podwój- kość, metr 3 75 ct. do złr. 3°75 
na szerokość, metr ; 95 ct. i złr. 1:50 


Modne materye w prążki i dre bne kralki. podwójna 


szerokość, metr 65, 78, 85, 98 ct, złr. 1:15 i 1:35 Materye do prania 
Lodeny czysta wełna, 120 cm. szer, metr. złr. 1°50 : k 
Najświeższe materye modne, 120 cm. szer. metr 95 eL. Z których żadna w praniu nie puszcza, za CO się ręczy. 
złr. 1:50, 1-65, 1:90, 2- - do złr. 4-50 | Lewantyna, 75,50 m. szer, metr 26, 30, 35, 42; 
Tricotienne joure, we wszelkich kolorach , podwójnu szerokość, | Nowość! franc. pika „Schnirie. > a aeia 5 80 A mk 
metr sx. 52 ct. metr 


- . 58, 65 i S5 c. 
Satyna atłasowa, w > desenie, 28 80 em szer., metr 40. 45 i 58 ct 


Bafyst francuski. w desenie, metr . 42 ct 


Indyjskie Fonle, czysta wełna, podwojna szerokość. metr 
65. 78, 90 ct. i 1 złr. 


Angielski szewiot, 129 cen. szer., metr złej 1:50 do 2-75 | Najnowszy zefir przeźroczysty i gęsty. 4 7580 ©: szer.. 
Kamgarn francuski, czysta WEB: 120 cm. szeroki, metr 85, 36, 45 | 50 ct. 
metr FP. 2 zir. | Nowość! zefir jedwabny, 76 cm. szeroki. metr zły. 1°20 


i | Sera 03 ch malec wełnianych, jedwabnych i dających sie prać. 


Dla Hoteli, Wil i Właścicieli zakładów. 


Firanki koronkowe i story jo zł”. 1°50, 1:65, 2:20 do | Kołdry letnie do prania 


10 3ł zdr. 1°50 i 1.95 
zir. 


Garniiury na łóżka i stoły, całkowite pa zir. 5:50. 6:80, 


Witraże (zasłony okien), metr 22, 24, 30. 40 ct. do złr. 1:50 7:75, 9-75, 12:50 i wyżej 

Portyery we wszelkich kolorach. część 90 et. zir. 1:15, 160 | Angielskie flanelowe kołdry Walik s u nas do 

do złr. 8:50 nabycia) 2 metry długie . . . . mr. 8:50 

Portyery z najlepszej NY pemen cena okoliczno- | Dywany domowe, kapy, chodniki it. d. po cenach fa- 
sciowa za CZĘŚĆ . złr. 3-25 brycznych 543 3 8 


Próbki chodników, obić na mebie, franek (koronkowych i i witraży (zasłon do okien) (na metry) na życzenie opłatnie. 


Zupełna kolekcyę próbek 


materyj wełnianych, jedwabnych i dających się prać, jakoteż ilustrowane żurnałe wysyłamy na żądanie opłatnie. 
F T: z - a a 
i PO DENADH WARBEAWSEIOH Biuro nauczycielskie 


Stefanii Szurek 
Kraków, ul. Floryańska, 6, | piętro 


poszukuje i aaen 301912 


nauczycielki i bony różnej narodow, 
Subjekt cukierniczy 


20 lat liezący, posiadajacy chlubne świadectwa, 
oszukuj: miejsca. 
w Krakowie, ulica Floryańska, L. 28. 267 10 0% ała Si E ie Lank osz 


tÈ Tat e: ii aji ag" "He Ww Ketach epet © 08883 678 3 3 


Nowo otworzony skład 


fetay karawanowej Kjachtyńskiej Z Syberyi; 


firmy „US1iNn-F.un* 4 
Zastępca i właściciel sklepu p 
W 


„Magazyn 


GOTOWEJ KONFEKCYT DAMSKIEJ 


J. D. Rowiński 
Kraków, Rynek główny, L. 9, I piętro, 


nad składem Wgo Góreckiego. 


Er T., 


Mam zaszczyt donieść. że z dniem I6 marca b. r. otworzyłem 
magazyn gotowej konfekcyi damskiej. który na zbliżający się sezon wio- 
senny obficie zaopatrzyłem we wszelkie w zakres magazynu konfekcyj wcho- 
dzące towary, a zakupując takowe w pierwszych fabrykach za gotówkę, mogę 
ty chże dostarczyć po eenach niezwykle niskich. 


W szczegolności polecam: 


Zakiety od 4 złr. 75 ct, Peleryny od 2 złr, 25 ct, Płaszcze od 
deszczu, Okrywki (Cape) od 7 złr.450 ct, Kostiumy od 9 zir, i t. d, 


tudzież 


wszelkiego rodzaju płaszczyki dla dzieci. 


Mając za sobą dłuższą praktykę zawodową. nabyta w pierwszych ima- 
gazynach w Niemczech i w Galicyi, pochlebiam sobie, że poznałem dostatecznie 
gusta P. T. Pań i będę w możności wszelkim wymogom Ich pod tym względem 
zadość uczynić, a dostarczając wyborowego towaiu tak pod względem dobr oci 
i trwałości materyału, jakoteż najświeższych i najgustowniejszych fasonów po 
cenach możliwie najniższych, zdołam pozyskać zaufanie Szanownej P. T. Klien- 
teli, w którym to celu wszelkich możliwych starań dołożę. 

Upraszając o łaskawe zaszczycanie mego magazynu licznemi odwiedzi- 
polecam się. łaskawym względom 


661 3 3 


nami, 


4 wysokim szacunkiem 


J. D. Rowiński. 
Kraków, Rynek główny, L. 9, I piętro, 
nad składem Wgo Góreckiego. 


NAN 


"z 


NOWA RE 


iysieniczne, nieklejone. 


niebywałej dotąd dobroci, odznaczone 
medalem na wystawie krajowej, poleca 


Fabryka  ;e.:20 


S. W. NIEMOJOWSKIEGO 
Lwów, ulica $karbkowska, 15, 
i filia oraz handel galanteryjny 


Kraków, Sukiennice, 25. 
100 sztuk od 12 ct. poczawszy. 5000 
szłus wysyła się franco. 


Każda próba pociąga stałe kupno! 


WŁADYSŁAW GONET 


w Korczynie 
poleca medalem zasługi odznaczone na wy- 
stawie krajowej we Lwowie swe 


wyroby czysto lniane 
w najlepszej jakosci, a to: 

Płótna bardzo trwałe, apretowane i 
nieapretowane, w wielkim wyborze, od gru- 
bych do najcieńszych web na koszule, prze- 
scieradła bez szwu wszelkiej szerokości, 

kalesony itp 693 2 30 
Ręczniki, chusteczki webowe i grubsze, 
Dymy, Obrusy i Serwety, Płótna półbie- 
lone itp. wyroby po «enach bar- 

dzo niskich. 

Cenniki i próbki żądanych gatunków wy- 
syła się darmo i opłatnie. Za dobroć wy- 
robów poręcza się, a coby się nie podobało. 
odmienia się luh zwraca należytość. 


Karoliny Pomietlarz i Sp. 
Kraków, ul. Sławkowska, 31, 
poleca 
wielki wybór kapeluszy 
na wszystkie pory roku, 
również utrzymuje na składzie znaczny wybór 
kwiatów, wstążek i innych artykułów w 
zakres modniarstwa wchodzących z najpierwszych 


fabryk zagranicznych po cenach nader 
przystępnych. 634 5 25 


Największy skład 


Maszyn do szycia 


wyłącznie systemu Singera 


Józefa iwanickiego 


następcy 
w Krakowie 
Rynek gl., L. 25. 
201 — 2020 
Na wypłaty maszyny | 
do 28 zir. I wyżej. — 
Getówką 10%, taniej. 


ANTONI SCH 


w Krakowie, ul. Szewska, L. 18, 
poleca swe dobre i n -turalne 


oetienburgskie wina 


białe po 50, 65, 75 ct. i 1 złr. butelka 
czerwone po 55, 65, 80 ct. i 1 złr. butelka 
w beczkach ZEP taniej. W8 
696 3 12 


Pierwszy austryacko -śląski 


skład nasion 
Alfreda Rassla w Opawie 


założony w roku 1857 
poleca 
nasiona traw do obsiewania 
łąk i pastwisk, masiona bura- 
ków pastewnych, orygi- 
nalną francuską lucernę, 
koniczyny „OQeconomie* 
wszelkiego rodzaju i masiona 
leśne, z poręczeniem prawdziwo- 
ści, czystości i zdolności do kieł- 
kowania. 97 27 40 
Na żądanie cenniki darmo i opłatnie. 


Leśnictwo Zassów 


PO czarną 


(o. p. Zassów, stacya kolei i tel. Czarna) 
rozsyła za pobraniem pocztą lub koleją niżej po- 
dane nasiona. Cen» za | fuat==50 dkgr. 
Jodła 65'/,—45 ct.. modrzew 50%—75 ct., 80- 
sna zwyczajna 80% —złr. 2.10, sosna czarna 709, 
złr. 1.50, świerk 80% —76 ct., akacya 35 ct, 
buk 30 ct., brzoza 25 ct., głóg na żywopłoty 20 
ct, grab 25 ct., jarząb 25 ct., jawor 36 ct., ja- 
sion 20 ct, klon 25 ct., olcha czerwona 35 ct., 
orzech czarny ameryk. 40 ct. róża dzika 50 ct., 
wiąz 40 ct., żarnowiec 45 ct., lilak==bez turecki 
w 3 kolorach za dekagram 20 ct. 

Szezegółowy cennik drzew leśnych , ogrodo- 
wych. krzewów i roślin pnących na żądanie od- 
wrotną pocztą. 551 8 10 


_ Piętriość niezawodną 


otrzymuje się przez użycie kremu twarzo- 
wexG , zwanego „Gesichtsponade*, który usu- 
wa w przeciągu kilku dni piegi, liszaje, wągry 
i wszelkie wyrzuty skórue, czyniąc płeć piękną, 
białą — Dostać można w pierwszym składzie 
aptecznym J. Wiśmiewskiego w Kra- 
Wowie, ulica Stradem, L. 7. — Słoik 60 ct- 
pół 40 centów. 143 65 0 


Od dawien dawna ze swej dobroci i zapachu znaną prawdziwą 


ERBATĘ ROSYJSKĄ 


= 


SN H 


(=a 

= DA handel 128 59 0| 8 

cz 3 m 

W. ADAMOWICZA : 

vw Brodsoh w 

i 1 funt „familijnej* bardzo dobrej owe. . złe 1.401 
| l funt „Melange de Moskau“ w oryginal. opakowaniu  złr. 2.50 A 
L funt „Imperial“ cesarskiej w oryginal. opakowaniu złr. 3.50| © 

l funt wysiewków z najlepszych herbat kwiatowych złr. 1.20] £ 


M ' Cognac francuski kuracyjny '/, flaszka *k* zły. 


K. Zieliński 


|z| Parowa destylarnia 


FORMA. Kraków, 24 Marca 1895. 


= , aj Z dniem w 
~“ £ jierwszego Sierpnia roku 189I-szego 
sprzedaję wszystkie nowe fortepiany i pianina mo- 


jego składu 5*/ poniżej cen fabrycznych i zadowalniam się 


wódek polskich | 
Stanislawa Lewiaka | SKI 


w Krakowie, ulica Grodzka, L. 40, 


reszta otrzymywanego od fabrykantów rabatu. Że tak jest rze- 
czywiście, o tem można się łatwo przekonać przy pomocy jużto zniesie- 
nia się wprost z fabryka, które każdemu jaknajchętniej ułatwiam, jużto oen- 
ników I książek rachunkowych, które wszystkim z cała gotowością pokazuję. — 


poleca swe wyroby pp. kupcom i pry- 
watnym osobom. 650 5 150 


Syn włościanina z Prus 


obeznany z uprawą buraków cukrowych, 


dencyę. poszukuje miejsca jako 


mechanik i optyk Ww Krakowie, znający polską i niemiecką korespon- 


Rynek główny, Linia A—B, 39, 
poleca z 
|instrumenty miernicze, 
lornetki teatralne i po- 
lowe, okulary, cwikiery, 
| ciepłomierze pokojowe, lekar- 
skie i do celów chemicznych. — 
Aparaty elektryczne le- 
karskie, baterye lekarsk:c z pra- 
dem stałym, barometry, ane- 
idy i t.p 
Wszelkie reperacye oraz zamówie- ( 

nia wykonuje bezzwłocznie. 


$ PRACOWNIA KRAWIECKA 


pod firma 


S ANDRZEJ BERNACKI 


w Krakowie 
ul. Sławkowska, 6, 
wykonuje 


€ SN 
ES S n 


+ 


Le 


mozwody, 


przepisanych materyałów w 
takowe wprost z fabryk, podać może 
umundurowaniu, zrobione z dobrego, trwałego materyału, 23 
ścisłe zachowanie przepisów 0 umundurowaniu , poleca się względom 3 
FRANCISZEK CEMBRONOWICZ 
poleca w doborowym zapasie 
cent. i wyżej stosownie do wymagań, oraz przyjmuje do reperacyi 


Ma na składzie wybór 
gatunkach nadzwyczaj trwałych, sil- 
nych i praktyeżnych, a sprowadzając gp 
ceny najprzystępniejsze. 
Na obecną porę: płaszcze według przepisów o 
z podszewką wełnianą , nadzwyczaj ciepłe. — Zapewniając towar ru 
© znakomity, a przytem tani, robotę staranną a dokładną, jak również 
Szanownej P. T. Publiczności. 
«6069666860 JOC 10400/ 06660 
majster szewski 
w Krakowie, ul. św. Tomasza L. 21, filia ul. Floryańska, L. 15. 
obuwie własnego wyrobu 
damskie od $ zir. 25 ct, myskie ud 4 złr 25 ct, buty od 9 złr. 50 
obuwie męskie i damskie. 6235 2 3 
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MIGOAŁOWE OTRE g 
Z ZAPACHEM FIOŁKOWEM 


działają na skóre nadając 
elastyczność, piękną płeć i 
młodzieńczą swiezość. 
Zastępują. zupełniemydła i puder. 
WYŁĄCZNY WYROB 


AÁ Nolschs62 


W WIEDNIU I. LUGECK N23.. 
na prowincyji w większych maśarynach parfumeryt. 


453 6 15 


Pranie już nie jest postrachem! 


Przy użyciu 


patentowan. Mydła Z MUrZynem 


można wyprać za pół dnia 100 kawałków bieli- 
smy czysciutko i pięknie. Rieliznę możra nosić 
dwa razy dłużej, niż przy użyciu każdego 

innego mydłńh. Przy użyciu 154 45 50 


patentowa. mydła Z murzynem 


zamiast trzy razy, pierze się bieliznę tylko 
Traz. Nie potrzeba do tego już używac szezotek, ani też 
szkodliwcgo bielidła. — Oszczędza się wiele 
czasu, paliwa i ciężkiej pracy. 
Zupełna nieszkodliwość stwierdzona świade- 
cetwem c. k. znawcy sądowego p. Dra Adolfa Jolles'a, 


MG Do nabycia w każdym większym handlu wiktuałów I ko- 
rzennym , jakoteż w I. wiedeńskim Związku konsumcyjnym i 
I. wiedeńskim Związku gospodyń. "W 


|| Skład główny : Wien, l., Renngasse 6. 


Bardzo wielka ilość 
osób polepszyła awoje zdrowie 
i takowe utrzymuje przez używanie 


PIGULEK PRZECZYSZCZAJACYCH 


D- GAUVIN'A 


Środek popułarny od dłuższego czasu, ekono- 
miczny. łatwy do użycia. Czyszcząc krew, daje się 
zastusować prawie we wszystkich chorobach clio- 
nicznych jakoto ` liszaje, reunratyzmy, przestarzałe 
katary. dreszcze, zatkania, zanik pokarmu u kobiet. 
gruczoł. osłabienie nerwów, brak apetytu, w 
wszelkieh . apaleniach, mdłościach, anemii. złem 
trawieniu i powolnem funkcyonowaniu żołądka., 


PIGUŁKI CAUFIN sądo nabycia ye 

wszys!kieh wiekszych aptekach świata, 
r PARYŻU : 

Faubourg Saint-Denis, 147 


vr e 


= 82 0 pr 


4 Kamienica IEpiętrowa 


Obowiązki może przyjąć zaraz lub od 


1 kwietnia. Adres: Ignacy Barczak, Kra- 
667 3 3 


ków ul. Karmelicka, 3, I p. 
BABANOD A WPW h a A 


aktykant lub pisarz ekonomiczny, 


b) Częścią reszty, która mi 
batu, opłacam wszystkie ko- 
dzia muzycznego od fabry- 
czenia. c) Na żądanie wy- 
nina ze wskazanej ml fa- 
zanym mi adresem i sprze- 
warunkach, na klórych 
zyczne znajdujące się 
Łdy więc taki fortepian, 
kosztuje na miejscu we 
opakowaniem | dostawa | 
sztowałby 430 złr. — 
I odstawiam aż do Tar- 
wszystkie nowe, nawet 
muzyczne mojego skła- 
od złr. 300 i pianina od 
20-letnia. e) Każde na- 
u mnle (albo w moim skła- 
fabryce za moim pośredni- 


. 
wę 


<- SKERD 
FORTEPIANOW 
B.GABRYELSKIEJ 
KRZYSZTOFORY 
KRAKÓW 


pozostaje od fabrycznego ra- 
szta przewozu danego narzę- 
kl aż do miejsca przezna- 
syłam fortepiany i pia- 
bryki wprost pod wska- 
daję le na tych samych 


nowa bezpłatnie. d) Za 
najtańsze narzędzia 
du (a więc za fortepiany 
złr. 200) daję porękę 
rzędzie muzyczne kupione 
dzie, albo w jakiejkolwiek 
otwen:) przyjmuję napowrót 


sprzedaję narzędzia mu- 
na molm składzie; ka- 
który (n. p. w Wiedniu) 
fabryce 400 złr., a ź 
(n. p. do Tarnowa) ko- 
f sprzedaję za złr. 380 


o 4 oknach front, 
w głównym Rynku polo- 
żona, jest z wolnej ręki do 


w tej samej oenie, w jakiej je sprzedałam i wymieniam na inne, jeżeli kto tego za- 
żąda w przeciągu trzech miesięcy od kupna. /) Sprzedając fortepiany i planina 
na raty (chociażby po 10 złr. miesięcznie) nie żądam za nie ani centa 
więcej, jak sprzedając je za gotówkę. g) Narzędzia muzyczne uży- 


© = 
iw 


sprzedania. 
Wiadomość w handlu win 
Jana Gralewskiego, ul. Grodz- 
ka, L. 44 641 4 5 


Pierwsze i najlepsze 
źródło do nabywania miodu i wosku. 
Pod gwarancyą prawdziwe, czyste 


Świece woskowe 


żółty i biały wosk. 


@OMiód różany 


w puszkach blaszanych po 5 klg., za klg 50 ct., 


puszka 30 ct, wysyła po otrzymaniu należytości 
lub za zaliczką 
Grzegorz Dolenec 
handiarz miodu w Lublanie. 
Dla panów pszezolarzy, kupców i piernikarzy 
miód do żywienia pszczół, oraz czysty w barył- 
kach po 60 kig., tudzież po 40 i 20 klg. po 
bardzo niskich cenach. 149 24 26 
Pod gwarancyą prawdziwa kralńska 
arpatówka 


ódka na miodzie litr po złr. 1.20. 
Przez lekarzy polecane. 


800300600606908685 
y BLAN 
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NO 
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© M 0DZIE ZELAZA NIEZKIENKTK 4 
NEW-Y0RE  AprOobowane przez  ruRIB 


Akademią medyczną 

w Paryżu, adoptowa“: „are 
przez Formularz ofi t; 1 
cialny francuzki, sank- J 


1853  cionowane przez rau; 4639 
Medyczną w Petersburgu 


)6060008C 0 
G00O8080QE7' 


nie kanałów, humory, etc) slabośi, prze- 
7 ciw którym, zwykłe żelazo jest w „jk "1 
©D bezckuteczce.n; w CHlorozia (blada, zve.. 
3% w Leucorraće (bi.ułty/ch upławachi, w Ame- & 
norrhėe zatrzymanie zupełne luv częscio- 
we regidarnościi, w Suchotach, w Syfilis © 
© srganicznej etc. Ostatecznie podają onc * 
lekarzom środek terapeutyczny, nadzwy- tj 
czaj silny, do podżywiania organizmu i de $4 
wzmacniania konstytucyi limfatycznych, o 


8.5: lub osłasionych. 
N.B. — Jod nieczystego lub zepsutegu © 

QB :-laza, jest lekarstwem niepewnem, Toz- 
drzaźniającem, Jako dowód czystości 1 

8 autentyczności prawdziwych  Pigu'ek PJ 
Blancarda, żądać należy, naszą pieczęć na o 
srebrze i podpis nasz ni- 7 

@ niniejszy położony u spo- Aana A 

@ i zielonej etykiety. <S_) © 

= Aptekarz w Paryżu. RUE BONAPA TE, 40 Q 

a ah 806 2600 

806669660 6 


WYSTRZEGAĆ SIĘ FAŁSZERSTW, 
9440 


Najwięk. interes tego rodzaju w Austro-Węgrzech. 


Agentów 


za wysoką prowizya do stałego o- 
bowiązku przyjmuje mająca wielki 
obrót największa fabryka żaluzyj 


r i rolet 489 10 20 
Emila Goldschmieda 
Praga-Bubna. 


Odznaczona 20 złotemi i srebrnemi medalami. 


wanilia 


į bez wanilji 
ch umiarkowanych. 


HARTWIG + VOGĘ 


Salonik umeblowany 


dla dwóch panów 
na parterze, z widokiem na plantacye, 
od A kwietnia b. r. do wynajęcia. 
Wiadomość w handlu O. Federgrfina, 
ulica Sławkowska, L. 31. 695 2 3 


za 


Maslo MATOATYNOWA 


higieniczne 


sprzedaje się codziennie świeże przy ! 
or4io|ul. EKoletek, 5, po 75 cnt. 
l 


kilogram. 49 10 i6 


0000099 000900000 © © 
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WJ ulica Mikołajska, L, 2. 


Wyśmienity kompot 
zbrusznic karyntyjskich 


z dodatkiem 509/, cukru, dający się przechować 
cały rok, służący jako przysmak do potraw mię- 
snych i ciast, wysyła w 5 kg. beczułkae 
opłatnie za zaliczką po 3 złr. 20 cnt. do 
każdej stacyi pocztowej 532 20 60 


Apteka Dra E. Kumpfa w Bielaku 


(Villach, Karyntya). 


W kojarzeniu małŻeŃStW Gaasiwiającym 

] zen g $ W zadziwiającym 
skutkiem, dzięki swym świetnym znajomościom, 
Administracya „IUmiwersum:*', Budapeszt, 
Gartnergasse, 29. Informacye pod dyskrecya po 
otrzymaniu marki na odpowiedź. 375 8 10 


! Ważne dla wszystkich! 


Ktokolwiek potrzebuje in- 
serować, zarówno z Krakowa jak 
z prowincyń, w dziennikach kra- 
kowskich, krajowych i zagra- 
nicznych. 


Ktokolwiek w Krakowie prenumeruje 
gazety miejscowe. krajowe i za- 
graniczne , zarówno osoby pry= 
watne, jak instytucye, czytel- 

nie, kawiarnie it. p. 
najtaniej i najdogodniej 


załatwiać to mogą za pośrednictwem 
Głównej Agency! Dzienników I Ogłoszeń 
Józefa Hopcasa i An- 


toniny Salomonowej 


w Krakowie 107 41 0 
Piac Maryacki, 2. Przedłużenie linii A-B. 


Najprzed. bulion krajowy 


nagrodzony na wystawie Frajowej we Lwowie dy- 
plomem honorowym i medalem srebrnym, wyrobu 


Piotra Kucharskiego 
w Krościenku nad Dunajcem 


do nabycia w Krakowie w handlach Wnych 
Panów: Antoniego Suskiego, Stanisława Szar- 
skiego i J. Bieńkowskiego , oraz w cukierni K, 
Masłowskiego, ul. Grodzka, 11. 647 3 4 


wane wymieniam za dopłatą na nowe. A} W sprzedaży 
fortepianów i pianin wstawlonych u mnie w kamis 
pośredniczę zupełnie bcziutere © 
"kę = © ;owsit. 


OOOORONOIGIGIOOOIOKDOGIOGOGIGĆ 
F.A BRY A. 


wyrobów masarskich i wedlin 


na sposób warszawski 


ALEKSANDRA SEIDLA 
Kraków, ul. Mikołajska, L. 12, 


poleca na nadchodzące święta Wielkanocne wszelkie swojskie wy- 
roby w zakres masarstwa wchodzące, jako to: wielki wybór znanych 
z dobroci, nieulegających zepsuciu 


świeżych szynek 
kiełbasy, głowizny, salcesony, kabanosy, kiszki pa- 
Sztetowe, ozory wędzone i gotowane i i. p., wszystko 
świeże, najsmaczniej wykonane. 


Smalcu przedniego i Słoniny wielki wybór. 


è Wszelkie zamówienia już teraz przyjmuje — Ceny możliwie niskie. 
Wysyłki na prowincyę uskutecznia się najakuratniej według zlecenia. 


© © © © © 40 0 0 0 0 0 0 © 


dostarcza po tanich cenach 


UMRATEI & COMP., 
fabryka maszyn rolniczych, Praga-Babna. 


Filia ı skład dla Galicyi jure Liurowie, ulica Gródecka, L. 61. 


Turecki 
Balsam na porost brody 


wydaje 7 zadziwiająco szybkim skutkiem 


okazali 


„| dume każdego młodzieńca. Wysyłka także za zaliczka. Doza złr. 1.80. 
Do nabycia w Krakowie w aptece „pod barankiem“ W. Redyka, 
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683 2 10 


© © © © © 


S 


9 0 0 9 0 0 oo 


AŻ 


Doskonałych uniwersalnych i kilkuskibowych 


Z Ó w7 


823 2 2 


Nowość! 


WW 45 
217 10 52 


Magazyn Mód 


R. Bednarskiej 


ul. Floryańska, 30. 6l4 4 7 


Arbouin, Marett & Co. 
Maison fondée en 1522 
Cognac. 1l! 18 26 


Representćs a Cracovie et en Galicie par Mr. 
Adolphe Salomon à Cracovie. 


składający się z 5 pokoi, 1 pokoju bilardowego, 
kuchni i piwnicy, w miejseu bardzo ruchliwem 
w Bochni, obok rynku, w nowem zabudowa: 
niu, nadający się na hotel z restauracyą lub ka- 
wiarnię, jest od | czerwca b. r. pod korzystne. 
mi warunkami do wynajęcia. 

bliższa wiadomość u właściciela E. ScehAA- 

lera w Bochni. 617 2 3 


Ldolnego buchaltera 


poszukują 692 2 3 


J. Schmindling i Stan. Papciak 
Pierwsza parowa fabryka wyrobów 
stolarskich w Jaśle. 


G—1O sztuk 


æ 4 
jałowek 
1 —2-letnich, czystej rasy Kuhland, 


poszukuje obszar dworski Barcz- 
ków, p. Uście Solne. 71323 


Krakow, 24 Marca 1895. 


NOWA REFORMA. 


Na pore wiosenna 


D. LEŚSNEK: 


pozwala sobie 


niniejszem 


Dom towarowy 


Wieden 


„ Marialilierstraggą 0, 


sutereny, parter, 
półpieętro i I piętro, 


podać do łaskawej wiadomości, że od 1 marca począwszy nadchodzą na sprzedaż najnowsze, wyszukanie piękne materye modne w zadziwiająco wielkim wyborze po 
znanych! bardzo niskich, najrzetelniejszych cenach, i ośmiela się zaprosić najuprzejmiej Szanowną P. T. Publiczność do obejrzenia tych licznych nowości. 


Czysto wełniane materye: 


Czysto wełniane materye: 


Musiin welniany, cudne desenie . . . . . za metr złr. —.58 
Nouveaute Kammgarn podwój. szer. . - 1 » n»n » — 88 
Nouveaute Kammgarn rayé , 7 zak wk» das w E SN 
Crêpe Nouveauté rayé Š A e W E E T 
Nouveaute rayé A za żar CYPJEM A 1-— 
Noveaute lignette ~ r HUATNT E „1.20 
Pepita modna NO remS-ją p —.88S| 
Kammgarn rayé exclusive ,„ Pr . „ L45 
Cheviotine IPS". 21 „1.65 
Kammgarn carre specialite . Pk AP 1.85 
Kammgarn raye anglais —, ck TA RIP 1.75 
Haute Nouveaute rayé 120 em. ,„ „ L90 


Zephir Nouveaute, nie puszcza w praniu, metr 35, 40. 45, 50, 55, 75 ct. 


jedwab surowy w desenie 


Olbrzymi 


Na prowincyę próbki i wielkie ilustrowane Żżurnale wysyła się jak najchętniej za darmo i opłatnie. 


wybór najnowszych. w podwójnej szerokości materyj wełnianych po 30, 34, 40. 52 et. itd. 


Materye jedwabne: 


Haute Nouveaute carre 120 cm. szer. za metr zh. 2.15 K > p 
Rayé pointu en soie 120 em. szer. „ „  „ 2.15 | Wspaniale, wyszukanie piękne brokaty jedwab. za m. zir. 3.60, 4.— 
, Haute Nouveaute français en soie 120 cm. szer. no on ow 225 Taffetas chiné we wspaniałe desenie p . 2.50, 2.85 
Haute Nouveauté Parisienne 120 em. szer. 4 —. OD : i "=" ; 
Haute Nouveaute en soie 120 cm. szer. » »  , 2.80 | Taffetas rayé broche (Haute Nouveauté) nn s t%s— 
Materye do prania: Materye czysto jedwabne w najnowsze prążki „ „ =- 120 
Pique uni we wszelkich kolorach, nie puszcza w praniu, metr . . 5%: Sicilienne uni we wszelkich kolorach =» „ L20 
Indyjski muślin, cudne desenie, nie puszcza w praniu. metr 52, 55, 58, 60, 65 ct. | Sicilienne fagonne we wszelkich kolorach | 1.35 
Pique Nouveaute dessine, (nowość na suknie i bluzki), nie puszcza w praniu, F e) S E, 
r AB- O a e Aa „A 35 ct | Pongis chinois z cudnemi deseniami «n n LIO 
"R p zak: piękne desenie, nie puszcza w praniu, metr 58, 85, 90 ct. | Fulary jedwabne z pięknemi deseniami non e —.AŁB 
las-Satin, w najnowsze desenie nie puszcza w praniu, metr 36. 40, 58 ct. . ; Pod a: M , JE 
Lewantyna, najnowsze desenie, nie puszcza w praniu, m. 26, 30, 32, 40, 45 ct Bengaline Kaye WISJDOW szych kolorach modnych K 38 


„ „ 1.25, 1.40 


54146 


9 A przez władze sanitarne badany 
- (poświadczenie z daty Wiedeń 3 lipca 1887) 


(KALODONT)| br 


Ea sze 


TOONA T T 


iwa MILIONÓW ::: 


wypróbowany i za skuteczny uznany, przez dentystów polecany, a zara- 
zem najtańszy 


środek do czyszczenia zębów i utrzymania ich zdrowami. 


DF Wszędzie do nabycia. "TĘ 123 25 40 


Dom wywozowy prawdziwych zegarków szwajcarskich. 


Osobliwość: Złociste zegarki remontoar 


Dokładnie uregulowane damskie i męskie, z b. dobrym werkiem. 


Zegarki te odznaczają się pieknemi kopertami, które bezwa- 
runkowo tak samo jak prawdziwe złote pozostają bynajmniej niezmie- 
nione i są artystycznie cyzelowane. 

Szczególniej zwracam uwagę na jakość wnętrza, które dzięki 
swej znakomitej konstrukceyi zupełnie jest zabezpieczone od dosta- 


merem zegarka. 


Cena: zegarek z podwójną koperią 6 złr. 
Cena: zegarek 7 potrójną kopertą 7 złr. 


sonu jakiego kto chce, 1 złr. 50 et. 


tami, dokładnie uregulowany o. . . 


Wysyłka za zaliczką. 
ZE Wyłączny skład dla monarchii austro-węgierskiej 
2 3 kopertami . 


Zegarki damskie Leon Silberberg, Wiedeń, l, Fleischmarkt 5. 


E erbabnego 
podfosforanowy 


d a z 

syróp wapienno-żelazisty. 

Ten od 25 iat zawsze z dobrym skutkiem używany, także przez wielu 
lekarzy jak najlepiej oceniony i polecany syróp piersiowy, usuwa flegmę, 
uśmierza kaszel, zmniejsza poty, podnieca apetyt, przyspiesza trawienie, 
wpływa dodatnio na odżywienie, wzmacnia ciało i sił dodaje. W syropie 
tym znajdujące się żelazo w formie łatwej do przekształcenia przyczynia 
się niezmiernie do tworzenia krwi, zawarte zaś w nim rozpuszczalne sole 
fosforanu wapna pomagają u słabowitych dzieci tworzeniu się kości. 


Cena 1 flaszki złr. 1-25, pocztą 20 ct więcej 


za opakowanie (Połówek niema). 
EG Prosimy żądać zawsze wyraźnie „„Herba. 
bnezo syropn wapienno-żelazisiego*. Jako znak 
prawdziwości znajduje się na szkle i na kapsli wypisane wypu- 
kłemi literami nazwisko „Herbabny', a nadto każda flaszka 
opatrzona jest urzędownie protokółowanym znakiem ochronnym 
takim, jaki się tu obok znajduje. 
Na te znaki prawdziwości prosimy zwracać uwagę. 

Główne miejsce wysyłkowe 


w Wiedniu, apteka „zur Barmherzigkeit‘, V||/| Kaiserstrasse 73 | 75. 


SKŁADY: w KRAKOWIE ma E. Stockmar apt.. W. Redyk apt., K. Wiszniewski apt.; 
we LWOWIE Z. Rucker apt. pod „srebr. Orłem“, P. Mikolasz apt., J. Wiewiórski apt. i H. 
Biumenfeld apt.. A. Sklepiński, J. Beiser, ©. Krzyżanowski: w BIAŁY J. Kolassa, A. Fuchs 
i R Keller: w BORSZCZOWIE M. Niemczewski; w BRZEŻANACH A. Durst apt.; w CZER- 
NIOWCACH J. Mahi apt., Dr. J. Barber, W. s. Alth; w DORNA WATRA F. Fritsch; w 
DROHOBYCZU G. Kozubowski; w GRÓDKU J. Heschelles; w GURAHUMORA E Botezat; 
w BORODENCE M. Axentowicz; w JAROSŁAWIU J. Rohm, L. Grzymała Wisłocki; w JA- 
ŚLE R. Palch; w KIMPOLUNG F. Fritsch; w KOŁOMYI J. Sidorowicz, E. Stenzel, K. Br. 
Witosławski, w KOPYCZYŃCACH M. Reder; w KRYNICY H. Nitribit: w MIELCU A. Pa- 
wlikowski; w NIŻANKOWICACH W. Włodzimirski; w PODWOŁOCZYSKACH D. Schneider; 
w PRZEMYŚLU A. Mańkowski, J. Lepiankiewicz; w PRZEMYŚLANACH E. Baranowski ; 
w RADOWCAUH p. Rossigno, A. Decani; w SADOGÓRZE Rabinowicz; w SANOKU F. Gie- 
la; w SAMBORZE |. Aleksiewicz, w ŚNIATYNIE F. Niemczewski; w SUCZAWIE E. Botta, 
J. Schmid; w STANISŁAWOWIE A. Beil, J. Macura, A. Strzetnecki; w STOROŻYŃCU H. 
Fiillenbaum: w STRYJU L. Gartner; w TARNOPOLU H. Kahane, M. Krzyżanowski. L. Fleisch- 
mann; w TARNOWIE St. Pawłowski, w WILAMOWICACH F. Schneider; w WINNIKACH 
K. Bauman; w USTRZYKACH J. Riedl; w ŻOŁKWI A. Dadlec apt. 150 14 14 


Ee 


7 zir, 
6 zir. 


wania się tam kurzu, przez eo zegarki te stoją o wiele wyżej od 
wszelkich dotąd znanych — Do każdego zegarka, za którego dobry 
chód daje się rzetelne 3 letnie poręczenie, dołąc a się certyfikat z nu- 


Do tego stosowny złocisty łańcuszek, pieknie wykonany, fa- 


fi g Dla urzędników kolejowych i okrętowych znały zegarek ko- 
4 x twicowy remontoar Roskopf, z pruwdziwemi niklowemi koper- 

W buł złr. 10. 
MG Stosowny łańcuszek niklowy z elegancką ozdobą złr. 1.50. 
609 2 8 


Kupię zaraz dom 


w śródmieściu, na dobry procent. 

Zgłoszenia pod znakiem „Dom“ 
z cznaczeniem dochodu i ceny kupna 
w Administracyi „N. Reformy‘. 716 1 2 


MIESZKANIA 5 6 pokoi, 7 wszel- 
kiemi  przynależno- 
ciami. w pobliżu dworca kolei w Krakowie. 
posziikują od 1 lipca b. r. urzedni- 
cy poczty ruchomej ze Lwowa. 
Zgłoszenia listownie , — pod adresem Zarząd 
poste restante Kraków, Dworzec. RZ0BI3 


- Kojarzenie małżeństw. 


Arystokraci. oficerzy. właściciele dóbr. urzędniey. 
przemysłowcy, rękodzielnicy. ktorzy chcą sie 
ożenić, mogą osiągnąć pomyslny skutek. Jest 
3000 zleceń. majątek od 500 złr. do 5 milionów. 
Zlecenia te są z Rosyi. Angli, Franeyi, Niemiec, 
Austryi, Czech. Galicyi i Węgier. Na zapytania 
listowne w języku niemieckim po otrzymaniu 15 et. 
w znaczkach pocztowych odpowiada natychiniast 
pod największą dyskrecyą Administracya G Io- 
bus“, Budapeszt, Profetengasse 7. 


||. |< M - M M 
To nie igraszka! 


To nie żart! To nie krętactwo, lecz najczystsza, 
święta 


p r aw Ci a. 


Od wszelkiej pochwały wyższa jest nasza słyn- 
na, prawdziwa 


kolekcya Chicago 


którą z powodu zwinięcia naszego handlu galante- 
ryjnego wysprzedajemy 


tylko za 3 złr. 50 ct. 
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` 
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tylko za 3 złr. 50 ct. 


1. zegarek Tuka remont., pierwszej jakości, do- 
kładnie idący, z trzechletniem poręczeniem. 

1 piękny z fałszywego złota łańcuszek pancerzowy. 

spinki do manszetów, podwójnie złociste, z pa: 
tentowanem urządzeniem. prawnie zabezpiecz. 

piękne podwójne spinki do gorsu. 

bardzo piękna podwójna spinka do krawatki. 

cygarnica (hygieniezna), 

dobry nóż Solinger. 

necesser z puzderkiem. 

Wszystko razem (10 sztuk) 


tylko 3 złr. 50 ct. 
Prosimy z zamówieniami spieszyć się co: prę- 
dzej. dopóki zapas starczy, gdyż taka sposobność 
rzadko tylko się nadarza. Wysyłki za zaliczką 
lub po otrzymaniu należytości załatwia das Com- 
missionswaarenhaus d. „Amerikanischen Tuka- 
Uhrenfabrik* Wiedeń, II, Iaborstrusse, 44. 


Za niestosowne zwraca się pieniądze. 


Ua | | "EB 
Francuzka 


świeżo przybyła, udziela iekcyj i kon- 
wersacyił u siebie i po domach. 


7032 28 


EEE" TO" FI 


Adres: Kraków, ulica Miko- Skład główny 454 6 I0$ 

j , L. 12, iętro. 353 > 
łajska, L. 12, Il piętro 6563 3 8 Leopold Hruschka, fryzyer., 
300 Fabryka cukrów poleca 27 0 (© Wiedeń, l, Graben, Nr. 29 (Trattnerhof). 


Poszukuje odsprzedających i zastępców w każdem mieście. 


Marschal, Royal. *, kilo R złr. 20 Et. 
A. Nowiński, ul. Bracka, 5. 


| 


0000000000000 
Galicyjskie akcyjne 


TOWARZYSTWO HANDLOWE 


we Lwowie, ulica. Jagiellońska, 3, 
poleca świeżo wypróbowane, prze Stacye doświadczalne ściśle zbadane 


NASIONA: 


Lucerne oryginalna francuską w najlepszym gatunku, wolną od kaniankl. 

Koniczynę czerwoną, sruboziarnista, starannie oczyszczoni na specjalnych młyn- 
kach, zupełnie wolną od kanianki. 

KRoniczyncę białą, zupełnie czysta, bez kanianki. 

Koniczynę szwedzką, zupełnie czysta. bez kanianki. 

Tymotkę srebrzysto-białą, bez kanianki. 

itaygras aagielski, francuski, włoski i wszjstzie iune trawy pastewne. 

Szporek onrzymi i zwykły. 

Baraki pastewne w wyprobowanycli najlepszych gatunkach jak: Mamutv. Obern- 
dortskie. Kekendariskie. Piloty itp. 

Pszenicę, żyto jare, jęczmień i owies w szlach . wczesn. i późn. odmianach. 

Kukurudzę „Koński ząb“, oryginalny amerykański „Virginia“ i węgierski. 

Kukurudzę Cinqnantino, Pignoletto, BRukowińską itp. 

Fasolę olbrzymią białą. czarną i inne 

Groch „Victoria, zielony drobny. złoty. 

ubin żółty. niebieski i biały. 

Wyke, Bobik, Soczewicę — tudzież 


00000 


wszelkie inne nasiona po cenach targowych. 


Nawozy sztuczne 


Wszelkie maszyny rolnicze 


między innemi: 
Greneralne zastępstwa: 


Fabryki maszyn król. węgierskich kolei państwowych w Budapeszcie: Lokomobile, 

młocarnie, elewatory.parowce wyłuskiwacze do ziarn kakurudzy. 

Fabryki pługów Braci Eberhardtów w Ulmie n. D.: 1. 2, 3 i f-skibowe pługi 
kute z czystej stali. 

Fabryki wag C. Schember i Synowie w Wiedniu: wagi decymalne, centymal- 

ne, dla zboża, bydła itp. i wiele innych z pierwszorzędnych fabryk. 


OD00Q0000G000000000000000000 


„azczawnicka woda“ 
ze zdrojów Józefiny i Magdaleny, 


silniejsza od wód Emskich. Selterskich. Bilinskiej i Gieshitblera, sku- || 


teczna w przewlekłych katarach płue, w długotrwałym kaszlu i astmie, 

w cierpieniach wątroby i hemoroidalnych, oraz narządów moczo-płcio- 

wych, przy wytwarzaniu się kamienia w pęcherzu i nerkach, w nie- 
dokrewności i t. p 

Składy zaopatrzone w świeżą wodę u pp. Wiszniewskiego, Wentz- 

la i Goldwassera w Krakowie; w Tarnowie u N. Trauma. 63c 4 to 


apillin 
wyciąg 


Da porost i wzmocnienie włosów: 


przez 35 lat doświadczany okazał się niezawodnym przeciw wypadaniu włosów, usuwa 
à} natychmiast łupież , jest niezawodnie skutecznym środriem ma wzmocnienie ko- 
rzeni włosów i po krótkien używaniu wywołuje ponowny ich porost. COapil- 
lin wraz z ponaadą Capillin, sporządzone z zupełnie czystych £ 
i nieszkodliwych składników , skutkują we wszelkich wypadkach jak najle- g 
/ piei. — Można przeglądać najznszczytniejsze listy z uznaniem od wybitnych osobistości 
wszelkich kół towarzyskich z kraju i zagranicy. 
Capillim. wyciag na porost i wzmocnienie włosów, Fo- 
sztuje : mała flaszka L złr., wielka I złr. 50 cent. 
Pomada Qapillim kosztuje: mały słoik 00 et, wielki 1 złr. 


Zamówienia listowne za gotówkę lub za zaliczką. 


z waraacyą za ilość i jakość składników. 
589 8 10 


Obwieszczenie. 


Dyrekcya domu karnego w Wi- 
Śniczu zawiadamia. że w drodze 
ofert odda dostawę żywności 
i innych potrzeb dla 54 
więźmiów, którzy od maja b. r. 
poczawszy przez kilka miesięcy wie 
wsi Sidzinie w powiecie 
Myśleniekim do robót o- 
koło zabudowania poto- 
ków górskich wysłani zo- 
staną. 

Bliższe warunki dostawy przej- 
rzeć można w Dyrekcyi domu kary 
w Wiśniczu. Oferty maja być do 
10 kwietnia 1895 r. do Dy- 
rekcyi domu kary w Wiśniczu po- 
dane. 


r) kaszel, jakoteż wszelkie kataralne (e) 


} wości tehawiey, krtani. płue. dalej tra- 
) dność w oddechania , duszność, ĵ 
j asimę , zafiegmienie , krztusiee, | 
f chrypkę, pieczenie w gardle, po- 
| czątkowe tuberkulozy usuwa się najprę- 4 
( dzej i najskuteczniej przez użycie zad 
ł wypróbowanego. podług przepisu lekarzy spo- 
rządzonego i przez nich polecanego środka: | 
sw. Girrzegorza herbaty í 
|św. Grzegorza proszku po 50 ct. za 
pudełko wraz z dokładnym lekarskim opisem $ 
| sposobu użycia. Skutek widoczne już po kil-| 
| ku dniach. Mniej od 2 paczek nie wysyła się. / 

Na przesyłkę pocztą o 20 et. więcej za 0-4, 
pakowanie i list przesyłkowy. Wszelkie za-/ 
| mówienia nadsyłać wprost do St. Georgs- / 
Apotheke, Wiedeń, V2, Wim- 
|mergasse 33. — Przesłanie należytości 4 
ER: przekazem pożądane. W 


Í po 50 cent. za paczkę i należącego do ma) 


Na składzie w Krakowie ma apteka }) 


E. Hellera. 194 11 12 


Tomasz Pogorzelski 


Kraków, ul. Fioryańska, 55, 


poleca 
pp. Właścicielom restauracyj, kawiarn i cukierń 
letnich najpraktyczniejsze 


krzesła żelazne składane 


własnego pomysłu 


po cenach znacznie tańszych ed 
fabrycznych. 658 5 20 


Wyciąg olejku dO n8ZÓW 


e. k. sekundaryusza Dr. $chipka, uznany 
zaszczytnie przez wiele lekarskich znakomitości 
krajowych i zagranicznych z powodu swej siły 
leczniczej. gdyż leczy wszelką głuchotę 
(nie z urodzenia). gzuza W uszach, 
mtrzyka mie itp. usuwa zupełnie, Na- 
bywać można po I złr 50 cent. w aptekach : 
Wiktora Redyka w Krakowie; Dra Karcla 
Mikolascha wdowy. Zygmunta Ruckera spadko- 
bierców we Lwowic ; Pawłowskiego i Opad- 
ca w Czerniewcach; Adolfa Bełiego w 
Stanisławowie: Adama Krzyżanowskiego 
w Drohobyczu: Edwarda Kahane w Tfr- 
nopolu: Plebana, Stephansplatz. 3, w Wie- 
dniu. — Tylko prawdziw: we flako- 
nach z wyciśniętym na nich napisem: „K. k. 
Seeundararzt Dr. Schipek, Wicn.“ — ża 
poprzedniem nadesłaniem A złr. 70 ceni. 
wysyła się op'atnie do wszystkich miejsc 

Anstro-W gier. 90 13 24 


Yenny DAKELCLEO AZER. 


Nr. 70. NOWA REFORMA. Kraków, 24 Marca 1895. 


Skład Skład fortepianów «255i; W. Barabasza i W. Wawrzyckie e E paya y E Was 


Sprzedaż — Zamiana — Wynajem przy odpowiedniej gwarancyl, na raty. 


ICID 
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Na zbliżające się SWVIETA WIELKANOCNE polecają: 
i LEC, M m mg. | 


Artykuły piwniczne: r; SPE Aia gE ORDO WYK SO ONNIPZÓE | Artykuły piwniczne: 


Piórka do ów) zę icz Korkociągi L druty do wa 
ki trzeinowe. gania korków. 


Pipy i wentyle do „beczek. i Mase vakan nM h „Szczotki „do wye ierania nae y Ceraty na stoły. 
"Nnó : E O 25 z nie be. » Rogóż żelazne i OKOSO WE. | 
Węże gumowe do sClag. pły nów. $ własnego wyrobu. do zapus czania podłóz. 5 Przedściółki ceratowe 


, francuską do sadzek. f Chodniki kokosowe, z „Lino- | ; 5 Szezotki i fari y 
Lewarki gumowe patentowane. |] Maso ie a pursztynowią leum“ | ceratowe. | przed umywalnie, stoły. łóżka itp. | "Szczotki do aroman iaia. H Kapsle do butelek. 
Napełniaoze patent. do flaszek. i farby pokostowe do podłóg. Ług kamienny. Mydło. Soaę. $ Smólkę do lakowania butelek. 
i do butelek. Farby lakierowe. FARBY NA JAJA Czernidło na blache. yi 
Korki ? $ oya Pokost. terpentyne, wosk pszczel. $ w 6 przeslicznych kolorach w liścikach po 3 centy, a srebrny i złoty po 10 cnt. -O Z Maszynki do kapslow. butelek. 
Korki ż figurkami i z klucza- Tom | Barit Mikado Ko iie ia 14 Marnorawo Paki dnt. Pasie. Wodę i Proszek do czy. Maszynki do mycia flaszek. 
. i s Ą o F I, A . e. są . 
mi do flaszek, 0. Smistania. - Ji „BMIGUSY* Skórki reliance I ia ułę do zy. || SZCZOtKi i Śrót do mycia flaszek. 
Maszynki do korkowania, du- | Szczotki do zamiatania ręczne. |" różnych kształtach. Perfumy i woda kolońska do oblewania w „Poniedziałek* szczenia szyb. Środki 
że i reczne Łopatki de śmieci. Farby roślinne (bez trucizn) do zabarwiania cukrów, potraw i likierów. Tryple, Krede, iiwaśną wodę. 
WAĆ z AM - Szczotki i tacki do zmiatania okru- Soki owocowe. jak malinowy. poziomkowy, wiśniowy, porzeczk. Szmirgiel ] do czyszczenia, klarowania 
Aparaty do toczenia piwa. chów ze stołów. Żelatynę. Opłatki. Make kartoflaną. w proszku, na papierze i płótaie. i filtrowania. 49 230 


ienia zamiejscowa uskutecznia się natychmiast, 
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SKŁAD 


] RRRREA | 
|= zadko. SN Precz z tandeta? FORTEPIANOWY hę rex zerożenia Nowości EPIT 
k głebok a _ wdzięczność stas 1836. Nr. 43. 
ana dyorimoś i oddana ostarna aj Witajmy ! Witajmy ! i wypożyczalnia EARRA Aa wiosenne i letnie |_ EAA AAAA I 
mężowi . Władys awowi Mo- = oleca = 
mimi menh i P, Wtadystawowi Mo |DO nowego magazynu ubiorów męskich i dziecinnych wę e. T e p pre 
mu Komitetowi Wete:anów 1863 r.. pod firmą dla Wiednia 1 prowincyi e? = 2 Maraz (WATÓW hawatnych 5 
Duchowieństwu, człenkom Har- 66 e ga 
monii, jak również wszystkim kpcson js +2. U PP R I >< JE" I >-< E A. Thierfel der ki = = E | KOI [KCJI damskiej | œŒ R a 
Oka — atm 2 całego serc przy ulley Grodzkiej; L. %, Tipiętro, Wiedeń, 7/3, Burggasse, Nr. 71. wĘ = | BE 
i aA e 0817 l nadszedł świeży transport wiosennych N iek ABU fort i ra pa | — © + 
ajwiększy ortepianów „2 | i Dita 
Emilia Moszyúska. |UBRAN MĘSKICH I DZIECINNYCH. | "pamm 1marmonii. sj] Sg KA JD Wa Bia 
z Szanowna P. T. Publiczność z pewnościa nie pożałuje, gdy wstąpi i ogladnie. Sprzedaż za gotówkę i na wypłatę. — 2 N m i ' SZA 
; za darmo! nikt nie daje, 699 1 80|Bardzo niskie ceny za wypożyczanie. Z=— ) K K | G d k 13 ' ouo 
ale tanią, staranna i rzetelną obsługę tylko u nas znaleść można. p l A å BE o o Z W Na owie, U. UTO0Z â, 4 az E 
Spodnie kamgarnowe lub szewiotowe od złr. 3.50 | Płaszcze z peler. z angiel. szewiotu „ . 12.50 = „O 4 nhki i m 
urówki d tr : rosto a wa o e a : ” 8:30 | Zarzutki tries b qe TAR „ 8.50 i Kev A —)4 Z có Pn Próbki na ę UE lark o += Š 
rania welocypedowe z nieprze- IWbrania dziecinne. ... T A, 3.30 Ą = i eny umiarkowane. { 
SZA 0 Zym, SIĘ p makalnego lodenu . ha s, „ IEGMIEaszczyki dziecinne. . 5 a 2» s «% 4.50 Thea, Noiset, Bourbon, Remontant, SN me y i | 
własnego wyrobu, odznaczające się | temi k 2-let l 2= Za wielia ma SulasiSg SAN 
y r ozwiniętemi koronami, go uszla | 
lekkościa i wygoda, jako też niela Jedyna, niezawodna OE „sępy e e w draa SAR = 2 cia wykonuje Magazyn z wszelką; 
forma, z najlep ża M osi ć T Ta be, = 20 sę GE zrodla 
E 8 niskich 10 sztuk złr. 2.50 sztuk złr. 
PROKAS Da. poleca rucizna na myszy i po NNNESSSPAE krrrerrezew i 
wysokie A po T—, f) 5 p TN 0 NTT a O O 
przewyższa wszystkie dotychczas w tym eelu tra lachet: tes hodza- |74 "Wy. JL sjajofa sj |-€ 3 Jola sa Jk JHE N 
Franciszka Stoeger w A trująco tylko na orroe EE E E AS R Are w japo 2 TM Poen A aa JE JE E 3+€ E sc;) 3< +3 x Iata] pugag n 
ires), jak szczur, mysz, królik it aw o- 4 g> NOE 2 = d 678 1 6 
Dla ludzi . jakoteż E N doman jak k nod t — Jęz. |ER sj D O R h Pirma 
7 ie ies, kot, drób itp. mieszkodliwa. id © PA i . A 
Kraków. ul, Starowiślna, 32, rc "mój jest pz p my Roa dy f z, „  ,|wywozowy zakład ogrodniczy i hodowca róż, bi KAROL GLAPLIGKI, Jubiler, 
Wszelkie naprawki, w zakres gor- | że w *n9m, nie podlega zepsuciu, zastosowa. £ „, e g 


w Klatowie (Klattau, Czechy). 
UW/IESŚ 
i UĘ 3|blisko Krakowa, obejmująca 206 
PR A SENSE | morgów najlepszej ziemi. każdego 
„aś = czasu do wydzierżawienia. 
Wiadomość u Wgo Zapalskiego, 


k „27. |nie jego proste, skutek zdumiewający. | * 
seciarstwa wchodzące, wykonuje SIę Wysyłki w puszkach, opatrzonych sposobem * 


Poza eeg użycia, po 30,60 ent. i lzłr, poczta o Il et. 
Z największą dokładnością. więcej, uskutecznia odwrotnie za pobraniem = 


">< ©><><€><€><€>9 | Sklad i iaboratoryum przetwo- `~“ 
EE PO R Y rów ohemicznych 


Gaia Jana Michnika ` 5 
g wspaniale odn klatowokie iii nori ul. Podwale, 14, Kraków. 655 23 


Skiady w wiekszych aptekach i drogueryach. 
na wystawach: w Pradze, Wiedniu, Lyo- 


A AANA IA dza a E S — 


4 Krakowie | 
tylko przy placu Maryackim, I, £ 


„pod Murzynami* 
poleca Szan. Publiczności swój 


h 
Magazyn i Fabrykę 


WYROBÓW 76 9 0 
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dami odznaczone : Najlepszy środek przeciw pluskwom, pchłom, robactwu w kuchni, mo- A SREBRNYCH i ZŁOTYCH 8 
POZ a eip a. idz 3. l żytom na zwierzętach domowych itd. itd 
«Kx. aira: om pasozy erac y 8 z , odznaczających się gustem, oryginalnością, t 
8 NE A w «AR. M El trwałością i eleganckiem wykonaniem. a 


A- A S $ sn n 
y fa 4, 5 DY 
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Wszelkie obstałunki | reparacye wykonywam Jak najstaran- 
niej, puktualnie I po cenach umiarkowanych. 


Złoto, srebro i drogie kamienie za- 
kupuję lub przyjmuję w zamian. 


Bez nazw i opisu koloru o "250, taniej. 

Gożdziki ogrodowe, pełne, o 

wapaniałej, mieniącej się barwie : 10 sztuk 

1 złr, 100 sztuk 9 złr. 672 1 20 
Głoździki „„renicwtant 

10 szt. 4 złr., 50 szt. 16 złr., 100 szt. 30 złr. 

sprzedaje — wysyłając cenniki za darmo 


Fr. Spora 


wywozowy zakład ogrodniczy i uprawa 
goździków en gros 


w kKlatowie (Klattau, Czechy). 
OGOCOCC 


ZNÓW NACLSZECŁI 
do magazynu 


Chemina Feldmanha 


plac WW. Świętych, L. I 
róg ulicy Grodzkiej, 


na sezon letni | wiosenny 
wielki transport 


ubiorów męskich i dziecinnych 


z wiedeńskiej masy konkursowej i 
sprzedaje takowe o 35"/, niżej cen 
fabrycznych. 708 1 10 


Ubranka dziecinne kortowe od 2 złr. 70 cl. 


Km darmo 1 opłmtnie 


Zakład ogrodniczy J. Tenglera 


Kraków, ul. Karmelicza, 54. 


cenniki nasion warzywnych 
i pastewnych , kwiatów, róż 


i krzewów ozdobnych. 
Poleca również wielki wybór pięknych 
roślin, oraz wieńce, bukiety. koszy- 
ki itp, wedłuz najnowszych wzorów. n cenach 
bardzo umiarkowanych. TIYING 


INO 


= w 
Riesling 
białe 
czysty,zdrowy napój stołowy 


litr 48S ct. 
do nabycia wyłącznie w handlu 
Antoniego Suskiego 
w Krakowie. 689 16 
Z drukarni Zwiąkowej w Krakowie. Parier z fabryki Braci Fiałkowskich w Bielsku. Odpowiedzialny rządca drukarni A. Szyjewaki 
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gotowe na składzie. 
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Ą sna do Wypraw ślubnych 


Fa 


HESE HEIE FAE E ECE M 


„Sznurówki Reforme“ 


patentowane w Austro-Węgrzech i we Fraaoyi. 
Unikat w swoim rodzaju. 


Biodra wyciete, dające się regulować. 


Sznurówki te, niesprawiające najmniejszej trudności przy 
wkładaniu i zdejmowaniu, gą niezmiernie wygodne i nadają pier- 
siom, jakoteż całej górnej części ciała kształt plastyczny, 
piękny, eleguncki i pełen gracyl. — Do ścieśnienia 
dolnej części ciała bardzo się nadają, a jako sznurówki „okoli- 
cznościowe* są one nieprześcignione. 


Cena fiszbinowych po złr. 2.50, złr. 3.25, 4 złr. za sztukę. 


Loi Landeis & Bruder, Wion, 
YI, Wallgasse, 16. 331 8 12 


Ph. Mayfart i Sp. 


Fabryki maszyn rolniczych 
wieden, li., Taborstrasse, Nr. 76. 
Rok założenia 1872. odzrażch przeszło 350 złotemi, srebrnemi i bronzo- 500 robotników. 


i medalami na wszystkich większych wystawach. s=- 
Wyrabiają najlepsze 


do poruszania ręką, kieratem lub parą. 


Kieraty 


do zaprzęgu od l do 6 pociągowych zwierząt. 


"ZACHERLIN 


działa zdumiewająco! Zabija, jak żaden inny Środek. 


owady wszelkiego rodzaju i dlatego też jako jedyny w swoim rodzaju sła- 

wiony jest i poszukiwany w całym świecie. Jego oznaki są: 1. zapięczę- 
towana flaszka, 2. nazwisko „Zacherl'. 

W Krakowie i we wszystkich miejscowościach Galicyi są jego składy wszędzie 

tam, gdzie jest wywieszony napis „Zacherlin*. 486 1 6 


Najnowsze młynki do czy- 
szczenia zboża. 


Tryery , łuskacze kukurudzy, 
Prasy do siana i słomy 


> z n ręczne, stałe i ruchome. 
Pragi J,2,3i4-skibowe. Brony i walce na pola i łąki. Sieczkarnie, sieka- 
cze do paszy iburaków, Śrutowniki. Prasy do zielonej paszy, patent 
Blunt. Przenośne kotły z piecami, jako to parniki paszy dia bydła, aparaty do prania. 
Prasy do rozmaitych celów, jak również do wina i owoców. Suszarnie owoców i wa- 
rzyw, oraz do wszelkich celów przemysłowych. Samodzielne patentowane polewacze 

winnych latorośli i roślin „Syphonia*. 423 3 10 


HW Katalogi darmo. — Poszukuje się zastępców. "Wg 


